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B. Zaimki.

Zaimek (pronomen unorofiia), ta nader ważna część 
mowy, bez której myśli nasze piśmiennie lub ustnie wyra­
żone byłyby rozwlekle a co więcej niezrozumiałe, należy bez 
wątpienia jakoteż i od niego pochodzące w części przysłów­
ki a przeważnie przyimki i spójniki do najtrudniejszego dzia­
łu w całej etemologii.

Odmianę zaimka podzieliłem na dwie klasy t. j. fleksyą 
zaimków nierodzajowanych i rodzajnwauych. Do klasy pier­
wszej zaliczyłem zaimki osobiste w ścisłem znaczeniu i za­
imek zwrotny.

I. przyp. 1. poj. zaimka osoby pierwszej brzmiał w ję­
zyku staropolskim ״yaz“ lecz obok tego spotykamy wszędzie 
w kodeksie Floryańskim formę ״ ״ ia“; Prol. 44; ps 2, 6, 7; 
3, 5; 5, 7; 12, 5; 16, 5, 7, 17; 24, 17; 50, 4; 68, 16; 85, '; 
 ,ya“: 81, 6; 88, 27; 103, 35; 108, 24; 115,6; 118״ ;21 ,108
 -yaz“: 108, 3. — Uwaga etymologiczno-po״ ;11 ,140 ,51 ,19
równawcza. Słusznie twierdzi Ilenfey w swem dziele Iland- 
bucb der Sanskritsprache (2 Theile Leipzig 1852 -  54), że 
forma sanskrycka ״aham“ powstała z pierwotnego ״makam“, 
w której końcowe ״am“ stanowi zakończenie, samo zaś ״ab“, 
powstałe z ״mak“ jest tematem formy ״akam“, pierwiastkiem 
zaś nie będzie ״a“, jak to niektórzy badacze języka utrzy­
mują, lecz ״m“, które się jeszcze przed oddzieleniem języ­



ków aryjskich od wspólnego pnia sanskryckiego*) zesunęło. 
Końcówka I. przypadka ״in“ sanskr. ״aham“ pozostała tyl­
ko w zend. ״azem“ ze zmianą tematowego ״h“ na ״z“ i sa­
mogłoski ״a“ na ״e“, a w starojońskiem narzeczu ׳{»״w»׳“ za­
mieniła się w nvlt z przejściem tematowego powiewnego sans- 
kryckiego ״h “ na chwilowe ״g“ i spójki w nasłowiu ״a“ na 
 ,e“. W innych językach aryjskich końcówka przerzeczona״
całkiem odpadła, temat zaś doznał licznych przekształceń. 
Staroindyjski temat ״ah“ przeszedł w litewskiem na ״asz“ 
(o czem Schleicher Ilandhuch der litauischen Sprache Prag 
1856. S. 216.) w goekiem na ״ik“, w׳ niemieckiem w ״ich“, 
podobnie jak powiewne sanskryckie ״h“ w ״mahat“ odpo­
wiada greckiemu i łacińskiemu ״g“ n. p. w fnync, magnus 
a gockiemu ״k“ w mikils, o czem Curtius w swem dziele 
Grundzüge der griechischen Etymologie S. 291. W staro- 
sławiańskiem aalj niedość że odpadła końcówka przypadko­
wa ״m“ ale ״a“ zwątlało na E, które w staropolszczyźnie 
całkiem zniknęło.

Przypadek I. 1. poj. zaimka drugiej osoby brzmiał w ję-

*) Przez wspólny pień nie rozumiem tu, ,jakoby sanskryt był ojcem 
języków indoeuropejskich jak również żadną miarą zgodzić się nie mo­
gę z zapatrywaniami Karola 1’enki, wypowiedzianeroi w dziele p. t. Die 
Herkunft der Arier. Neue Beiträge zur historischen Antropologie der e- 
uropeischen Völker. Wien u. Teschen 1886, że Skandynawią należy uwa­
żać za pierwotną siedzibę szczepu indogermańskiego. Całą Europę w cza­
sach przedhistorycznych zamieszkiwać musiały ludy koczownicze, mówiące 
językiem zlepnym. Te atoli plemiona po największej części wyparte zo­
stały przez dwie gałęzie Aryjczyków, narodów rolniczych językiem gib­
kim mówiących z Iudostanu wyszłycb. Pierwsza z nich przeszedłszy rze­
ki Ural i Wołgę, zajęła nasamprzód wschodnią część środkowej Europy 
a posuwając się stąd na zachód w kierunku północnym i południowym 
rozrodziła się na Germanów, Sławian i Letów. Druga tak zwana galęź 
pelazgijska, dostawszy się przez Azyą mniejszą i pobrzeże wschodnie mo­
rza śródziemnego do późniejszej Tracyi i Macedonii, zajmowała kraje 
południowej Europy jak Grecyą, półwyspy apeniński, płrenejski i Gallią 
a posuwając się jak pierwsza ku zachodowi, wyredziła się z biegiem 
wieków na Hellenów, Italów i Celtów. Z powyższego przedstawienia rze­
czy wynika, że siedzibą Aryjczyków europejskich nie była Skandynawia 
jak to Penka utrzymuje, ale wschodnia część środkowej Europy i pół­
wysep bałkański.



b

zyku staropolskim tak samo jak w tegoczesnej polszczyznie
ti, ps. 2, 7; 5, 14; G, 3, 9, 37; 17, 30; 26, 15, 68, 7; 70, 4; 
73, 14; 84, 6; 85, 4, 9; ty: ps. 3, 3, 7; 4, 10; 5, 4; 8, 4;
9, 10, 36; 11, 8; 21, 3; 24, 5; 67, 10; 70, 7; 73, 17;.82, 17; 85, 
9; 88, 10; 92, 3; 107, 12; 138, 4; 141, 3.— Uwaga etymolo- 
giczno-porównawcza. Forma sanskrycka ״tvam“, której pier­
wiastkiem jest ״t “. tematem ״tva“, końcówką zaś przypad- 
ka I. ״m“, odpowiada zendyjskiemu ״tum“, beockiemu ״rot׳«׳“ 
starojońskiemu ״tirt!“•, perskiemu, łacińskiemu i litewskie­
mu ,,tu“, gockiemu ״thu“ z utratą końcówki ״ni“ i ze 
zmianą dla przyczyn eufonicznych tematowego ״v‘־ w sa­
mogłoskę ״u “, która w staroslawiańskiem TrBI przeszła 
w ״y “ o czem Bopp. Gr. I. 122. Schleicher Comp. 491. For- 
menlehre S. 279.

Przypadek II. zaimka osoby pierwszej i drugiej w sta- 
ropolskiem nie różni się wcale od tegoczesnej polszczyzny 
n. p. mne: ps. 2. 8; 15, 8; otemne : ps. 12, 1, 17, 25; 21,
10, 20; 27, 1; 30, 15; 31, 6; 50, 12; 100, 5; odemne: ps. 6, 
8; 34, 25; 37, 22; 65, 19; 138, 18; tak samo od czebe: ps. 
20, 4; 21, 27: 68, 7, 8, 72, 24: 79, 19; 83, 6; ot czyebye: 
ps. 103, 28; u czebe ps. 35, 10; v cz-be: ps. 72, 22. Uwa­
ga etymologiczno-porównawcza. Formom sanskryckim ״ma­
ma“, taya“, zendyjskiemu ״mana“, urobionym według Grim­
ma (Gesckichte der deutscben Spracke S. 262) z podwo­
jonych tematów ״mama (mana)“, ״tyatya“ a nie jak ks. Fr. 
Malinowski w swej gramatyce kryt. porówn. twierdzi str. 
399. z tematów ״mam“ ״tav“ z końcówką dopełniacza ״a “, 
odpowiada starosławiańskie M6HG, T6BG, (po przejściu w 
formie TGBG ״v“ na ״b ‘r i zwątleniu się samogłoski tema­
towej ״a“ na ״e“). ze zmianą samogłosek ״a “ w 6 ­któ ,“״
re tutaj jest rzeczywiście końcówką starosławiańskiego do­
pełniacza liczby pojedyńczej deklinacyi rzeczowników o te­
matach spółgłoskowych o. p ״KAMG1I6“, 1״IMGH6“. Dru­
ga forma sanski־ycka dopełniacza ״me“ powstała prawdopo­
dobnie z ״mi“ na podstawie stopniowania samogłoski ״i“ 
w ״U“ i odpowiada najzupełniej łacińskiemu ״mei ״z“mei-s“, 
“.tu-is״ tui* z dawniejszego״



Przypadek III. zaimka osoby pierwszej brzmiał w ję­
zyku staropolskim ״menie“ (mene) n. p. ps: 3, 7; 7, 4; 12, 
6; 15, 5; 34, 22 lecz obok tego napotykamy w psałterzu 
Floryańskim formy w dzisiejszej polszczyźnie używane t. j. • 
 ;mne“ ps: 3, 1; 15, 8, 11; 16, 7; 17, 23; 24. 22; 34, 5״
40, 5; 50. 7. 13; 59, 9; G9, J; 72, 24; 43, 16; 117, 7. mnye: 
ps. 101, 23; w złożeniu z przyimkiem ״ku“ (mne): ps. 2, 7; 
26, 3; 40, 15; 100, 2; przeciwo (mne): ps. 26, 5; 43, 17; 50, 
4; 53, 3; 55, 2; 58, 15; 101, 9; 108, 2; 119, 6; 139, 9 i for­
me ״mi“: Prol. 41, ps. 26, 17; 35, 12; 53, 4; 55. l l ;  58, 11; 
70, 3; również tę sarnę pisaną przez ״y “ (my): ps. 15, 7; 
17, 38; 22, 1; 27, 9; l'»8, 25; 117. 6; 118, 33. Uwaga ety- 
mologiczno-porównawcza. Staropolskiemu ״menie“ odpowia­
da. starosławiańskie MrLHT>, urobione tak jak drugi, szóśty 
i siódmy przypadek liczb. poj. z tematu ״mana“ z ulotnie­
niem się samogłoski ״a“ w ״T>“ a zlaniem się końcowego 
 U>“ przypadka trzeciego rzeczowników״ a“ ze zakończeniem״
deklinaeyi trzeciej n.p. PTälBT». Druga forma sanskryckiego da- 
tywu ״me“ odpowiada najzupełniej łacińskiemu ״mi,“ grec­
kiemu im/, litewskiemu ״man“ (nie mającemu prawdopodo­
bnie żadnej końcówki deklinacyjnej) a wreszcie polskiemu 
­mi“ i koń״ mi“, według Dra Ant. Małeckiego z tematu״
cówki rzeczownikowej o tematach I dla datywu sing, ״i “ 
azatem z mi-i powstałemu.

Pierwsza zaś forma sanskrycka mahjam zamiast mab- 
lijam prawdopodobnie odpowiada łacińskiemu ״mihi“, pow­
stałemu z mibhi. Schleicher Formenlehre S. 280.— Leskien 
die Declination im Slawisch litauischen und Germanischen 
pag. 146 Brzmienie datywu w staropolszczyźnie niczem się 
nie różniło od przypadka trzeciego tegoczesnej polszczyzny 
n. p. tobe: ps. 17, 53; 19, 2; 26, 13; 29, 15, 34, 11; 43, 
10; 44, 16; 50. 5; 53, 6; 62, 1; 65, 2; 66. 3; 73, 20; 74, 1; 
82, 1; 85, 7; 93, 20; 100, 1; 127,2; 144, 10; tobye:ps. 104, 
11; cy : ps. 2, 8. czy: ps. 19, 4; c z i: ps. 31, 5; 36, o; przi 
tobe: ps. 5, 5; ku tobe: ps. 21, 5; 24, 1; 26, 12; 27, 1, 2; 
29, 2; 50, 14; 68, 16; 140, 1; 85, 3, 6; 90, 7. Uwaga ety- 
mologiczno-porównawcza. Formie ״tobe“ (tobye) odpowiada



starosławiańskie ״T6E'T>!־, urobione z tego samego tematu 
tvatva (taba), co przypadek drugi, szósty i siódmy liczby 
pojedynczej tutaj i w genetywie ze zwątleniem się samogłos­
ki ״a“ w naslowiu G a zlaniem się tak samo jak przy da- 
tywie zaimka osoby pierwszej MrLHrB końcowego ״a “ ze 
zakończeniem datywu ״T>“ rzeczowników deklinacyi trzeciej 
n. p. ״PTrIBI)“. Sanskryckie ״tublijam“ tak jak ״mahjam“ 
odpowiada łacińskiemu ״tibi“ (ei), umbryjskiemu ״tefo", prus­
kiemu ״tebbei“, a druga sanskr. forma datywu ״te“ najzu­
pełniej greckiemu roi, aoi, i polskiemu ״ci“ według Dra Ant. 
Małeckiego z tematu ״ci“ i końcówki rzeczownikowej o te­
matach ״i“ dla datywu sing. 1״“ a. więc z ci-i powstałemu.

Przypadek IY. zaimka osoby pierwszej i drugiej liczby 
poj. w starosławiańskim jeżyku niczern się nie różnił od bier­
nika tegoczesnej ,polszczyzny n. p. me: Prol. 36, 37; ps. 3,
1, 4, 5, 6; 17, 19; 21, 1; 24, 4 ; 25, 11; 29, 1; 34, 22; 35, 
12; 50, 3, 6, 8, 13, 15; 54, 1; 55, 1; 58, 1; 59, 5; 60, 3; 
70, 1; 85, 1; 90 3; 93, 18; inne: ps. 4, 1, 10; 5, 9; 6, 1,
2, 4; 7, 1, 9; 9, 13; 11, 1; 12, 1, 3, 5; 15, 1, 7, 11; 16,4, 
7, 9, 10, 12, 13; 17, 5, G; 21, 7, 9; 43, 17; 44, 3; 59, 10; 
108, 2; mye: ps. 86, 3; 108, 2; mó: ps. 27, 20; 101, 24; 
107, 11; 118, 37; 139, 1; pod mó: ps. 17, 51, 52; 21, 1; na 
mó : ps. 21, 13; 24, 17; 68, 8, 12; Cant. Is. 1; w m<): ps. 
54, 3, 13; 58, 1; 108, 1; myó: ps. 117, 18; 118, 35; mm): 
ps. 117, 13; 118, 149; Biernik zaimka drugiej osoby ״cze:“ 
ps. 2, 7; 7, 7; 17, 1; 19, 1, 10; 20, 8; 21, 23; 24, 2; 29, 1; 
35, 11; 50, 5; 51, 5; 62, 4; 68, 12; 69, 5; 80, 8; 102, 4; 
110, 1; c.y.i): ps. 117, 28; 137, 1, 3; z przyimkami: ״w czó“ : 
ps. 16, 8; 21, 4, 9; 24, 1; 30, 1, 55, 3; 70, 1; 85, 2; prze 
czó ps, 43, 24; czebe: ps. 24, 5; 25, 12; 26, 13; 59, 4; 62, 
2; 68, 8; 85, 4; 90, 4, 11; 102, 4. — Uwaga. Bierniki pols­
kie ״mię, cię“ odpowiadają starosławiańskim formom M/j\ 
o tematach ״ma, tva“, powstałym z (mem) ma-m, T/j\ zaś 
z tvam po wyrzuceniu ״v“ z (ta-m) te-m, gdzie zakończe­
nie biernika polskiego mię, cię z tematów ״mi, c i“ M/ft, 
T/ft jest zakończeniem biernika 1. p. rzeczowników dekliua- 
cyi tx־zeciej. Przerzeczony temat ״ma“, ״tva“, znajdujemy w



bierniku 1. p. i innych indo-europejskich języków: w sanskr. 
 m“, której nie״ tvfTm“ (z końcówką deklinacyjną״ ,“mam״
ma druga forma sanskrycka biernika ״m a“), w zendyjskietn 
 te“, w״ ,“me״ manm“, w greezyźnie ps, ać, w łacińskiem״
gockiem ״mik“, ״thnk“, w litewskiem ״manę“ (man־en), ״ta- 
ve“ (tvatvam) w pruskiem ״mien“, ״tien“. Schleicher Comp. 
489. Bopp. Ygl. Gr. II. 104.

Przypadek YI. zaimków osobistych pierwszej i drugiej 
osoby brzmiał i kończył s־ę w języku staropolskim tak sa­
mo jak teraz na ó (ą) n. p. nademnó : ps. 4, 2; 6, 2; 9, 12; 
12, 3; 24, 17; 25. li'; 29, 1; 34, 27;' 37, 2, 4; 50, 1; (nade 
mn<X>: ps. 55, 1) 68, 10; 85, 3, 12; 118, 132; 141, 9; pode 
mnó: ps. 17, 40; przede mnó: ps 72, 16; se mnó: ps, 22, 
4; 30. 27; 33, 3; 37. 10; 49, 12; 68, 25; 93, 16; 100, 8; 
108, 20. przed tobó: ps. 18, 15; 37, 9; 50, 5; 85, 8; za to­
bó: ps. 62, 8; s tobó: ps. 72, 22; 109, 4; 138, 17. Uwaga 
etymologiczno-porównawcza. Formy ״mna,“ (mna-am) ״tobą“ 
(tob-am), odpowiadająstarosławiańskimMUHOI^ i TOBOI/L 
urobionym z tych samych tematów co przypadki 2, 3, i 7, 
1. poj. Przy TOBOI/Yv zastępuje tutaj 0 ­samogłoskę tema “״
tową ״a “ pierwszej sylaby prawdopodobnie na mocy wpły­
wu upodobnienia następnego ״o“; jak sanskryckiemu przyp. 
6. 1. poj. vidbavaja (o czem Bopp Vgl. Gram. §. 783. str. 
1080. odpowiada starosławiańskie BB/(OBOI/j\, taksamo san- 
skrycki instrumenta lis sing, ״maja“, ״tvaja,“ starosławiań- 
skim formom MTjHOI/B, TOBOI/ft• Litewskie ״ma-ni-mi“, 
i״ tavi-mi“ jest odrębnie na sposób litewski z tematów״ “ 
.tavi“ urobione״ ,“mani״

Locativus sing, zaimków pierwszej i drugiej osoby nie 
wyróżniał się wcale w starosławiaiiskiem i staropolszczyźnie 
od przyp. VI. 1. p. tegoczesnej polszczyzny: n. p. we mne: 
ps. 16, 4; 37, 10; 38, 4; 50, 11; 54, 4; 55, 12; 68, 15; 84,
8; (we mnye: ps. 102, 1); 108, 21; 142, 4; przi tobie: ps.
5, 13; w tobe: ps. 7, 1; 9, 2, 10; 17, 32; 62, 7; 70, 7; 80,
7; 84, 6; o tobe: ps. 86, 2; 90, 11; 121, 8; Wyjaśnię-



nie etymologiczno-porównawcze tej formy podano przy daty- 
wie sing, przerzeczonych zaimków

Liczba podwójna. Poczucie liczby podwójnej, o czem 
w rozprawie mojej o deklinacyi rzeczownika w języku sta­
ropolskim na str. 47 wspomniałem, zaczynało widocznie już 
słabnąć w epoce redakcyi tekstu polskiego Psałterza Flo- 
ryańskiego. Tak we fleksyi imienia jak konjugacyi widoczne 
są w polszczjźnie Psałterza Floryańskiego początki przesi­
lenia, czas przejściowy; czas, w którym formy stare nie są 
jeszcze zarzucone a nowsze jeszcze nieustalone. Ponieważ 
z naszego zabytku ani jednego przypadka na liczbę podwój­
ną zaimków osobistych przytoczyć nie mogę, zmuszony je•: 
stem podać przykłady z innych zabytków języka staropol­
skiego; gdzie zaś i tych zabraknie, tam oznaczę samo tylko 
zakon zen'e na p׳>ds*awie analogii z językiem starosławiań- 
skim.

Przypadek I, IV. i V. zaimka osobistego pierwszej o- 
soby brzmiał w języku staropolskim ״wa,“ ״wej“ n p. 
w pieśni gminnej: tak się też wej skrobiewa; wa nie umiewa 
oracyi (X. Stan Grochowski). Staropolskie ״wej“, będące 
formą żeńską, odpowiada zupełnie starosławiańskiemu ״BT>“, 
powstałemu ze zlania się samogłoski tematowej (v״a “) z 13״“ 
końcówką liczby podwójnej 1. i 4. przypadka rzeczowników 
żeńskich deklinacyi trzeciej n. p. PT>IBrB. Jak język staro­
polski prócz przerzeczonego ״wej“ ma jeszcze formę męską 
 wa“ na wyrażenie 1. i 4. przyp. 1. podw., tak samo i w״
starosławiańskiem nap tykamy na biernik Ha, urobiony 
z tematu ״ma“ zmienionego w ״na“ z końcówką 1. i 4 przyp 
dualis. rzeczowników męskich o tematach ״a“ n. p. PABA. 
To tematowe ״n“ powstałe z ״m“, co widać z litewskiego 
nominatywu dualis ״mudu“, napotykamy w greczyźnie w 1. 
i 4. prz\p. dualis zaimka osoby 1. ion, w sanskrycie ״nau“ 
zamiast ״nam“ zend. ״uo“. Bopp. Vgl. Gr. I 144.

Przypadka I. i IV. liczby podwójnej zaimka osoby dru­
giej nie ma w języku staropolskim.

Przypadek II. i VII. dualis osoby pierwszej brzmiał 
w języku staropolskim ״naju“ n. p. Niechaj słucha obu naju“



lepiej nam tam niż tu w gaju. Grochowski, dla osoby dru­
giej ״waju“ : kto z ״waju“ się puści ku Saulowi. Bibl. Le­
opoldy.

Staropolskie formy ״naju“ i ״waju“ są równobrzmiące 
ze staroslawiańskiemi ״Haro“ ״Baro“; gdzie się końcówka 
liczby podw. przyp. II. i VII. rzeczowników męskich o pier­
wotnym temacie ja n. p. KOHIG z tematem pierwszej oso­
by ״na“, drugiej ״wa“ zamiast pierwotnego ״tv a “ połączyła. 
Leskien w powyż przytoczone m dziele (str. .150) twierdzi, że 
 -naju“ utworzyło się z zakończeniem zaimkowóm, jak geneti״
vus dualis toio z zatrzymaniem tylko charakterystycznego 
 -a“, gdyż jeżeliby miało zakończenie rzeczowników deklina״
cyi III. n. p. PLJBOy, brzmiałoby wtedy ״nu“ a nie ״naju.“ 
Zródłósłowy ״na i wa“ występują w sanskrycie 1. podw. 
przyp. 2. ״nau, vam“ (formy avaios, juvajos są utworzone 
z tematów ״av“ ״juv“, gdzie ״ju “ prawdopodobnie zastępu­
je pierwotne ״tu“ zamiast ״tva“) i w greczyźnie przy zaim­
ku rjqwtv, który utworzył się z lematu ״tva“ gdzie ״t “ pod 
wpływem ״v“ przeszło w ״ff“ a ״y “ pod wpływem ׳״r“ w 
.rp“ się przemieniło. Bopp. Vgl. Gr. II2 127״

Przypadek III, i VI. 1. podw. zaimka pierwszej osoby 
brzmiał w staropolskióm ״nama“ n. p ciężar także domo­
wy społeczny ״nama“. Jan Kochanowski, w drugiej zaś ״wa-
ma“ n. p. Gdy się tak ״wama“ podoba, powiem wam........
Stan. Orzechowski. Obie te staropolskie formy są równo­
brzmiące ze staroslawiańskiemi mima, Bania, mającemi za­
kończenie rzeczowników deklinacyi 3. o tematach ״a“ III. 
i VI. przypadku liczby podwójnej ״ma“ odpowiadające sta- 
roindyjskiemu zakończeniu bbjam (vidhavabhjam), stąd ma­
my III. i VI. przypadek 1. podw. zaimków osobistych ava- 
bbjam, juvabhjam. W staroindyjskim języku odpowiada ״bh“ 
jak zwykle sławiańskiemu ״m“, środkowe zaś ״j “ i końco­
we ״m“ odpada zupełnie przy tworzeniu lorm staropolskich 
lub starosławiańskich.

L iczba m noga.
Przypadek I. zaimka osoby pierwszej i drugiej języka



staropolskiego nîczém się nie różnił od nominatywu tego- 
czesnój polszczyzny n. p. ps. 19, 8. ״my“ wstali iesmi ; ps. 
34, 15 my szalosciwi bili; ps. 78, 14; my za prawd(j> lud 
twoy; ps. 8 a ״mi“ lud iego; ps. 113, 37, my gysz szy- 
wy pesmy; ps. 123, 7; my swyzwoleny gesm; Nominatywus 
osoby drugiej: ps. 61, 3. zabyacze se wszistczi״wi“;ps. 81, 7 
wy zaprawdę iaco ludzie; ps. 113; 24. błogosław׳yeny wy. Uwa­
ga etymologiczno-porównaweza Miklosich utrzymuje, że jak 
ze sanskryckiego biernika 1. mn. osoby drugiej ״vas“ pow­
stało najprzód w׳ starosławiańskim języku bt> a z tego bier­
nik 1. mn. HrLT, który zarazem jest przypadkiem 1. liczby 
mn.; tak samo ze sanskryckiego biernika 1. mn. osoby pier­
wszej ״nas“ utworzyło s־'ę najprzód ht> a z tego biernik 1. 
mn. 1 [rf>I. zastąpiony już w psałterzu Floryańskim przez for­
mę przypadku II 1. mn. ״nas“*). Starosławiańskie i polskie 
 my“, które jest właściwie biernikiem utworzonym ze zlania״
się samogłoski tematu ״ma“ a może nawet z samego pier­
wiastka ״m“ z końcówką przyp. IV. 1. mn. ״ToI“ rzeczow׳- 
ników męskich o tematach’ ­a“ (o końcówce T>I wspomnia״
łem w mojej rozprawie przy deklinacyi rzeczownika str. 20 
odpowiada litewskiemu nominatywowi plur. ״mes“. Miklo­
sich i ks. Fr. Malinowski twierdzą, że ta forma urobiła się 
z litewskiego tematu ״mu“. Powyż wspomnianym formom 
starosłowiańskim ״HT>I, 1>TjI“ odpowiadają 1. i 4. przypa­
dek 1. mn. w łacińskim języku ״nos, vos,“ w zendyjskim no, 
vo. —

Przypadek II. pierwszej i drugiej osoby brzmiał w ję­
zyku staropolskim tak samo jak w tegoczesnój polszczyźnie 
n. p. z nas: ps. 2, 3; od nas ps. 11, 4; wisluszay nas ps. 
19, 10; 64, 6; nas ne pozna ps. 73, 10; nasmewali só nas 
ps 79, 7; od nas ps. 103, 30; pomny naas gospodne ps. 
115, 4; 113, 20; nasz ps. 135, 24; 123, 5. Forma genetiwu 
 was“ występuje tylko w znaczeniu biernika zamiast formy״
wy: nauczę w׳as ps. 33, 11; nad was ps 113 (dwa razy) na 
was ps. 128, 7. Uwaga etymologiczno-porównaweza. Formy

*i Za formę pierwotną, z której bierniki ״vas“ ״nas“ wypłynęły, 
uważam nams, wams.



polskie ״nas, was“ są równobrzmiące ze starosławiaóskiemi 
nac׳B, BacT>. W języku litewskim, mającym bierniki liczby 
mu. ״mus“ i ״jus“ utworzył się przypadek drugi ״mu-su, ju-su“ 
i locatywus ״mus-use, ju-su-se“ niejako od tematów ״mus iju s“. 
Wydźwiękowe (nakrawędue) U form staroslawiańskich hucł 
Bac׳B wskazuje najwyraźniej, że po ״s “ stała samogłoska, 
że genetiwy przerzeczone powstały ze starszej słowiańskiej 
formy nasam (nasą) =  Hacoy =  uacTi, vasam (yasą) = bu- 
coy — Bacü z tematu ״nas“, ״vas“, gdyż i litewskie ״u“ 
prawidłowo zastępują pierwotniejsze ״am“. Locatywus po­
dobnie utworzył się za pośrednictwem przyrostka ״su“ 
a więc z nassu urobiło się uac!». Leskieu pag. 150.

Przypadek III. licz. mn. zaimka osoby pierwszej i dru- 
giéj w języku staropolskim niczćm się nie różnił od datywu 
tegoczesnéj polszczyzny n. p. ps. 4, 6; 43, 1; 46, 4; nan (sic
pro : nam) se b(j>d(> smacz ps. 51, 6; 59, 1, 12; ps. 84, 7;
67, 21; 77, 3; 79, 6; 84, 5; 89, 1; 102, 10; 107, 13; 113
(dwa razy) 136, 4; w osobie drugiej: ps. 117, 25; 126, 3;
128, 7; Uwaga etymologiczno-porównawcza. Formom staro- 
sławiaiiskim Haara, Baara, utworzonym z tematów ״na“, 
 va“ z zakończeniem ara rzeczowników żeńskich o tematach״
A״ “ (deki. 3.) odpowiada łacińskie nobis, vobis, litewskie 
 ara“ odpowiada (o czóm״ mums, jums“. Końcówka bowiem״
na str. 36. w części I. mojej rozprawy przy odmianie rze­
czownika wspomniałem) zakończeniu sauskr. ״bhjas“, łaciń­
skiemu ״bis“ a litewskiemu ״ms“. Obok starosławiańskich 
form Haara, Baara przychodzą jeszcze enklityczne irai, bth, 
podobnie jak w sanskrycie ״nas, vas“. Miklosich Ygl. Gram. 
pag. 46. Przypadek IV. Właściwej formy accusatywu odpo­
wiadającej starosławiańskiemu hm nie znajdujemy w naszym 
najstarszym zabytku. Formę tę zastąpiono przez formę ge- 
netywu ״nas“ — u.p. na nas : ps. 4, 7; 43, (14 razy) 45, 1; 
47, 13; 59 (4 razy) 65, 9; 78, 9, 79, 3, 19; 84, 6; 89, 17; 
94, 7; 99, 3; (naas 105. 4) ps. 123, 2; 135, 25; Formy sta- 
rosławiańskie IFLI i B'L.I, polskie nas, was wyjaśniłem przy 
nominatywie i genetywie plur. zaimków osobistych.

Przyp. VI. (instrumentalis) zaimków osoby 1. i 2.



1. mn. brzmiał w języku starosławiańskim i staropolskim jak 
obecnie n. p. ps. 45, 7 (s namy); ps. 116, 2; 122, 4 (nad 
namy); ps. 66, 1 (nad nami); ps. 128 (medzy namy); ps. 32 
22 (nad namy); ps. 125, 4. (s wamy); Uwaga etymologiczno- 
porównawcza. Starosławiańskie Haniu, bumu z końcówką przy - 
padka 6. rzeczowników żeńskich o tematach ״A“ odpowiada 
tak pod względem tematów jakoteż końcówek litewskiemu 
 -mumis“, łacińskiemu nobis, yobis, sanskryckiemu instru״
mentali asmabbis. O zakończeniu ״MII“ wspomniałem w roz­
prawie mojej o deklinacyi rzeczowmika w języku staropols­
kim str. 22.

Locativus zaimków osoby 1. i 2. w języku staropolskim 
i starosławiańskim nie wyróżniał się wcale od tego przypad- 
ka w dzisiejszej polszczyźaie n. p. rzso wczinil ies w nas : 
ps. 67, 31; gospodzyn byl w nas ps. 123. 1; s wamy czy- 
nycz ps. 125. Wyjaśnienie etymologiczno-porównawcze tego 
przypadka podano przy genetywie plur. prze rzeczonych za­
imków.

Z aim ek zw rotny.

Zaimek zwrotny tem s:ę od poprzednich wyróżnia, że 
ma we wszystkich liczbach postaci liczby pojedyńczej bez no- 
minatywu; odmienia się jednak całkiem podług normy zaim­
ka 2. osoby.

Przypadek II. zaimka zwTrotnego brzmiał i kończył się 
w języku staropolskim i starosławiańskim tak samo jak w 
tegoczesnej polszczyźme n. p. ps. 102 (dwa razy) nad bo- 
y oczy my sebe; slutowal gospodzyn nad boyónczymy sebe.

1 waga etymologiczno-porównawmza. Przerzeczony do­
pełniacz utworzył się z podwojonego tematu ze ״sva“ (sva- 
sva), skróconego na sava, gdzie końcowe ״a“ odpadło ״v“ 
zaś w ״b“ przeszło. W temacie (sab) w׳ ten sposób prze­
istoczonym, zaszły dalsze zmiany: ״a “ zeszło na ״e“ i przy­
była koiiców׳ka genetywu ״G (e) rzeczowników o tematach 
spółgł. n. p. HM6H6 (z p:erwotnego HMCH-as). Starosławiań- 
skie CGBG odpowiada litewskiemu dopełniaczowi ״savęs“, 
łacińskiemu ״sut“ z pierwotniejszego su-is־ tutaj ״u“ zastę­



puje ״v “) greckiemu oć, powstałemu ze aFov, skąd F  od­
padło a ״«•“ przeszło w spiritus asper. Bopp. Ygl. Gr. II. 
126. Przypadek III. i VII. zaimka zwrotnego brzmiał w ję­
zyku staropolskim również tak samo jak w obecnej pol- 
szczyźnie n. p. sobe: ps. 21, 19; 26, 18; 32, 12; 40, 6; 43, 
12; 63, 4; 79, 16; 83, 3; 97, 2; sobye: ps. 103, 22; Symb. 
Ath 24; w locatywie ps. 18, 10; 35, 1; 65. 6. Oprócz formy 
 -sobie“ znalazłem w ps. 6. 3. kodeksu Floryańskiego daty״
wus enklityczny ״sy“ myć se (zamiast sy) po dziś dzień 
w gminnej mowie bardzo rozpowszechniony n. p. ״zrobiłek se“ 
Ilanusz w swem dziele p. t. Materyały do bistoryi form deklina- 
nacyjnycb w języku staropolskim wcale o tej formie nie wspomi­
na. Uwagaetymologiczno-porównaweza. Polskie sobie, utworzo­
ne z powyż wspomnianego tematu ״sava“ zamiast ״svasva“ pod­
wojonego ״sva“ z przemianą samogłoski ״a“ w ״o“, w sta- 
rosławiańskiem na e rodzime z dodaniem końcówki datywu 
 -a“, odpowiada staro״ B rzeczowników żeńskich o tematach׳
sławiańskiemu C6BrB, łacińskiemu ״sibi“ (syibi), locatywo- 
wi litewskiemu ״saviji“, enklityczna zaś forma datywu ״sy“ 
odpowiada starosłowiańskiej ״cii“, zendyjskiemu he, greckie­
mu oF (oFoi).

Przypadek IV. zaimka zwrotnego w języku staropolskim 
niczem się nie różnił od biernika tegoczesnej polszczyzny n. 
p. w znaczeniu biernika: sam sebe (navczyl ps. 104, 21; za 
szIf ps. 49, 18; — Prócz tego przychodzi biernik zaimka 
zwrotnego z różną pisownią ״só, se, sze, sye, sie“ w psałte­
rzu Floryańskim w połączeniu ze słowami zaimkowemi 
i zwrotnemi. — Uwaga etymologiczno-porównaweza. Biernik 
polski ״się“ odpowiada staroslawiańskiemu ״C/ft“ utworzo­
nemu z tematu ״sav“, w którym ״v “ przed zakończeniem 
biernika 1. poj. ״m“ rzeczowników deklinacyi 3. odpadło 
i z ״sa-mfi powstało. Przerzeczony temat ״sva“ pojawia
się w bierniku 1. p. i u innych indoeuropejskich języków: 
w greczyźnie ״f (irFe)“ w łacińskiem ״se“ zamiast ״sve“, 
wgockiem ״sik“, w litewskiem ״save“.

Przypadek VI. zaimka zwrotnego brzmiał w języku sta­
ropolskim tak samo jak w tegoczesnej połszczyźnie, tej for­



my jednak w psałterzu Floryańskim nie znajdujemy. Forma 
 sobą“, odpowiadająca starosławiańskiej COBOI/ft, litewskiej״
sya-imi, utworzoną została na sposób przypadka 6. 1 poj. 
zaimka osoby drugiej TOBOlA\. Zaimek zwrotny ״svajam, 
sva“ jest w języku staroindyjskim nieodmienny i dlatego nie 
porównałem tegoż z formami starosławiańskiemi.

Z powyższych uwag etymologiczno-porównawczych o 
poszczególnych przypadkach widać, że odmiana zaimków o- 
sobistych ma wspólne z dekliuacyą rzeczowników końcówki 
i tylko cala trudność polega na podaniu tematów, z których 
się poszczególne przypadki urabiają.

Z a im ki l odzajowane.
Jakkolwiek wszystkie zaimki rudzajowane, które do dru­

giej klasy zaliczyłem, jednakowo się odmieniają, pomimo te­
go przyjąłem w języku staropolskim odmianę zaimkową 
o dwu wzorcach, jeden z tematem n. p. ty, ta, to, o spółgłos­
ce twardej, drugi n. p. i, ja, je z tematem miękko zakończonym.

Przypadek I. 1. poj, zaimka ״ten, ta, to“ brzmiał 
w języku siat׳( polskim ״ty, ta, to“. W prawdzie w kodeksie 
Floryańskim prócz formy ״ten“ trr>-nrL np. ps. Flor. prol, 
34; ps. 23, 5; 33, 6; 54, 13; 100, 8; 101, 27; 103, 28; 117, 
23; Cant Isai. sec; Cant. Moys. 12; nie napotykamy pier­
wotnego ״ty“, to jednak utrzymało się ono w wyrazie ״ty­
dzień“. Nominatywus przerzeczonego zaimka w rodzaju żeń­
skim i nijakim niczem się nie różnił od tego przypadka dzi­
siejszej polszczyzny n. p. w rodzaju żeńskim ps. 108, 26; 
118, 40, 149, 9; FI. Sym. Ath; w rodzaju nijakim ps. 23, 
6; 43, 9; 103, 26; 108, 19; 117, 22; 131, 15; Cant Moys. 
przyczepione ״to“ do innych wyrazów spotykamy cztery ra­
zy. Uwaga etymologiczno-porównawcza. Staropolskie ״ty“ u- 
robione z tematu ״ta“ a pierwotnego ״tas“ odpowiada starosła- 
wiańskiemu nominatywowi i biernikowi TU z zakończeniem 
rzeczowników męskich o temacie A, które się w T> przemie­
niło, sanskryckiemu i gockiemu ״sa“, zendyjskiemu ״ho“ li­
tewskiemu ״tas“, łacińskiemu tylko w złożeniu ״iste“ grec­
kiemu rodzajnikowi ó, przy którym spiritus asper zastępuje



­w przypadkach niezawisłych w rodzaju męskim i żeń “״7
skim liczby pojedynczej i mnogiej. Bopp. Vgl. Gr. II. 134. 
Schleicher Comp. 4 a4. Forma żeńska ״ta“ w polszczyżnie i 
staroslawiańskiem urobiona ze zlania się tematu ״ta“ z koń­
cówką ״a“ nominatywu rzeczowników żeńskich o tematach A 
odpowiada sanskryckiemu ״sa“, zendzkiemu ״ha“, greckiemu 
r! («), litewskiemu ״ta“. We wszystkich zatem językach in- 
doeuropejskich widzimy końcówkę ״a“ w przyp. 1 . zaimka 
wskazującego ״ten“ licz. poj. rodzaju żeńskiego. Starosła- 
wiańsko-polski nominatywus i accusatywus lPzb. poj. rodza­
ju nijakiego (to, to), urobiony według Leskiena z formy 
 d“ pierwotniejszej od sanskryckiego tat, gdzie według־ta״
Boppa końcowe ״t “ będące znamieniem rzeczowości odpadło 
­o“ się przemieniło, od״ a“ zaś po twardej spółgłosce na״
powiada zendzkiemu ״ta-d“, gockiemu tha-ta, litewskiemu 
­tai“ (lingwiści litewscy przy braku rodzaju nijakiego uwa״
żają tę formę za neutrum), wreszcie łacińskiemu ״is-tu-d“ 
i greckiemu ״zu“. Miklosich widzi wprawdzie w końcówce 
zaimka TO zakończenie liczb. poj. rzeczowników rodzaju ni­
jakiego o temacie A ale to jest pozornem i zakończenie po­
wyższe należy uważać za zaimkowe.

Przypadek II. liczby poj. w języku staropolskim na ro­
dzaj męski i nijaki ״tego“ niczem się nie różnił od genety- 
wu tegoczesnej polszczyzny, jakkolwiek o istnieniu formy 
pierwotnej ״togo“ genetiyus rzeczownika ״tygodnia“ a prze- 
dewszystkiem zaimka ״kogo“ najmocniej przemawia. W ko­
deksie Floryańskim napotykamy tylko na formy tegoczesnej 
polszczyzny n. p. w rodzaju męskim w znaczeniu biernika ps. 74 
tego ponysza a ouego powisza; ps. 100 tego gonił iesm; w 
rodzaju nijakim: ps. 30 dlatego; ps, 72, 13; 73, 19; 74, 8; 
75, 7; szaloni ne vrozume tego ps. 91; rzygayócze s tego w 
ono ps. 143. Uwaga etymologiczno-porównawcza. Do nieroz­
wiązanych dotąd zagadek należy utworzenie się formy TO­
TO (tego). Różnie ją lingwiści wyjaśniają. Bopp wyprowa­
dza ״togo“ ze sanskryckiego dopełniacza ta-sj-a, gdzie koń­
cowe ״a“ jako znamię deklinacyjne przeszło w ״o“, spół­
głoska zaś ״j “ sanskryckiej wstawki ״sj״ po odrzuceniu



spółgłoski ״s “ wymieniła się na spółgłoskę gardłowy ״g <:. To 
j״ g“ mogło także powstać po odrzuceniu spółgłoski״ “ ze 
spółgłoski ״s“ przez zwykłe ulotnienie syku w tchnienie 
g״ b“, które w polskiem stwardniało w chwilowe״ “. Wywód 
powyższy uznał Schleicher za prawdopodobny. Miklosich zno­
wu uważa ״go“ za przyrostek skłonnikowy, identifikując ten­
że ze sanskrycką partykułą ״gha“, dorycką j׳ó (yt) Sitzuns- 
herichte der Wien. A. phil-hist. Cl. LXII. p. 48 Mai 18G9. 
Benfey przyjmuje wprawdzie Miklosicha wyjaśnienie ״go“ 
z sanskryckiego ,gba“, lecz nie uważa tegoż ״gha“ za przy­
rostek skłonnikowy, tylko za partykułę, która przyłączyła 
się do niegdyś istniejącej formy genetywu ״toso“ a z połą­
czenia ״toso-go“ powstała przez synkope TOTO podobnie 
jak '10FO z MBCO-rO. Starosławiański genetywus ,IBCO 
powstały z pierwotnego TIB-CA, utwierdza powyż wspomnia­
nego lingwistę w tern przekonaniu, że końcówka dopełniacza 
 -so“ w *IBCO powstały ze san״ go“ jak i starosławiańskie״
skryckiej końcówki genetywu ״sja“. Dopełniacz przerzeczo- 
ny, mojem zdaniem, mógł powstać wskutek zlania się tema­
tu ״ta“ z końcówką genetywu sing. A tematów męskich, prze­
mienioną w polszczyźnie na ״e“ pod wpływem dopełniacza 
1. poj. zaimka i, ja, je z dodaniem przyrostka ״go“. Przy­
padek II. 1. poj. na rodzaj żeński w języku staropolskim ni- 
czem się nie różnił od genetywu tugoczesnej polszczyzny n. 
p. ps. 26. ״tey będę dobiwacz“, można jednak usłyszeć for­
mę genetywu między ludem ״ty, tyj“. Uwaga etymologiczno- 
porównawcza. Genetywus ״tey“ z zakończeniem zaiinkowćm 
będący właściwie przypadkiem VII., powstał z pierwotnej 
rozszerzonej formy ״ta-j-am“, odpowiadającej sanskryckiemu 
locatywowi ״tasjam“, a późniejszej już na ziemi słowiańskiej 
urobionej ״tojam“, z czego wytworzyło się w skutek przej­
ścia ״am“ (według Benfeya, Über die indogermanische En­
dung des genetivus sing, ians, ias, ia, Göttingen 1»74) mia­
ło to ״am“ powstać z indoeuropejskiego przyrostka genety­
wu) w /j\, starosławiańskie TOl/ft a po odpadnięciu /j\ 
i dalszem zwątleniu samogłoski ״o“ w ״e “ pod wpływem 
zaimka ״jej“ dopełniacz ״tej“. Leskien die Declination im Sia­

li



visch-Litauischen und Germanischen S. 109. 120. — Przy­
padek III. 1. poj. na rodzaj męski i nijaki ״temu“ w języku 
staropolskim niczem się nie różnił od datywu tegoczesnej 
polszczyzny n. p. w rodzaju nijakim: rozumeycze temu ps. 
49. Form odpowiednich na rodzaj męski i żeński w kodeksie 
Floryańskim nie znajdujemy. Uwaga etymologiczno-porów- 
naweza. Polskie ״temu“, utworzone z tematu ״ta“, którego 
samogłoska w starosławiańskiem języku w ״o“, w połskiem 
zaś pod wpływem formy ״jemu“ w ״e “ zwątlała i zapomocą przy­
rostka ״mu“ a raczej wsuwki ״m“(z końcówką ״u “ datywu sing ), 
odpowiada starosławiańskiemu TOMOY, sanskryekiemu ״tas- 
mai“ zendzkiemu ״ta-hmai“; gockiemu ״thamma“ litewskiemu 
u״ tamui“, gdzie״ i“ jest zakończeniem datywu rzeczowników 
n. p. ponui, od ponas (pan). Ślad powyższego tematu ״ta“ 
zachował się dotąd w mowie gminnej w przysłówku tamoj.

Przypadek III. liczb. poj. na rodzaj żeński w języku 
staropolskim tey, tyj, ty (tej) niczem się nie różnił od przy- 
padka II. i VII. dawnej i tegoczesnej polszczyzny. Datywus 
 ta-i“, która się dotąd״ tej“ odpowiada pierwotnej formie״
zachowała w litewszczyźnie, starosławiańskiemu TOI1, uro­
bionemu z tematu rozszerzonego ״toja“, greckiej r«, rfi i san- 
skryckiej ta-sj-ai zapomocą wsuwki ״sj“, utworzonej: Sta-
rosławiańskie TOIi pod wypływem datywu zaimka ״jej“ prze­
szło w dzisiejszej polszczyźnie na ״tej“.

Przypadek IV. licz. poj. na rodzaj męski brzmiał tak 
samo jak II. lub I-szy; na rodzaj nijaki zawsze jak I-szy. 
W psałterzu Floryańskim mamy na to liczne przykłady: ps. 
14, 7; 7, 3; 49, 21; 61, 11; 67, 31; G8, 6; 74, 8; 113, 16. 
Cant. Isaiae 6. Accusatywus na rodzaj żeński ״ti)“ niczem 
się nie wyróżniał od biernika tegoczesnej polszczyzny, co 
nam ps. 79, 15 udowadnia. Uwaga etymologiczno-porównawr- 
cza. Biernik ״tę“ powstały wskutek zlania się tematu ״ta“ 
z końcówką am=:ę rzeczowników żeńskich o tematach ״A“ od­
powiada starosławiańskiemu litewskiemu ״tą“, sanskryc- 
kiemu ״tam“, greckiemu tuv, rjjr i łacińskiemu ״istam“.

Przypadek VI. liczb. poj. ״tym“ (tern) w rodzaju męs­
kim i nijakim a w żeńskim ״tą“ niczem się nie wyróżniał



od instrumentalu dzisiejszej polszczyzny n. p. w ps. 101 
pisznego oka a nesytego sercza s stim iesm ne yadł; lorm 
odpowiednich na rodzaj żeński i nijaki nie znajdujemy w 
psałterzu Floryańskim. Uwaga etymologiczno-porównawcza. 
Forma przypadka VI. liczb. poj. w języku polskim na ro­
dzaj męski i nijaki odpowiada starosławiańskiej TB Mb bez 
zakończenia rzeczownikowego, utworzonej z tematu ״ta“ i 
instrumentalu zaimka liczby poj. 11Mb. To ״ta-i-mi“ wywo­
dzi Leskien od pierwotniejszej zasadniczej indoeuropejskiej 
formy ״tai-bhi(m)“ niż sanskryckie późniejszego w׳ytworu ״te- 
na“. W formie TBMb zastępuje rB półsamogłoskę T> lub 
 yi״o“ podobnie jak w locatywie pluralis przy deklina״
rzeczowników o tematach A n. p, /(OMBXB, HOMfbXT>, 
HOMOXT>, B  przed przyrostkiem skłonnikowym stoi zamiast 
B, lub ״o“. Forma instrumentalu 1. poj. w polszczyźnie na 
rodzaj żeński ״tą“ wskutek ściągnięcia się ״ta-j-am“ powsta­
ła, odpowiada starosławiańskiej TOI/fr z zakończeniem in- 
strumenlalu rzeczowników żeńskich deklinacyi 3. o tematach 
A, urobionej z rozszerzonego tematu ״toja.“

Przypadek VII. 1. poj. ״tym“ (tem) w rodzaju męskim 
i nijakim niczem się nie różnił od instrumentalu liczby poj. 
tegoż zaimka n. p. w pocoiu w tem istern ps. 4, 9; w tem 
vczinil iest ssody smertne, ps. 7, 14; w ten (pro: tem t. j. 
gospodnie) bijd  ̂ pwacz, ps. 26, 7. — w rodzaju nijakim: w 
sidle w tem ps. 9, 15; w tem poznał iesm, ps. 40, 12.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Leskien, Schleicber 
i Bopp wyprowadzają locatywus starosławiański TOMb bez 
zakończenia rzeczownikowego z pierwotnej a identycznej for­
my ze sanskrycką ״tasmiu“ urobionej z tematu zaimkowego 
taśma, w którym końcowe ״a“ odpadło a znamię locatywu 
 “tasmin״ in“ przybyło. Po wypadnięciu z przerzeczonej formy״
spółgłoski ״s “ a zamienieniu się znamienia locatywu ״in“ w b o- 
trzymujemy formę ״tami“, która w języku starosławiańskim za­
mieniła się po zwątleniu się źródłoslowu na TOMb a w pol­
szczyźnie jeszcze wskutek dalszego zwątlenia pod wpływem 
zaimka i, ja, je na ״tym“ i ״tem“. Miklósich urabia podobnie 
tę formę ze zwątlonego tematu i przyrostka Mb, odpowia-

*



dającemu sanskryckiemu ״smin“. Jak forma locatywu w pol- 
szczyźnie na rodzaj męski i nijaki jest równobrzmiącą z przy­
padkiem VI, tak samo i locatywus ł. poj, na rodzaj żeński 
niczem się nie różni od dopełniacza tegoż rodzaju i liczby 
n. p. na drodze tey. ps: 31, 10; 141, 4; znalazłem prócz te­
go w psałterzu Floryańskim i w kronice Chwalczewskiego 
formę staropolską ״ty“ n. p. w ty troyczy Symb. Ath. 73. 
W ty bitwie. Chwalczewski; po tby porażce Chwalcz.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Forma starosła- 
wiaiiska na rodzaj żeński liczby poj. Tou(Toj׳B) równobrzmią- 
ca z datywem tegosainego rodzaju i liczby utworzona, jak 
powiedziałem, z rozszerzonego tematu ״toja“, odpowiada 
sanskryckiemu locatywowi ״ta-sj-am" z pierwotniejszego 
 ta-smj-ain“, w którem po zwątleniu się tematu według״
Boppa ״s “ upodobniło się ze spółgłoską ״j  m“ środkowe״ ,“
odpadło a końcówka skłonnikowa ״arn“ zamieniła się w sta- 
rosławiańszczyźnie w U a w litewszczyźnie w ״e“, z ozego o- 
trzymalibyśmy litewskie ״toje“ a starosławiańskie ״Tojri>“=TOu.

L iczba podw ójna.

Przypadek I. i IV. w rodzaju męskim był ״ta“ n. p. 
prót twoy y dępecztwoy ta iesta me vczeszila ps. 22,5, w rodzaju 
żeńskim i nijakim było ״cie“ n. p. wipusci swatłoscz twoi() 
y prawdę twoi() cze iesta me przewedle y dowedle ps.■ 42, 3.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Forma staropolska 
w przyp. I. IV. w rodzaju męskim 1. podw. ״ta“ w nijakim 
i żeńskim rodzaju ״cie“ odpowiada zupełnie starosławiańskiej 
urobionej wskutek zlania się tematu z zakończeniem ״a “ 
liczby podw. rzeczowników o tematach A n. p. TA BJUjKA 
T li (BB,3jOBli, MTiCTT»); greckiej zcó‘ litewskiej tu, san- 
skryckiej tau a na rodzaj żeński i nijaki ״te“.

Przyp. II. i VII. we wszystkich trzech rodzajach brzmiał 
w języku staropolskim prawdopodobniej ״teju, tyju“ aniżeli 
 .teju“ pod wpływem liczb. podw״ tu“. Domniemana forma״
zaimka ״ieiu“ urobiona, odpowiada sanskryckiej ״tajos“ li­
tewskiemu ״tu “, starosławiańskiej TOIO utworzonej z te­



matu rozszerzonego ״tojT, na sposób locatywu dualis rze­
czownika K׳>aio. Przypadek III. VI. we wszystkich trzech ro­
dzajach brzmiał w staropolszczyźnie ״tyma“ lecz w kodeksie 
Floryańskim powyższej formy nie znajdujemy.

Uwaga etymologiezno-porównawcza. Staropolskie ״tyma“ 
zamiast pierwotnego ״tama" powstałe ze zwątlonego tematu 
pod wpływem formy ״ima“ zaimka i, ja, je i końcówki rze­
czownikowej ״ma“, odpowiada starosławiańskiemu TBMA, 
gdzie T> zastępuje T>, zendzkiemu taei-bja, sanskryckiomu 
ta-bhjam, litewskiemu na rodzaj męski ״tie-m “, na żeński 
 -to-m“ Leskien twierdzi, że obie starosławiańskie formy TO״
K) i TrBMA nie mają zakończeń rzeczownikowych.

L iczba  m noya.

Przypadek I. brzmiał w języku staropolskim w rodza­
ju męskim ״ci“, w żeńskim ״ty“, w nijakim ״ta“; mówiono 
zatem ci mężowie, ci wilki; obok ״c i“ używano formy ״ty“ 
będącej właściwie accusatywem rodź. męs. (n. p. przypadki 
tej fortuny lekceważy, bo ty (przypadki) za ochotą i rozu­
mem skakać muszą Rej.) którą zastępuje w dzisiejszej pol- 
szczyźnie forma tak zwana rzeczowa ״te“, będąca również 
jak tamta biernikiem ze skłonieniem zaimka ״je“ a z utra­
tą nosowego brzmienia. Schleicher Comp. §, 87, 2 i 4, Schlei- 
cher Comp. 3-te Aufl. str. 532. Formenlehre str. 244. Miki. 
III. 2 Aufl. str. 7 i 8. Przerzeczona końcówka ״y“ właściwa 
biernikowi licz. mn. dostała się tu zapewne pod wpływem 
analogi׳ nominatywu i accusatywu plur. fem., które taką 
same formę mają. W psałterzu lloryańskim spotykamy for­
mę ״ci“ 9 razy : czy czso znaię Flor. 9; czi na wozoch a 
czi na konoch Flor. 19; czi se roznemogli s<j», ps. 26; czi 
przebiwacz będi), ps. 36; czci só bili tamo, ps. 86; czi ne 
poznali s<) ps. 94; weszgi czi blędzi) sercem ps. 94. czy gysz 
dzalay(j> lychoti), ps. 118; gemv sę czy blogoslawony ps. 143 
Formy ״ty“ w 1. i 4. przyp. licz. mn. rodzaju żeńskiego 
wprawdzie w psałterzu Floryańskim nie napotykamy, lecz 
znajdujemy ją w kodeksie Saroszpatackim ״ty rzeczy“ a na­



wet u pisarzy XVI. wieku ״ty sztuki“. Jan Kochanowski.
Formę ״ta“ w przyp. I. i IV, licz. mn. na rodzaj nijaki znaj­
dujemy w psałterzu Floryańskim 3 razy: napysana bijdzczcze 
ta: ps. 101; ta wrota gospodnowo ps. 117; ta mA yczeszyla 
sĄ ps. 118, 49. Obok formy powyższej ״ta“ używano w ro­
dzaju nijakim ״ty“ n. p. ty jiste prawa Stat. Wisi. 1503.50.

Uwaga etymologiezna-porównawcza. Formy staropolskie 
 ci, ty, ta“ z końcówkami nominatywu plur. rzeczowników״
męskich, żeńskich i nijakich o tematach A n. p. anieli, ry­
by, miasta odpowiadają formom starosławiańskim masc. TH 
zamiast dawniejszego terztai, fem. TT>I, neutr ra, sanskryckim 
te z pierwotnego tai, tas, tani, greckim roi, rai, za litewskim 
tie fem : tos, gdzie litewskie ״o“ odpowiada sanskryckiemu 
długiemu a. Comp. Schleicher §. 264. §. 88. 8. Leskien die 
Deki. im SI. lit. u. fterm. pag. 82.

Przypadek IV. liczby mn. brzmiał w języku staropols­
kim na rodzaj męski i żeński ״ty“ a na nijaki ״ta“ (n. p. 
w rodzaju męskim) owa oczi bosze na ti gisz se iego boi!) 
ps. 32; iensze wiwodzi iótcze w moczi takesz ty gisz se 
nasmewai/i ps. 67; i na swAte swoie y w ty gisz se nawra- 
czaiA ku syerczu ps. 84. Form na rodzaj żeński ty, na ro­
dzaj nijaki ״ta“ nie ma w psałterzu Floryańskim lecz god- 
nóm jest uwagi, że w kodeksie tym spotykamy formy męskie 
lub żeńskie przy rzeczownikach rodzaju nijakiego: n. p. 
mszczA wszistky nalazena gich ps. 98.

Uwaga etyraologiczno-porównawcza. Formy staropolskie 
ty, ty, ta z końcówkami biernika licz. mn: rzeczowników 
męskich, żeńskich i nijakich o tematach A n. p. anioły, ry­
by, dzieła odpowiadają formom starosławiańskim acc. masc. 
TTjI fem. TrLI, neutr. tu, sanskryckim tan, tas, tani, grec­
kim roi'?, rag, rń; litewskim masc. tus, fem. tas.

Przypadek II. liczb. mn. w języku staropolskim brzmiał 
jak w tegoezesnej polszczyźnie na wszystkie trzy rodzaje 
 tych“, n. p od tich czso me goni) ps. 30; ze wszech tich״
zbawił ye gospodzin ps. 33; odkupi.... duszA moi!) od tich, 
gich se bliszij ps. 54; wiwol me od tich ps. 68; ksijszijt tich 
ps. 86;



Uwaga etymologiczno-porównawcza. Leskien wyprowa­
dza domyślną pierwotną formę ״taisam“ z pruskiej (s) teison 
odpowiadającą sanskryckiej ״tesam״, starosławiańskiej T'BXT>, 
urobionej z tematu ״ta“ gdzie samogłoska ״a“ zwątlala w 
£  praaryjskie ״s “ wymieniło się w X, końcówka zaś rze­
czownika genetywu ״am“ przeszedłszy w ״ą “, zwątlała w ׳L 
Dr. Małecki twierdzi, że forma polska ״tych“ powstała wsku­
tek spojenia genetywu plur. zaimka i, ja, je, ze zwątlonym 
tematem ״ta“.

Przypadek III. 1. mn. brzmiał również jak w tegoczes- 
nej polszezyźnie na wszystkie trzy rodzaje ״tym“ n. p. prze- 
cywo tym ps. 22; twardoscz iest gospodzin tim isto se iego 
boi$ ps. 24; nagotowal ies tim gisz pwaio ps. 30; podle iest 
gospodzin tim czo só zamoczonego sercza ps. 33; swószi prze­
ciw tim gisz ps. 34; sprawedlnoscz tw<j tym giszs<j> prawego 
sercza, ps. 35; nasmewane tim czso w ocoliczy naszey s!} 
ps. 43; dobri israhel bog tym gisz só, ps, 72; posmewane 
tym gisz, ps. 78. Zachował się jednak w kodeksie Floryań- 
skim jeden przykład z końcówką ״em“ a mianowicie forma 
 ciem“ n. p prawda yego nad syny synowymy tczem czso״
chowayO vstawenye yego ps. 102. Prócz tego spotykamy 
w staropolskiem formę tern n.p. tem dziecziom Stat. wisi. 51.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Forma ״tym, tem“ 
odpowiada najzupełniej starosławiańskiej T £ M £  litewskiej 
tiem-(u)s, powstałym według Leskiena z pierwotnej formy 
taimans z pruskiego datywu (s)teimans, identycznej z taib- 
hjams, z którego się Bajniezawodniej sanskryckie tebbjas 
utworzyło.

Instrumentalis brzmiał jak w tegoezesnej polszezyźnie 
na wszystkie trzy rodzaje ״tymi“ n. p. Samuel medżi timi 
ps. 98.

Uwaga etymologiczno porównawcza. Formie starosła­
wiańskiej T£MH odpowiadałoby w języku polskim ćemi (ce- 
mi) a ślad niejaki mamy w psałterzu Floryańskim : s cymy 
gysz s<j nenazrzely pokoya ps. 119.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Forma tymi (temi) 
odpowiada strasławiańskiej T£MII, urobionej z tematu ״ta “,



którego samogłoska ״a“ zwątlała w polszczyźnie w ״y K i in-
strumentalu plur. zaimka ״imi“, utworzonego według Miklo- 
s i eh a zapomocą ״i“, sanskryckiój żeńskiej ta-bhis, litewskiej 
tais z wyrzufonóm ״m“ równającóm się ״bh“ (ta-mis).

Przypadek VII. ma w polszczyźnie we wszystkich ro­
dzajach formę ״tych“ n. p. w tich gisz pwaiij ps. 32; we 
wszech tich ps. 77; weszelyl gesm si) w tych ps. 121,

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Forma tych (tich) 
odpowiada starosławiańskiój TT>XTj, powstałej pod wpływem 
analogii zaimka i ja, je z ta-ichu — ta-i-su z zakończeniem 
rze-zowniko« ém n. p B.drBI(T>XrL, greckiej mïmv, sanskryc­
kiéj tesu, gdzie przyrostek sanskryeki ״su“ wymienił się w sta- 
rosławiańskićm na cłn>, litewskiej tuse również ze skłonie­
niem rzeczownikowóm u. p. vilkusu, powstałe niezawodnie 
z vilkesu. Leskien każe szukać pierwotnej formy dla locatywu 
plur. w litewszczyżnie, uważając łotycką formę locatywu plur. 
 “taisu״ tus“ za pozornie dawną z pierwotnóm״ tais“ obok״
nieidentyczną lecz urobioną przez dodanie przyrostka liczby 
mnogiej s(u) do wyłącznie łotyckiój również nie starej for­
my locatywu singularis ״tai“.

Według wzorca : ty (ten) ta, to, odmieniają się także 
następujące w psałterzu Floryańskim znajdujące się zaimki:
1) on, ona, ono; 2) sam, sarna, samo; 3) gyn, a, o, gyny ; 
4) wszistek (wszytek) wszytka, (wszetka) wszytko wszystko.

1) . Polsko-starosławiańskie oht>, powstałe z pierwotnej 
litewskiej formy ana-s wskutek odpadnięcia końcowego (s) 
i zwątlenia samogłoski ״a “ w nasłowiu w ״o“, końcowej 
zaś na t>, odpowiada sanskryckiemu ״ana“ przychodzącemu 
tylko w przypadku 6. liczby pojedyńczój i w przyp. II., VII. 
liczby podwójnej. Dodać tu jeszcze muszę, że w przerzeczo- 
nćj pierwotnej formie ana(s) jest pierwiastkiem zaimkowym 
( a״ na“ z nasuwkąsamogłoski״ n“ tematem zaś (ma)״ (“m״ “; 
z tematu powyższego powstały prawdopodobnie w mowie 
gminnej używane partykuły polskie ״ano“ t. j. nuże, ajno=  
a tylko i hajnok=tam.

2) . Polsko-staroslawiańskie caam, urobione z tematu 
­ma“, od״ s“ i przyrostka״ sa“ z pierwiastka zaimkowego״



powiada sanskryckiemu sa-mas (omnis, integer; greckiemu
(ff)o,ito'ę (similis, par) gockiemu sama i zendzkiemu kama.

3) . Staropolskie gyn (gyny) i-nn-irrnie on odpowiada 
zupełnie starosławiańskiemu tura, powstałemu z pierwotnego 
­u“ i te״ inas“ a utworzonemu z pierwiastka zaimkowego״
matu zaimkowego ״na“ ze znaczeniem przeczącem, sanskryc­
kiemu ״an;as“ składającemu się z nasuwki ״a“, z dwóch 
pierwiastków zaimkowych ״n, j “ i z poimka ״s“ zapomocą 
spójki ״a“ z pierwiastkiem ״j “ połączonego.

4) . Staropolskie ״wszitek, wszitka, wszitko“, ze wstaw- 
nem ״e“ w nominatywie sing, masc., urobiło się z trzech 
części najprzód z nominatywu masc. sing, zaimka ״wszy“ 
przez całą odmianę zaimka ״wszystek“ nie zmieniającego się 
odpowiadającego starosławiańskiemu Bbcn (immii) litewskie­
mu visas, sanskryckiemu vięvas, następnie z tematu ta ^ m  
i tematu zaimkowego kuzzkt, , które przemieniło sięzwszy- 
t-ka-go na ״wszytkogo“ a nareszcie pod wpływem zaimka 
i, ja, je, na wszytkiego. Nadmienić mi wypada, że zaimek 
przerzeczony najdłużej i najwierniej dochował cechę kształ­
tu rzeczownikowego co do końcówek w 1. i 4. przypadku.

Wzorzec drngi. Zaimek wskazujący ״i, ja, je“ stracił 
z biegiem czasu swe pierwotne względne znaczenie, w jakiem 
go w najstarszych pomnikach piśmiennictwa polskiego i to 
tylko w złożeniu z przyrostkiem ״n, ż, że“, znachodzirny, 
n. p. w kodeksie Floryańskim w rodzaju męskim: ״gisz czi- 
ni lichot(), ps. 52; isze vczinil dziwi,, ps. 71; yszes zyawyl s<) 
gemy ps. 143; ien ps. 1; yen by pomogl ps. 106; genby smylowal 
se ps. 118; iensze ps. 7; genzsze napełni! w dobrem ps. 102; 
genze wzdrawuge, ps 102; gensze dotyka, ps. 103; yensze 
obroczyl, ps. 113; iensz pwa w czó ps. 83; genz wyplaczuge 
ps. 102; gensz czynysz, ps. 103; iensze bi czebe pomnal, ps. 
6; w rodzaju nijakim: drzewo iesz szczepono iest, iesz owocz 
sw׳oy da, ps. 1; od zamótka mego iesz ogarnęło me, ps. 31; 
nad czelcza młodego iesz dobiwa rogów, ps. 68; pocolenu 
iesz przychodzące iest, ps. 70; wszistco iesz w nich iest, ps. 
95; syano strzeszne gesz drzewey zwędne, ps. 128; w rodza­
ju żeńskim: iasz rozlila iest (krew) ps. 78. owcza yaz zag-



hynala gest, ps. 118, 169; yasz stanpa w kray odzena(mascz) 
ps, 132; yako rosa hermon yasz stópa w góry syon, ps. 132 
(2 razy); yaz wele ymala gest synów, Cant Ann. Zaimek i, 
ja, je, w języku staropolskim w przypadku I. 1. poj. tylko 
w złożeniu z przerzeczonymi przyrostkami używany odpo­
wiada starosławiańskiemu masc. h , fem. m, neutr. le; łacińs­
kiemu ״is, ea, id“, litewskiemu ״jis“, fem. ״ji“, który to ję­
zyk i neutrum łacińskie ״id“ zachowały nam pierwotną for­
mę 8*1״, i, i“, z pierwiastka a oraz tematu ״i “ wytworzoną. 
Z biegiem czasu odpadło to aryjskie ״s “ na ziemi słowiań­
skiej, rodzaj zaś żeński i nijaki urobił się z przerobionego 
tematu ״ja“ z zakończeniem rzeczownikowem n. p. floyiua 
(gT yx ta), iio îe; sanskrycka zatem forma jas, ja, jat, odpowia­
dająca pod względem pierwiastka powyższym, jest wytwo­
rem późniejszym a nie pierwotną, za jaką ją Bopp. Scklei- 
cher i inni lingwiści uważali a w której po odpadnięciu ״s“ 
i przejściu końcowego ״a“ w ׳&, jn w sławiańszczyźnie wy­
dać miało ״n“.

Przypadek II. liczby poj. na rodzaj męski i nijaki ״je­
go“ niczem się nie różnił od tegoczesnej polszczyzny, po­
wyższą formę znacbodzimy w psałterzu Floryańskim 396 ra­
zy w znaczeniu biernika 10 razy.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Dopełniacz ״jego“ 
(gego) odpowiada starosławiańskiemu I6PO, urobionemu ze 
zlania się tematu ״i“ ze zwątloną końcówką genetywu 
sing. tematów męskich i nijakich ״ja“ i przyrostka ״ga“ w 
e״ “ a więc z i-ga, ia-ga otrzymaliśmy formę jego. Co się 
zaś tyczy litewskiego genetywu ״jo“, to ten nie zostaje w 
żadnym związku z przyrostkiem ״go“ ani z sanskrycka koń­
cówką ״sja“ ani z greckiem ״oto“ ani z łacińskiem ״ius“, 
albowiem to ״o“ jest końcówką dopełniacza n. p. ״pono“ Ge- 
netywus sing. fem. brzmiał w języku staropolskim jeję, je- 
jej, jei, (jej) n. p. włożył koronę na jejej głowę Auszpurger 
43. 1674; naleźli jesmy ji (2 przyp. zamiast 4. syntaktycz- 
nie : (inyenimus eam) ps. 131, 80. W psałterzu Floryań­
skim napotykamy ״gyey“ 19 razy a tormę ״jej“ jeszcze po 
dziśdzień pomiędzy ludem usłyszeć można.



Uwaga etymologiczno-porównawcza. Genetywus jej (gyey) 
ze swem zakończeniem zaimkowem jest właściwie locatywera 
i powstał z pierwotnej rozszerzonej formy ״ja-jam“, która 
odpowiada sanskryckiemu przyp. VI. 1 pojed. rodź. żeńsk. 
 ja-sj-am“ a późniejszego wytworu na ziemi słowiańskiej״
 -am“ w starosła״ je-j-am“, z czego wskutek przejścia״
wiańskie IGI/j\ a po odpadnięciu ״ę“ forma polska ״jej“ wy­
płynęła. Litewszczyzna w formie dopełniacza ״jos“, wytwo­
rzonego z ״ias“ nie ma wsuwki, gdzie długie ״o“ odpowia­
da pierwotnemu i sanskryckiemu długiemu ״a “.

Przypadek III. liczby pojed. na rodzaj męski i nijaki 
w staropolszczyźnie ״jemu“, które w psałterzu Floryańskim 
znajdujemy 55 razy, niczern się nie różnił od datywu tego- 
czesnej polszczyzny.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Starosławiańsko- 
polskie ״ie-mu“ lemoy, urobione z przerobionego tematu 
e״ a“ w״ ia“, w którym samogłoska״ “ zwątlała i z przy­
rostka ״m“ z końcówką przypadka trzeciego rzeczowników 
męskich i nijakich o tematach A, odpowiada sanskryckiemu 
ja-sm-ai, litewskiemu jamui (skróconemu jam), łacińskiemu 
ei Dr. Ant. Małecki wywodzi formę ״jemu“ ze skłonnika 
spoczynkowego ״i-mi“ rozdzielonego później na ״i i “ i imi>, 
z których ostatnie służyło pierwotnie na wyrażenie datywu, 
instrumentalu i locatywu liczby pojed. rodzaju męskiego i ni­
jakiego. Z czasem zatrzymał tę pierwotną formę i-mr. tylko 
przypadek VI. a dla VII. i III. pojawiło się juz z pierwot­
nego i-mu wytworzone jamt, które znowu po zwątleniu sa­
mogłoski ״a“ w ״e“ (jemu) służyło tylko na wyrażenie lo­
catywu, datywus zaś urobił się z przerzeczonego locatywu 
jemn za dodaniem końcówki III. przypadka rzeczowników 
męskich o tematach A. Przypadek III. liczby pojed. na ro­
dzaj żeuski brzmiał w języku staropolskim ״jej, ji “, n. p. 
pomosze iey bog ps. 45; kasze se gyey (t. j. ziemi) trzyescz 
albo drszecz, ps. 103; aarona yegozz wybrał gyey, ps. 104; 
yegosz wybrał ״gy“ psałterz Puławski 209; onirzało yest 
gey dzedzymy swoyey ps. 105.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Datywus ״jej“ od­



powiada sanskryckiemu ״ja-sj-ai“, litewskiemu ״joje" i sta- 
rosławiańskiemu 1611, utworzonemu z przetworzonego tematu 

a״ jaja“ gdzie końcowe״ “ zupełnie odpadło, drugie zaś w ״e“ 
zwątlało. Dr. Ant. Małecki wyprowadza ze skłonnika spo­
czynkowego ״imi“ odmiankę tegoż ״i-i“ (późniejsze ״ia-i“, 
dzisiejsze jej) która przyjęła na się rolę III. i VII. przypad- 
ka w żeńskim rodzaju.

Przypadek IV. liczby pojedynczej na rodzaj męski 
brzmiał w języku staropolskim ״i “ (gi), które w kodeksie 
Floryańskim 79 razy a w złożeniu n. p. ienźe 12 razy na­
potykamy. Accusatywus na rodzaj żeński ״ją“ niczem się 
nie wyróżniał od biernika tegoczesnej polszczyzny. Biernik 
­i()sz“ 16 ra״ ją“ który w kodeksie Floryańskim 20 razy a״
zy znajdujemy powstał wskutek złączenia się tematu 1״“ 
z końcówką ״am=ą(i)) rzeczowników żeńskich o tematach 
 ,“je״ ja“ i odpowiada starosławiańskiemu I/K, litewskiemu״
sanskryckiemu ״jam“ i łacińskiemu ״eam“

Przypadek IV. liczby pojedyńczej na rodzaj nijaki ״je“, 
które w psałterzu Floryańskim 6 razy a w złożeniu n. p. 
 .jeż“ 10 razy napotykamy równał się nominatywowi sing״
neutr.

Przypadek VI. liczby pojed. na rodzaj męski i nijaki 
brzmiał w języku staropolskim ״im“ n. p. gimze (głosem) 
iesm uolal ps. 26; im (koniem) toczyć. Jan Kochanowski: 
bódź yemu yako odzene gymse (neutr) odzewa ps. 108. Ze 
spółgłoską ״u“ na początku znajdujemy tę formę w psałte­
rzu Floryańskim 17 razy.

I waga etymologiczno-porównaweza. To staropolskie 
 jurni, jum“, sanskryckiemu״ im“ odpowiada litewskiemu״
­jena“ i starosławiańskiemu mrt bez zakończenia rzeczow״
nikowego, które Dr. Ant Małecki wywodzi ze skłonnika 
spoczynkowego,, ״imi“. Instrumentalis sing. na rodzaj żeń­
ski w ,języku staropolskim ״ją“ niczem się ni e różnił od 
przypadka VI. dzisiejszej polszczyzny n. p. yako wyrzbcza 
yószse weszdghy se pasze, ps. 108; na drodze tey yósz cho- 
dzyl gesm. ps. 141; Przerzeczony instrumentalis odpowiada 
sanskryckiemu ״jaja“, litewskiemu ״je“ a wreszcie starosła-



wiańskiemu I6I^v, utworzonemu z rozszerzonego a zwątlone- 
go tematu ״ja“ w ״je“ i z końcówki am=/j(v za pośred­
nictwem ״j “, będącej zakończeniem rzeczowników żeńskich
0 tematach ״ja“.

Przypadek VII. liczby poj. brzmiał w języku staropol­
skim na rodzaj męski i nijaki ״iem“, lecz w psałterzu Flo- 
ryańskim znajdujemy tę formę już z narostkiem ״nK (t. j. 
nem) n. p. ymai!) w nem pwę ps. 2; okróg zem y gisz prze­
byw aj w nem, ps. 23; weliczaycze gospodna semn(! y powi- 
szaymi ymij> iego w nem samem ps. 33; przisęgaj w nem 
(bogu), ps. 65: przebiwacz b<jdó w nem (syon), ps. 68; blo- 
goslawona bód!) w nem, ps. 71; prawi gospodzin bog nasz
1 ne iest lichota w nem; ps. 91; duch przeydze w nem: ps. 
192; weselse yzrahel w nem ps. 149; w rodzaju nijakim: 
pomny słowa twego slvdze twemv w yemsze mne nadzeyó 
dal ges, ps. 118, 49; poloszó we zbawenu twoiem pewne 
bodó czinicz w nem, ps. 11; gegosz wczijstwo albo dzyal ge- 
go w nyem albo w wekugem, ps. 121. Formy więc locatywu 
w psałterzu Floryańskim męskie są: nem, moiem, twoiem, 
swoiem; raz tylko znajdujemy swoim. Ze ściągniętych spoty­
kamy ״meem“. Rodzaj nijaki nie różni się wcale od męs­
kiego. Formy prawidłowe są: jem, mojem, twojem a raz tyl­
ko w ps. 88. twogim.

Uwaga etymologiczno-porównaweza. Jak z pierwotnego 
a identycznego z sanskryckiem ״tasmin“ wyprowadzono dla 
locatywu sing. rnasc. i neutr. starosławiańską formę ThMb 
taksamo z domyślnie pierwotnego ״jaśmin“ po odpadnięciu 
spółgłoski ״s“ a zamienieniu się znamienia locatywu ״in“ 
w t, otrzymujemy formę iamb, odpowiadającą litewskiemu 
 jamę (jenie)“, która po zwątleniu w lenib funkeyonuje jako״
przypadek VII. męski i nijaki. Dr. Ant. Małecki wywodzi 
formę staropolską ״jem“ ze skłonnika spoczynkowego ״imi“ 
którego odmianka inib funkcyonując do bardzo późnej epoki 
jako III., VI. i VII. męski (i nij) przypadek, przetworzyła 
się z czasem w jamb a to później w ״jem“ na formę dla lo­
catywu sing. masc. i neutr.

Przypadek VII. liczby pojedyńczej w rodzaju żeńskim



­jej“ niczem się nie różnił od locatywu dzisiejszej polszczy״
zny n. p. na drodze tey po ieysze będzesz chodzicz ps 31; 
góra w ieysze lubiło se iest bogu, ps'. 67; góra syon na ie- 
yszes przebywał w ney, ps. 73; po geysz bych cbodzyl, ps. 
142; na ney, ps, 36; po ney ps. 44; przebiwacz bód<) w ney, 
ps. 67; gisz przebiwaię w ney, ps. 74; 86; 136; w nyey, ps. 
103; raz nawet znajdujemy w Kodeksie Floryańskim ״w ni“ 
pre zglobó przebywających w ny ps. 106.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Przypadek VII. na 
rodzaj żeński liczby pojed. w języku starosławiańskim i pol­
skim len (jej) równobrzmiący z datywem tegosamego rodza­
ju i liczby, urobiony z rozszerzonego tematu ״jaja“ według 
Dra Ant. Małeckiego z odmianki ״i-i“ (później ia-i) skłon- 
nika spoczynkowego ״imi“, odpowiada litewskiemu ״jei“, 
sanskryckiemu locatywowi ״ja-sj-am“ z pierwotniejszego 
 ja-smj-am“, w któróm po zwątleniu się tematu według״
Boppa ״s “ upodobniło się ze spółgłoską ״j  m“ środkowe״ ,“
odpadło a końcówka skłonnikowa ״am“ zamieniła się w sła- 
wiańszczyźnie w ׳״t “, z czego otrzymalibyśmy starosławiań- 
skie jej׳t~ ie n .

L iczba  podw ójn a .

Przypadek I i IV. w rodzaju męskim brzmiał w ję­
zyku staropolskim ״ja“ lecz form odpowiednich w psałterzu 
Floryańskim nie znacbodzimy; w rodzaju żeńskim i nijakim 
było ״i“, n. p. nom. fem. ręczę twoy gospodnye uczynylesta 
mnę, ps. 118; 73; uominat neutr. oczi mogi weszdi do gos- 
podna ps. 24; 76; 87; 109; ps. For. Isai. sec; oczi twmgi 
widzcze prawdę ps. 16. (w znaczeniu vocativu), wydzele 
gęsta oczy twoy, ps. 138. acc. fem. w ręczę twogi, ps. 30; 
r«)cz swogi umyie, ps. 57; acc. neutr. zyaw oczy moy, ps. 
118, 120; wytargl oczy mogy ot slez ps. 114.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Forma staropolska 
w przyp. I. i IV. w rodzaju męskim liczby podw. ״ja“ od­
powiada zupełnie starosławiańskiej ״ia“ urobionej wskutek 
zlania się tematu ״i“ z zakończeniem ״ja“ liczby podwójn. 
rzeczowników o tematach ״ja“ n. p. Koma, taksamo forma



Bi

w rodzaju żeńskim i nijakim ״i“ starosławiańskiej h. Te 
formy znowu odpowiadają sanskryckim na rodzaj męski jau 
żeński i nijaki ״je“ litewskim męskiej judu, żeńskiej jedvi.

Przypadek II. i VII. brzmiał w języku staropolskim 
we wszystkich trzech rodzajach ״ju" (jeju) genet, fem. n.p. 
moyu róku; ps. 17; 140; dzala rókv twoiu, ps. 8, 91; 101; 
103; 127, 137; 142; w yczinkoch r<)ky twoyy, ps. 142; swoiu 
roku ps. 9; 77; 124; genet. neutr. swecza oczu moiu, ps. 
37; 10; od oblicza oczu twoiu, ps. 30; czen zkrzidlu twoiu, 
ps. 56; locat fem: w moiu roku, ps. 7; 118; 105; w roku 
twoiu ps. 30; w ręku swoiu, ps. 75; locat neutr. w oczy 
naszv ps. 117.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Forma staropolska 
ju״ “= i-u  (jeju) odpowiada sanskryckiej ״jajos“, litewskiemu 
na oba rodzaje ״jedveju“ wreszcie starosławiańskiej ieio, 
powstałej z ״ja-j־u“ z zakończeniem locatywu rzeczowników 
o tematach ״ja“.

Przypadek III. i VI. brzmiał w języku staropolskim we 
wszystkich trzech rodzajach ״ima“ n. p. dat. neutr. dam 
sen oczyma mogyma ps. 131; instrument neutr. przed oczy­
ma twoyma ps. 118, 161; yszima naszima sliszeli iesmi, ps. 
43, przed oczyma naszima ps. 78; przed oczima mima, ps. 
25; oczima twima yznamonasz ps. 5; 90; przed oczima mo- 
gima, ps. 100; przed oczima twogima, ps. 89; 140; instrum. 
fem. njkama mogima ps. 76; pleizoma swogima zasłony 
ps. 90. —

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Staropolskie ״ima“ 
powstałe z tematu ״i“ z zakończeniem rzeczowuikowem licz­
by podwójnej ״ma“, odpowiada zupełnie starosławiańskiemu 
unia i sanskryckiemu jabhjam, na wzór vidhavabhijam; 
w staroindyjskim języku odpowiada ״bh“ jak zwykle staro­
sławiańskiemu ״m“, środkowe zaś ״j 1' i końcowe ״m“ od­
pada zupełnie przy tworzeniu form staropolskich lub 
lub starosławiańskich. Według Leskiena zakończenia za­
imków i(io i unia nie są rzeczownikowemi.



L iczba mnotja.

Przypadek I. liczby mn. brzmiał w języku staropols­
kim tylko w złożeniu z przyrostkiem ״ż“, w rodzaju męskim 
 ,iż“, które w kodeksie Floryańskim 147 razy napotykamy״
w rodzaju żeńskim ״jeż“ n. p. ribi morzke iesz przecho­
dzę, ps. 8; gesz (córy) só obyetowaly, ps. 105; wody gesz 
na nebe só, ps. 148; w rodzaju nijakim ״jaź“, n. p. wzpo- 
men miloserdza twoia gospodne y slutowana twego iasz od 
weka só, ps. 24; pamóczen bódź laianam twogim tich iasz 
od glupego só, ps. 73; Form męskiego nominatywu pluralis 
używano zarówno w języku staropolskim przy rzeczownikach 
osobowych i rzeczowych, (n. p. mogi przyaczele, ps. 37; 
dnowe mogi, ps. 101; odittti bridó sodowe twogi, ps. 9) lecz 
obok tychże znachodzimy już w najstarszym naszym zabyt­
ku piśmienn ctwa formy dzisiejsze tak zwane rzeczowe przy 
rzeczownikach osobowych i rzeczowych, będące accusatywa- 
mi plur. masc. n. p. palce moie Flor. prol, slwdzy twoge, 
118, 89; sw׳(jezy twoge. ps. 131. W podobny sposób wypie­
rać poczęły zapewne w ciągu XV udeku formy żeńskie właś­
ciwą końcówkę nijaką ״a ‘, tak że się przypadek I. i IV. 
liczby mnogiej na rodzaj żeński i nijaki ze sobą zupełnie 
zrównały. W psałterzu Floryańskim zaszło to tylko przy 
rzeczownikach oczy. uszy, w liczbie podwójnej stojących: 
oczi moie, ps. 68; 118, 81; 121, 145; vszy twoge; ps. 129.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Formy staropolskie 
i(ż), je(ż), ja(ż), (mo)i, (mo)je, (mo)ja odpowiadają starosła- 
wiańskim masc. ii, femin. U.Y neutr. i־a, urobionym wskutek 
ściągnięcia się tematu ״i“ i końcówek rzeczowników nom. 
plur. o tematach ״ja“ n. p. kohh, noaia, sanskryc-
kim je, jas, jani, litewskim masc. je, fein. jos, łacińskim ii, 
eae, ea. —

Przypadek IV. liczby mn. brzmiał w języku staropols­
kim na rodzaj męski i żeński ״je “ (w psałterzu Floryańskim 
92 razy) a na rodzaj nijaki ״ja“, n. p. iasz iest poloszil czu- 
da ps. 45. w crolestwa iasz ne wziwali, ps. 78; swadeczstw 
yasz nawcz<) ge, ps. 131. Obok właściwej formy ja, moja,



twoja, swoja mają neutra już w psałterzu Floryańskim for­
my analogiczne do masculin i femin: ״je, moje, twoje, swo­
je“ i ściągnięte : me, twe, swe, n. p, kto vzrzi ie (,sidła) ps. 
63; ziawona vczinicz ie, ps. 77; napeino ie (vsta), ps. 80; 
polosz ie (kz<jsz<jta), ps. 82; 106; wszeduw w ne (wrota), ps. 
117; badała gest gee (świadecztwa), ps. 118, 129; ogarnóly 
s) ge (ksósóta) Flor. Moy. gesze (vsta) vczinil ges w tayny- 
czy ps. 138.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Formy staropolskie 
 “i״ je, je, ja“, urobione wskutek ściągnięcia się tematu״
i końcówek rzeczowników biernika liczby mn. o tematach 
 n. p konie, banie, pola, odpowiadają starosławiańskim ״ja״
masc. D.Y fem. IrtY neutr. ia, sanskryckim jan, jas, jani: 
litewskim jus, fem. ję s ; te wszystkie formy miały według 
Dra Ant. Małeckiego wypłynąć z pierwotnych a domyślnych 
bierników liczby mn, na rodzaj męski i żeński i-ms a nija­
ki długie ״i“ w których w końcówce ״ms“ ״m“ oznacza 
bierność a ״s “ mnogość.

Przypadek II. liczby mn. brzmiał jak w dzisiejszej 
polszczyźnie na wszystkie trzy rodzaje ״gich, gych“, którą 
to formę w psałterzu Floryańskim 234 razy znachodzimy, 
w znaczeniu zaś względnem t. j. w połączeniu z przyrost­
kiem ״że“ znajdujemy 11 razy.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Przerzeczona forma 
 -ich“ odpowiada całkiem starosławiańskiemu iixrn, sanskryc״
kiemu na rodzaj męski jesam, na żeński jasam, litewskiemu 
na oba rodzaje ״ju“ z końcówką rzeczownikową dopełniacza 
liczby mn. n. p. pouu, ranku. Wszystkie te formy wypłynę­
ły prawdopodobnie z pierwotnego ״i-sam“ którego partyku­
ła ״sam“ ze znaczeniem przyimkowem zachowała się w san- 
skrycie, w starosławiańszczyźnie zaś ״s “ tejże partykuły wy­
mieniło się na ״ch“, końcowe ״am“ przeszło na ׳n, które 
w polszczyźnie bez siadu zaginęło.

Przypadek III. liczby mnogiej w języku staropolskim 
na wszystkie trzy rodzaje ״gim, gym“, które w psałterzu 
Floryańskim 24 razy napotykamy, niczem się nie różnił od 
datywu dzisiejszej polszczyzny.
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Uwaga etymologiczno-porównawcza. Powyższa forma 
starosławiańsko-polska wypłynęła prawdopodobnie z pier­
wotnej leto-sławiańskiój ״i-mis“; przekształconej później w ״i- 
mas“, któremu najzupełniej litewski datywus plur. jemus, 
joms, odpowiada. Z biegiem wieków po odłączeniu się pnia 
letyckiego od szczepu wszechsłowiańskiego odpadło nakra- 
wędne ״s“, ״a“ zas przeszło w t>, które w polszczyźnie bez 
śladu zaginęło To jednak leto-wszechsławiańskie ״i-mis“, 
późniejsze ״i-ma(s)“ powstało z pierwotniejszego jeszcze 
 -i-bkias“, które najzupełniej sans״ i-bkis“ a późniejszego״
kryckiemu datywowi plur. ״jebkias, jabkias“ odpowiada.

Przypadek VI. liczby mn. na wszystkie trzy rodzaje 
brzmiał w języku staropolskim ״gymi“ n. p. bog wzgardzal 
gimi, ps. 52; z narostkiem ״n“ z powodu przyimka: nad
nimy ps. 2; 102; 104; nad nymy Flor. Cant. Ann. przed 
nymi ps. 68; s nimi, ps. 82; s nymy, ps. 125. W zastępstwie 
zaimka ״który“ w rodzaju męskim : za dny gimisz ies nas 
vsmerzil ps. 89; w rodzaju nijakim : za lyati gimisz widze- 
ly iesmi złe, ps. 89; w rodź. żeńsk; w radach gimiz misi(), 
ps. 9; obetnicze twoie gimisz wroczA ckwalena twoia, ps. 55.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Starosławiańsko- 
polska forma hmh (gymy, gimi) i litewska na rodzaj żeński 
­jomis“ powstały z tej samej co datywus plur: prawdopo״
dobnie pierwotnej łeto-wszechsłowiańskiój ״i-m is“ urobionej 
z tematu ״i “ i partykuły ze znaczeniem przyimkowćm ״mis“ 
Przerzeczone zaś i-mis powstało jeszcze ze starszej formy 
i-bkis, identycznej ze sanskryekirn instrumentalem na ro­
dzaj żeński jabkis.

Przypadek VII. liczby mn. na wszystkie trzy rodzaje 
brzmiał w języku staropolskim w połączeniu z przyrostkiem 
 w ickże“, n. p. ne bijdzcze iaco kou a mul w gickże״ “że״
ne iest rozum, ps. 31; w syny ludzske w gycksze nye gest 
zbawyenya ps. 145, bez przyrostka zaś niczóm się nie róż­
nił od locatywu dzisiejszej polszczyzny, n. p. w nieb, ps. 
prol. 2; 15; 43; 68; 88; 95; 118; 89; v nieb, ps. 67; 72; 
w nyck, ps. 104; 105; 106; 117; 145; 146; 149.

Uwaga etymologiczno-porównawcza. Powyższa forma



 ich“ (gich, gych) odpowiada całkiem starosławiańskiemu״
iix׳b, sanskryckiemu na rodzaj męski i nijaki jesu na żeń­
ski jasu, litewskiemu na oba rodzaje juse, jus z końcówką 
rzeczownikową gen. plur. np. ponuse, ponus w panach, ukius 
w mieszkaniach. Wszystkie te formy wytworzyły się prawdo­
podobnie z pierwotnego ״i—su“, którego końcówka ״su“ 
zachowała się w litewszczyźnie i sankrycie, w starosławiań- 
szczyźnie zaś ״s “ aryjskie wymieniło się w X, samogłoska 
zaś ״u “ przeszła na %, które w polszczyźnie bez śladu za­
ginęło. Z powyższego widać, że forma ״ich“ w genetywie 
i lokaty wie równobrzmiąca wypłynęła z jednego źródła, któ- 
rem było pierwotne i—sam i funkcyonowało jako II. i VII. 
jako przypadek.

Podług wzorca drugiego i, ja, je odmieniają się nastę­
pujące w psałterzu Floryańskim znajdujące się zaimki: 1) 
dzierżawcze mój, swój, swój, nasz, wasz, wszego, wszej, 
wszego, nakoniec nic i czso.

1) Zaimki dzierżawcze mój, twój, swój, urobione z te­
matów zaimków osoby I, 2 i 3 1. poj. ״ma, twa, swa“, zwą- 
tlonych na mo, two, swo“ za dodaniem w rodzaju męskim 
j, w żeńskim ja w nijakim je, odpowiadają sanskryckim 
z rozszerzonym przyrostkiem ja na ija prócz zaimka dzier­
żawczego osoby trzeciej mad—ija -( s ) , tvad—ija—(s), sva— 
ja (s). litewskim: manas; tavas savas, pruskim: mais, twais, 
swais, starosławiańskim: aron, tboh, cboii, łacińskim: rneus 
tuus, suus, greckim tfióg, aóg (reFog), og (mFog); gockim: 
meins, theins, seins. Według Dra Ant. Małeckiego przerze- 
czone zaimki polskie miały powstać z tematów mi, tu, su; 
mój =  mi—as wskutek postąpienia samogłoski ״i “ na ״oj“ 
zamieniło się w moj —(as); twój =  tu—as w tua—j—as, a 
to w twój (as), swój =  su—as w sua j —as a to wreszcie 
w swoj(as). — Ks. Fr. Malinowski twierdzi, że te zaimki 
urobiły się z pierwiastków mi, tvi, svi, przez stopniowanie 
samogłoski ״i “, — Bopp, Schleicher i Miklosich zapomocą 
przyrostka ja(s) =  j a, =  li urabiają je zaś w rodzaju 
męskim ze swem pierwotnie wrzględnem a obecnie demonstra- 
tywnem znaczeniem. Bopp. Vgl. Gr. § 383. Schleicher Formen-



lehre pag. 263. Miklosich Ygl. pag. 39. — Pozostałe dwa 
zaimki dzierżawcze liczby mu. nasz, wasz, urobione z gene- 
tywu plur. zaimków osoby 1. i 2. ״nas, was“, zapomocą 
pogłosu ״j“, miękczącego poprzedzające s w ״sz“, odpowia­
dają sanskryckim : asmad —ija (s), jusmad—ija (s), starosła- 
wiąńskim Hann., Bamb, powstałym z pierwotnych nas—is, 
was—is, a późniejszych nasi— as, wasias. — 2) Zaimek 
 wszego, wszej, wszego<J», (totus) w kodeksie Fłoryańskim״
27 razy w II. przypadku znachodzący się dochował najdłu­
żej i najwierniej cechę kształtu rzeczownikowego, zatrzy­
mawszy w genetywie (wszech; w psałterzu Flor. 26 razy). 
VII. (we wszech: w ps. Flor. 16 razy), III־cim (wszem: 
w ps. Flor. 16 razy) i VI. 1. mn. (wszemi : w ps. Flor. 11 
razy) samogłoskę wiotką ״e“ zamiast ״y“, czem się wyró­
żnił od wzorca i. ja, je. Przeznaczony zaimek nie mający 
już w slaropolszczyźnie przyp. 1. liczby poj. ״wszy (wesz), 
wszą, wsze“, używany w datywie sing (n. p. wszemy czalv, 
ps. 135 ; ne vczynyl gest taco wszey postaczy, ps. 147 ; 
wszej drodze, ps, 35), w bierniku 1. poj. (we wsze pokole­
nie, ps. 144; nade w szzem ó , ps. 46;) w instrumeotalu sing. 
(przede wszym Flor. AtaD; nade wsz<) żerni), ps. 44; 96; 107;) 
i w locatywie (we wszem serczu, 11 razy a w rodzaju żeńs­
kim we wszey zyemy 4 razy) urobił się z pierwiastka włs 
(wis) a z tematu wnsi i przekształconego wtsia, i odpowia­
da co do znaczenia i pierwiastka starosłowiańskiemu bbci>.

3) Zaimki nic i co : a) Zaimek ״nic“, =  ni-czb-s'B 
brzmiał w języku staropolskim ״niczs“ n. p. w przyp. 1. 
niczs my nedostane ps. 22; Flor. Atan. (dwa razy); czóscz 
moia iacobi niezsecz przed tob/>, ps. 38; w datywie: ku ni­
czemu, ps. 14; 59; 72; a wreszcie w bierniku : gichże ny- 
zacz nye ymai(), ps. 89; (tu nyzacz nye ymaii), ps. 89 ; (tu 
nyzacz równa się ni—za—cz’ pro nihilo); za nyczse (— pro 
nihilo) gymyeli s<) ps. 105, on wnycze dowedze. ps. 107: 
w niwecz wnidiy) ps. 57 ; 58 ; w niwecz =  ni -(־ we (staro- 
sław b׳b) 4־ cz (dziś co) bywa poczuwane jako rzeczownik 
rodzaju żeńskiego i służy nawet za temat do urabiania słów



pochodnych jak niweczyć, por J. Baudouin de Courtenay 
Beiträge für vergl. Sprf. YI. 206— 7.

b). Zaimek staropolski czso =  (czb — so) znacho- 
dzący się w psałterzu Floryańskim 49 razy, utworzył się 
z tematu ״czi“ (z pierwotnego kjam) zwątlonego w cz t  i 
przyrostka ״so“ i odpowiada starosłowiańskiemu ueco, ubto, 
w którem podniebienne ״u“ wskutek assymilacyi z następ- 
nem zębowem ״t “ przemienić się musiało w !zębowe c, po- 
czem spółgłoska ״t “ sprawiwszy takową przemianę, ustąpiła 
z wyrazu i ze starosławiańskiej formy ubto powstało ״co“. 
Zaimek powyższy ubto przybiera przyrostek ״ta“ tylko 
w nominatywie i accusatywie, inne zaś przypadki urobiły 
się z ״ub“ np. ubco, ueaioy, w polszczyźnie z ״czy“ n. p. 
czego. W Ks. Fr. Malinowski str. 433. Miklosich Yergl. Gr. 
52. Schleicher Formenlehre pag. 267.

Zaimek pytajny ״kto“, mający temat zakończony na 
spółgłoskę twardą, odmienia się podług wzoru pierwszego. 
Zaimek ten, znajdujący się w psałterzu Floryańskim 39 razy, 
przychodzi w nominatywie jedynie w połączeniu z przyrost­
kiem zaimkowym ״ta“, zwątlonym w (״to“), który winnych 
przypadkach zupełnie odpada np. kogo, komu i t. d.

Przerzeczona forma, złożona z dwóch tematów zaim­
kowych ka, ta, odpowiada starosławiańskiej kt>to, urobionej 
z tematu ״ka“, zwątlonego na KrB i przyrostka zaimkowego 
“to״ ; sanskryckisj kas, ka, kat, litewskiej kas, łacińskiej 
quis, quid; gockiej męs, hvas, z którego po zesunięciu się 
spółgłoski ״h“ niemieckie was powstało. — Zaimek im— 
tor (y), będący comparatywem zaimka pytajnego ״ka“, od­
powiada sanskryckiemu: ״katara“; litewskiemu ״katra“
greckiemu (k )nóreęog, starosławiańskie mu KOTop׳Bi. — 
Nadmienić tu muszę, że z powyższego tematu ״ka“ u- 
robił się zaimek ״każdy“ i przysłówek miejsca ״kaj“ 
(gdzie) a ze zwątlonego już źródłosłowu k׳b zaimek 
polski odmieniający się podług wzorca drugiego ki, ka, kie 
(tyle co ״jaki“) np. ״ki“ dyabeł, ״k i“ kaduk do tego cię 
namówił, ״kiego“ tam dyabła zrobiłeś, odpowiadające staro­
słowiańskiemu kt>i (k׳bj׳b) lub koh (ivoj־B) z pierwotnego ״ka-



jas“, łacińskiemu qualis, greckiemu xoiog. Tak zaimek ״ki“ 
jak przysłówek ״ka“ usłyszeć można tylko w zachodniej 
części naszego kraju pomiędzy ludem.

C. O dm iana  p rzym io tn ik ó w .
W języku staropolskim odmieniały się przymiotniki 

dwojako, t. j. według deklinacyi rzeczownikowej albo po­
dług przymiotnikowej. Odmiana pierwsza nie różni się ni- 
czem od trzech pierwszych deklinacyj rzeczownikowych, przy­
miotnikowa zaś powstała przez ściągnięcie właściwej dekli­
nacyi rzeczownikowej z odmianą zaimkową. — Nazywa się 
przeto dekbnacyą ściągn־'ętą czyli złożoną. W pierwotnym 
stanie języków słowiańskich były formy rzeczownikowe u przy­
miotników przeważnie — jeżeli nie wyłącznie — używane, 
gdyż forma rzeczownikowa jest dla części mowy określającej 
przymiot rzeczownika najodpowiedniejszą. Do deklinaoyi 
przymiotników zaliczamy także imiesłowy, które tak znacze­
niem jakoteż i formą bardzo się zbliżają do przymiotnika.

] )e k lin a c y a  rzeczow nikow a.
Przyp. I. 1. poj. rodzaju męskiego przedstawia tutaj 

jak u rzeczowników deklinacyi pierwszej źródłosłów czysty, 
kończący się na spółgłoskę twardą lub miękką. Mnóstwo 
przymiotników i imiesłowów, które dzisiaj już nie mogą być 
inaczej użyte jak tylko w formie ściągniętej t. j. z pełnem 
zakończeniem rodzajowem czyli określnem używano w da­
wniejszej polszczyźnie w duchu deklinacyi rzeczownikowej 
t. j. bez zakończeń określnych.

Czem starszy zabytek, tern częściej się spotykamy z temi 
formami nieokreślnemi, w psałterzu zaś Floryańskim jest to 
regułą z bardzo małymi wyjątkami stale przestrzeganą, że 
form nieokreślnych czyli rzeczownych używa się powszechnie 
w orzeczeniu a. od przymiotników dzierżawczych nawet i 
w przydawce, przy której zwykle znajdujemy formy określne 
czyli ściągnięte. Przymiotnik nieokreślny jako orzeczenie. 
Rodzaj męski: ia postawon iesm, ps. 2. 6; poznan b<jdze, 
ps. 9. 16; 47, 3; neporuszon b«jd .̂ ps. 9, 27; zostawon. ps; 
9, 37; szukan, nalezon b^dze ps. 9, 38; napelnon jest szi-



wot ps. 16, 15; powiszon b(>dó, ps. 45, 10; zbawon bódt) 
ps. 15; 4; sprawon, ps. 50, 5; ocziszczon, ps. 50, 8, obelon 
ps, 50, 8; opasan, ps. 64, 7; biczowan, pokazan, ps. 72, 14; 
znan, ps. 75, 1; widzan ps. 83, 7; przedan, ps. 87, 9; po- 
welbyon ps. 103, 1; ogarnyon ps. 103, 2; chwalon, ps. 105 
5; yrodzon Symb. S. Atb. przymiotniki: nemoczen iesm, ps. 
6, 2, bog at yczinon b(idze ps. 48. oplyit. ps. 77; pust. ps. 
68; sw(j>t, ps. 17; mlod. ps. 36; lub iesm bil, ps. 34; gotow 
ps. 37; milosscziw bpdz ps. 78; sziw iest gospodzin, ps. 17; 
gnewen bódzesz Flor. Habac iensze moczen ies ps. 51. pa- 
móczen bódź ps 19; podobeu, ps 48; byl gesm pokogen ps. 
119. kto iest rowen tobe ps. 70. smóczen ps. 29. — W ro­
dzaju żeńskim miał przymiotnik tak we formie rzeczowej ja- 
koteż we formie ściągniętej czyli określnej jedno i to samo 
zakończenie ״a“. Jedyną różnicą było podwajanie tego za­
kończenia a w późniejszych wiekach (od XVI. począwszy) 
kreskowanie lub niekreskowanie obu tych form. Formy bo­
wiem utworzone w duchu deklinaeyi ściągniętej miały ״a“ 
długie czyli pochylone (powstałe z pierwotnego ״aja“ a na­
stępnie aa) a jako takie nie były przed Kopczyńskim kresko­
wane; formy zaś rzeczowne czyli nieokreślne były w wię­
kszej swej części — właśnie dla odróżnienia od pochylonego 
­a“ przed Kopczyńskim kreskowane. — Przymiotnik w for״
mie nieokreślnej czyli rzeczowej — jako orzeczenie. Rodzaj 
nijaki: gospodnowo iestcrolewstwo ps. 21, 32; stukanie moie 
przed tobf) ne iest scrito, ps. 37, 9; szyroko kazanye twe 
barzo, ps. 118, 96, gotowo iest sercze moie, ps. 56, 10; 
107, 1; lubo b(>dz tobe gospodne ps. 39, 18, 149; srzebro 
ognem wiplawono, ps. 11; bpdz ym(> iego blogoslawono, ps. 
71, 17; serce moye nepokalano ps. 118, 80; oblicze gospo­
dnowo, ps. 33, 16, 89, 6; semó gich na wyeky sprawono 
b(tdze, ps. 101, 28; sydlo stargano gest, ps. 123, 7.

Przymiotnik w formie nieokreślnej czyli rzeczownej 
jako przydawka w rodzaju nijakim n. p. swadeezstwo, ps. 
18, 8; semę iacobowo, ps. 21, 24; słowo gospodnowo, ps. 32 
4; 33, 16; 39, 6; Wyraz ״wiele“ znajdujący się w psałterzu 
Floryańskim 14 razy, jest nominatywem, accusatywem, lub



yocatywem sing a odpowiada mu w starosławiańskiem B&raie. 
Zwykle używa się w znaczeniu ilościowego rzeczownika czyli 
liczebnika nieokreślnego, że jednak bywa poczuwany także 
jako przymiotnik, dowodzą nam nazwy jak ״Wielopole“ (za­
miast Wdepnie) i zwroty w języku ludowym jak ״wiela go­
dzina“. O składni i deklinacyi wyrazu wiele por. J. Baudo- 
uin de Courtenay, Beitr. YI. 8 3 8 5 ־ . Zwróciwszy uwagę na 
neutrum, to tu mamy znacznie mniej przykładów formy 
rzeczownej przymiotników jak w męskim, jakkolwiek i ta 
liczba w stosunku do dzisiejszego stanu języka jest dość po­
kaźną. — Hanusz. — Materyały do historyi form deklina- 
cyjnych.

Przypadek II. liczby poj. rodzaju męskiego i nijakiego 
kończył się na ״a “ n. p. szukajócze oblicza boga iacubowa, 
ps. 23, 6; 113, 1; 113, 7; glossa, panowa, ps. 105, 25; domv 
panowa, ps. 115, 8; 117.

Przypadek drugi w zastępstwie i znaczeniu biernika 
o osobach męskich; m(>dra ges mA vczynyl ps. 118,98; dzi­
wna vczynil gospodzin swijtego swego, ps. 4, 4. — zbawona 
me vczin bosze, ps. 3, 6. W rodzaju nijakim: od liczą ne- 
przyaczelowa, ps. 60, 3; od oblicza gospodnowa, pa. 95, 12; 
96, 5; 113, 7. — W znaczeniu rzeczowników: od mała, ps. 
16; dobra swego ne dal iest, ps. 14. przeze zla, ps. 9. Wy­
rażenia przysłówkowe: od daleka ps. 137: z wysoka, ps. 
143; s pełna y neporyszne zachowa Flor. Atan.

Bodzaj żeński kończył się na ״y K lub ״e“ a po mięk­
kich spółgłoskach na ״e“ u, p. od boiazni neprzyaczelowi 
(— y) Ps• 63, 1; z róki neprzyaczelowy, ps. 105, 11; ot po- 
twarzy lydzky (od potwarzy ludzi Wujek) ps. 118, 134. 
Z postawy oczczowy (Symb. S. Ath. 29); z osoby maczerzyny 
Syml. S. Athanas 29); od dusze rozymne (Symb. S. Atkan. 
30); Przypadek III. liczby poj. rodzaju męskiego i nijakiego 
kończył się na ״u“ n. p. ymenu panowu ps. 121, 4; temata 
na—ja: iaco dzyw yczinon iesm welu ps. 70; pyacz b(>d(> 
bogu ״iacubowi“, co niezawodnie musi być pomyłką przepi­
sy wacza, którą poprawić trzeba na ״iacubowu“; w psalmie 
21, 25 czytamy: semó iacobowo, a w ps. 113, 7, od oblicza



boga iacobowa otóż analogicznie należy tutaj czytać: bogu 
iacubowu, gdyż forma: iacubowi nie miała by tutaj sensu. 
W rodzaju żeńskim było tu zakończenie ״e“, a po miękkich 
­i“ np. jednie babce było im<j> to — a drudze Salomee. Za״
bytek mowy poi. D/.iałyńskiego. Podobnych przykładów na 
rodzaj żeński nie ma w psałterzu Floryańskim.

Przypadek IV 1. poj. rodź. męsk. kończył się tak, jak 
przypadek I. lub II., stosownie do tego jaką formę ma od­
powiedni rzeczownik n. p. 1) w dom panów poydzymy ps. 
121, 1; lub zbaron uczinisz, ps. 17, 30; 28, 12, grzech moy 
znan czi iesm yczinil, ps. 31, 5; ziawon yczin konecz moy, 
ps. 38, 5; podoben uczinil iesm se, ps. 101, 7; 48, 21; 2) 
w formie przypadka II. zbawona me vczin bosze, ps. 3, 6; 
dziwna yczynil gospodzin sw(ttego swego, ps. 4, 4; m<)dra 
ges mtj yczynyl, p«. 118, 98. W rodzaju żeńskim było tu 
jak u rzeczowników zakończenie ;,ę“ i ״ą“, jednak z powodu 
używania jednego tylko znaku na obie te samogłoski nie 
odróżniano obu tych form w piśmie tylko wyłącznie w wy­
mowie (p. 4. przyp. liczby poj. deklin. III. w rozprawie mo­
jej o odmianie rzeczownika str. 30).

Rodzaj nijaki: physzny łycho czynili, ps. 118, 49; ma- 
sto iego pusto yczinili s<). ps, 78; se sio noszóczymy, ps. 25 
dziwno yczinil miloserdze, ps. 30. — chwalicze ym) gospo- 
dnowo, ps. 99, 5, 101, 21, 117, 11, ymi) panowo, ps. 112, 1; 
134, 1; 148, 4; 115, 7; 128, 7; 136, 5.

Uwaga. Należy tu także przyimek ״przeciw“ który 39 
razy w psałterzu Flor. napotykamy: częstsza w psałterzach 
jest forma neutr. przeciwo, w starosłow. zaś femin. ii?OTHB/j\ 
w dzisiejszym jeżyku polskim używa się powszechnie prze­
ciw, por. Miklosich. Yergl. Grammatik. IV. 561, 9; Dr. E. 
Ogonowski, O przyimkach w języku staroslawieńskim ruskim 
i polskim (Rozpr. i spraw. Wydziału filolog. xVkad. Umiejęt. 
Tom V. Kraków 1877, str. 171—2. Należą tu formy accu- 
satywu lub nominatywu singulaids użyte w znaczeniu przy­
słówków, jak n. p. daleco (8 razy); welko. ps. 102; długo- 
(4 razy); często (3 razy); werne y twardo ; Flor. Atan; ma, 
lutko, ps. 36, weszelo, ps. 132; richlo, (12 razy), darmo



(3 razy); yawno Flor. Habac. silno (4 razy) barzo (20 razy) 
kelko (6 razy).

Tu też możnaby zaliczyć comparatiwy przysłówków, 
które również są pierwotnie accusat. lub nominat. sing. Ma- 
csulina: yczinil ies gi malem umey wszech agelow, ps. 8. 
Neutra: dobrze (4 razy); górze mne ysz przebit moy przed- 
lvszyl só gest, ps. 119; lepey, ps. 36; w<)eey (6 razy); daley 
omiy me (4 razy); drzewey niszli s(> -vrozumeli (4 razy)

V. przyp. liczby poj. n. p. prokne sem!) iacubowo 
slawcze gy (ps. 21, 24).

Instrumentalis liczby poj. kończył się w rodzaj u męs­
kim i nijakim na ״em“ a żeńskim na ״ą“ (A): u. p. yczinil 
ies gi malem, ps. 8, 6; zresztą wzięły tu formy określne 
czyli ściągnięte już w najdawniejszych czasach stanowczą 
przewagę nad formami rzeczownemi.

Przypadek VII. liczby poj. kończył się tu we wszyst­
kich trzech rodzajach zupełnie jak odpowiednie rzeczowniki 
na ״e“ a po miękkich spółgłoskach na ״i“ n. p. na (w.edle 
poprawki Nehringa. Iter Flor. str. 82) domv dawydowe ps. 
121, 5; w ymenu gospodnowe, ps. 19, 8 w r<)ce gospodnowe 
(czyt. gospodnowie) ps. 74, 7. Tutaj zaliczyć należy przy­
słówki i przyimki: wisocze ps. 9, 91; welycze, Flor. Isai• 
zagiscze, Flor. Atan;iensze iest slosził oblaszcze, (zwłaszcza) 
sercza gich, ps. 32. obpliwicze, ps. 30. znamienicze, Flor. 
Isai. dobrotliwe, ps. 50. prawe sódzieze, ps. 57; zgobliwe, 
ps. 34; mędrze ps. 4(5; dobrze (17 razy) nagle, (3 razy) po­
dle (5 razy) croma (kromę) (3 razy) Locatywus ״ninie“ był 
tak utarty w staropolskem, że go poczuwano jako wyraz 
nieodmienny szczególniej w jednym zwrocie: ot nyne asz na 
weky, (5 razy); Hanusz str. 248.

L iczba  podw ójna.

Przymiotników z formą nieokreślną w liczbie podwój­
nej, nie znajdujemy w psałterzu Floryańskim. Słusznie też 
Hanusz zauważył, że przykład dzal rijky ludzkv, ps. 113 
przez Dra A. Małeckiego (gram. hist. por. I. 233, §. 188)•



podan.y, należy uważać za genetywus dualis deklinacyi przy­
miotników złożonej

L iczba  m noga.
Przypadek I. 1. mn. w rodź. męskim kończył się tu na 

y (będący właściwie biernikiem) n. p. naklonony sę pogorky 
sweczky, Flor. Habac; synowe ysraelsky, Flor Moy; ptaczy 
pyerzasti ps. 148; duchowe swóty, Flor. Atan; slyghy pa- 
nowy, ps. 133; napełnoni sę gisz pomroczili só se. ps. 78, 
122; ne s<j> pomdloni siadowe mogi, ps. 17; sędzony bód<) 
ludze, ps. 9, poznani bódó dziwi twoie, ps. 87; powiszoni 
bód<) rogowe, ps. 74, 8®, odiijti bod() siylowe ps. 9; Rodzaj 
żeński kończył się w nomitatywie plur na ״y “. gospodnowy 
s(i sczeszege szeme Flor. Annae; tamo s.) wstópily postaczy 
panouy, ps. 121.

Rodzaj■ nijaki kończył się jak przynależny rzeczownik 
na ״a“ n. p. luba bódó wimowena vst mogich, ps. 18. sziwa 
sercza, ps. 21; welika dzala ps. 110; vsta oplwita, ps. 49; 
nema bijdzcze vsta lscziwa, ps. 30, 21; blogoslawona będę 
w nem pocolena zeme ps. 71. pola napelnona ps. 64; 70; 
125: napysana będzczcze ta, ps. 101; nasyczona drwa, ps. 
103; lyata pomyslona ps. 89. zaloszena gor poruszona ps. 
17. oblicza za sromana 38. ramona ztarta będ(> ps. 36. 
wybrana ks<);ęta Flor. Moy. Formy te są równobrzmi ące 
z odpowiedniemi formami deklinacyi ściągniętej, mającej 
w języku staropolskim tutaj również zakończenie ״a“. Je­
dyną różnicą między temi formami było pierwotne podwa­
janie tego zakończenia w deklinacyi ściągniętej a następnie 
kreskowanie lub niekreskowanie lub niekreskowanie tego 
długiego czyli pochylonego ״a “. Ponieważ jednak wiele rze­
czowników miało niegdyś w języku staropolskim w przy­
padku I. 1. poj. długie a następnie pochylone ״a“, otóż 
między formami przymiotników utworzonych w duchu tych 
właśnie rzeczowników a między formami deklinacyi ścią­
gniętej nie będzie żadnej różnicy. Przypadek II. 1. mn. przed­
stawiał tu pierwotnie we wszystkich trzech rodzajach sam 
źródłosław przymiotnika podobnie jak odpowiednie rzeczo­



wniki: sąsiad (sąsiadów) ryb, dzieł, i t. d. przykłady tutaj 
należące są bardzo rzadkie nawet w najstarszych zabytkach 
mowy polskiej a w psałterzu Floryańskim nie ma ich wcale. 
Tutaj można zaliczyć staropolskie ״z dawien — dawna“ jako 
też formy: królewien, sędzin, podkomorzyn i t. d. Grama­
tyka Małeckiego §. 258 Hanusz uważa za formę ״z martwy 
wstał“, znajdującą się w kodeksie puławskim i Kaz. gniezn. 
za genetivus plur. deklinacyi złożonej, z opuszczonem końco- 
wem ״eh“, oraz twierdzi że działała tu analogia biernika a 
raczej jeszcze instrumentalu deklinacyi rzeczownikowej, który 
stoi przy przyimku si,, brzmiącym niekiedy w polszczyźnie 
jak z, t, j. stzrosł. ii3T>.

Przypadek III. liczby mn. kończył się tu we wszystkich 
trzech rodzajach jak i odpowiednie rzeczowniki na ״om“ 
(pierwotnie miał tu przymiotnik rodzaju żeńskiego podobnie 
jak i jego rzeczownik (ryba) ״am“). Ponieważ w tym przy­
padku zaczęły formy określne czyli istno przymiotnikowe 
(ściągnięte) najpierw — jak się zdaje — wypierać formy 
rzeczowe, przeto nie mamy obecnie i innych przykładów na­
wet w najdawniejszych zabytkach naszego języka oprócz 
takich jak hratowom, księżnom, krolowom i t. p. które 
i w teraźniejszej polszczyźnie są w użyciu.

Przypadek IV. liczby mn. kończył się tu na ״y  ,°e״ ,“
­a“. W psałterzu Floryańskim znajdujemy następujące przy״
kłady form rzeczownych na ״y “ (i). — gen czyni dzywy 
welky, ps 135; wydzy nebessky crole, ps. 67; na dni cro- 
lowi, ps. 60; sini iacobowi y iosefowi, ps. 76; any bil iensz 
bi zbawoni yczinil, ps. 17; 55; 75; 79; 105; 144; w rodź. 
żeńskim: jawni ies mi yczinil drogi sziwota, ps. 15; kto mo- 
lycz b()dze moczy gospodnowy, ps. 105; powadaięcz chwali 
gospodnowi, ps. 77. złamał ies głowi zmocowi ps. 73; 
dal w rocze neprzyaczelowi. ps. 77. czemu podesrzani 
ymacze gori zsadłe, ps. 67; yslyszany yczyny wszytki chwały 
yego, ps. 105; dusze vbogich zbawoni yczini, ps. 71; w ro­
dzaju nijakim: temata na A: pokazuie nam dobra, ps. 4; 
26; 127; odplacaiijczim mne zła, ps. 7; 24; 33; 34; 40; vi- 
soka pokazuie Flor. prol; wysoky pan a smerna ogląda a wy-



soka od daleka znage, ps. 137 we sw<j>ta, ps. 133; pokazał 
ies ludu twoiemu twarda, ps. 59; poznał ges wszytka posle- 
dna y stara. ps. 138; wolna vst mogych wdzAczna wczyn 
gospodne. ps. 118, 105; dziwna vczin miloserdza twoia, ps. 
16; wrota moszAdzowa, ps. 106; miloserdza gospodnowa na 
weky piacz bódĄ, ps. 88; prawa sercza, ps. 10, 36; Temata 
na-ja neutra : poznał ges wszytka posledna y stara, ps. 138 
bogaczstw wela, ps. 36.

Przypadek VI. 1. mn. mamy w przykładzie: medzy
welmi bywał se mnę, ps. 54; gdzie występuje końcówka mi, 
jak w rzeczowniku: piórrni ps. 90. Locatiwus plur. nie wy­
stępuje w psałterzu Floryańskim

D ek lin a cya  ściągn ięta .
Najwłaściwszą formą dla przymiotnika jest forma rze­

czownika, do którego przymiotnik, określając bliżej jego 
przymiot stosuje się w liczbie, rodzaju i przypadku. Ta for­
ma była też pierwotnie w językach słowiańskich zupełnie po­
dobnie jak w języku łacińskim i greckim jeżeli nie wyłącz­
nie to przynajmniej przeważnie używana. Później jednak gdy 
z postępem czasu i rozwoju języka zaczęto oddawać nawet 
subtelniejsze odcienia językowe, poczęto również uczuwać po­
trzebę ściślejszego odróżniania pojęć przedmiotu od pojęć przy­
miotu przez odróżnienie form przymiotnika od form rzeczownika.

Uskuteczniono to w ten sposób, że do form rzeczowni­
kowych dodawano odpowiednie formy zaimka i, ja, je. For­
my te ściągnięte utworzyły tak zwaną deklinacya istnoprzy- 
miotnikową czyli ściągniętą. W ten sposób utworzony przy­
miotnik otrzymywał oraz moc bliższego określenia swego 
rzeczownika, tak, iż przymiotnik z takim przyrostkiem za­
imkowym wyrównywał wtedy greckiemu lub niemieckiemu 
przymiotnikowi z rodzajnikiem określonym. Tu należy szu­
kać również przyczyn, dla czego język polski nie potrzebuje 
rodzaj nika.

Uioagi o poszczególnych przypadkach.
Przypadek I. liczby poj. kończył się tutaj jak i obecnie 

w rodzaju męskim na ״y “ lub „i“; w rodzaju żeńskim na



­e“ n, p. w rodź. męskim z ostatnią te״ a“, w nijakim na״
matową spółgłoską twardą: prolog lacynsky polzki y ne- 
meczki, drugi takisz łaciński polzky y nemeczki, dwa pro­
logi łaciński polzki y nemeczski Flor. Itubr; malutki; prol. 
swyerz maluczky, ps. 103; slotky y prawi gospodzie, ps. 24; 
czol weliki, ps. 46; gospodzin wisoki, ps. 46; bosze israhelsky 
ps. 58; cedr lybański, ps. 91, vbogi, ps. 9; czicbi ies, ps. 
85; prosty s(j>d twoy, ps. 118, 137; swóty, ps. 11; lsziwi kon 
ps. 32; iaco sziwi; ps. 57. zglobliwi• ps. 9; rarogowy dom, 
ps. 103. iad zmyowy, ps. 13; dobri israbel, ps. 72; ktliory 
mód ry, ps. 106; yózik gich mecz ostri, ps. 56; kako swatli 
iest kelicli, ps. 22; z ostatnią spółgłoską tematową miękką: 
chód czloweezi, ps. 36. strach boszi, ps. 13; po rzecze poy- 
dze peszi ps. 65; lud głupi, ps. 73; wekwgy oczecz, wekvgy 
syn wekugy swóty duch; Flor. Atan. Imiesłowy. Temata 
twarde. Participium praet. act. II. iaco vinarli, ps. 36. Par- 
ticip. praet. pass. wibram bódzesz, ps. 17; blogoslawoni mósz 
ps. 1; 31; 39; 83; 111; grób otworzoni, ps. 5; 13; irnoszka 
gesm ya׳ y potępyijuy, ps. 118; Temata miekkie: Particip.
praes act. mósz boyyyóczy, Flor. Moys; bydlóczy ya gesm, 
ps. 118; wszechmogaczi, ps. 109. W rodzaju nijakim: Przy­
miotniki z tematem twardym: brzemó czoszke, ps. 37; od- 
rzucene luczske, ps. 2 1 ;slod k e yest myloserdze, ps. 108; 
morze welike y szyrokee, ps. 103, sercze gich proszne iest, 
ps. 5; Temata miękkie: proszne zbawene czlowecze, ps. 59; 
bosze iest zbawene ps. 3; prokne senuj, ps. 21; wekvge wel- 
moszstwo Flor. Atan. Imiesłowy. Particip. praet. pass.: blo- 
goslawone ymó, ps. 71; we mue zamoczone gest sercze mo­
gę, ps 142. Particip. praes act.: pocolene ymaięcze przydz. 
ps. 21; pokolene zle y przegarzaiijcze, ps. 7 7 .—• W rodzaju 
żeńskim: Przymiotniki ze spółgłoską tematową twardą: 
dzweka babilońska, ps. 136; przecora ludzska, ps. 21; wya- 
ra krzescanska, Flor. Atan, oghenna molwa, ps. 118, 137; 
temata miękkie: kazn bosza, ps. 18; Imiesłowy: Particip. 
praet act. II. góra zsadla, ps, 67, Part. praes. act.: woda 
czekócza, ps. 57; oliwa owoczai ęcza, ps. 51; Powyż wymie­
nione przymiotniki i imiesłowy są użyte artybutywnie, gdyż



w tem znaczeniu najwcześniej występują* formy złożone, 
w predykatywnem zaś znaczeniu użyte zaliczono do dekli- 
nacyi rzeczownikowej.

Zakończenie ״y“ i ״i“ jest właśnie przypadkiem I. ro­
dzaju męskiego zaimka : i, ja, je. Zaimek ״i“ zlewa się 
z pierwotnem ״t “ przymiotnika ״dobni w ״y“, z pierwot- 
nem zaś ״i>“ przymiotnika tanr. w ״i “, stąd formy : dobry, tani.

Zakończenie ״a“ w tormie przymiotnika: dobra, tania, 
powstało ze zlania rzeczownikowej końcówki ״a“ z zaimkiem 
(rodzaju żeńskiego I. przyp. 1. poj.) ״ja“. A zatem z pier­
wotnej formy dobra-ja, tania-ja otrzymujemy przez ściągnię­
cie polskie formy dobra, tania. Ponieważ to ״a “ w tych for­
mach powstało, jak widzimy, ze ściągnięcia dwóch ״aa“, dla­
tego było ono w starożytnej polszczyźnie uważane za dłu­
gie i pochylone czyli grube, a w XVI i XVII wieku było jako ta­
kie kreskowane. W podobny sposób jak formy poprzedzające 
powstały formy na rodzaj nijaki: dobre, tanie. Końcówka rze­
czownika ״o “ lub ״e “ spływa zzaimkiam (rodź. nij. przyp. I. L 
poj.) ״je“ w przymiotnikowe ״e“; a zatem z pierwotnych form do- 
bro־je, tanie־je, otrzymujemy formy polskie przymiotnikowe: 
dobre, tanie. Ponieważ zakończenie ״e “ w tych formach 
powstało, jak widzimy z dwóch samogłosek ״oe“ lub ״ee“ 
dlatego to nie trudno obecnie zrozumieć staropolskie formy 
w psałterzu Floryańskim jak czlowyeczee ps. 103, 16; czyrz- 
wonee (ps. 105,8; 105, 10); szyrokee, ps. 103, 26; wessolee 
ps, 103, 35; ludzskee, ps. 103, 16. Ta sama okoliczność jest 
również przyczyną, że formy te jako długie, a tem samem 
i ścieśnione były w XVI wieku kreskowane. Ponieważ z pos­
tępem czasu różnica między ścieśnionem (e) a otwartem ״e“ 
w tych formach prawie zupełnie się zatarła, przeto obecnie 
tych. form niekreskujemy. — Ze formy te brzmiały niegdyś 
ścieśniono, o tem świadczy jeszcze dziś język ludu klas mniej 
wykształconych na Rusi, która wymawia te formy ścieśnio­
no jakby ״dobry dziecie“, tani płótno zamiast wymawiać te 
formy więcej otwarto : dobre dziecię, tanie płótno.

Dr. Wład. Wisłocki w rozbiorze kodeksu łacińsko- 
polskiego z połowy XV wieku p. t, Glossa super epistolas



per annum dominicales na podstawie ustępu w Dworzaninie 
Górnickiego (wyd. Turowskiego z r. 1858. str. 45) twierdzi, 
że Polacy do końca XVII w. przez kreskowanie samogłosek 
a, e, ó, chcieli uwydatnić swoje dosadność w wyrażaniu się, 
którą Górnicki mówieniem cala gębą a gwałtem zowie.

Zakończenie y odpowiada starosławiańskiemu ii lu b lin  
n. p. ^OBPTsI, ^OBPTjIH, TOyJK/I,HH, litewskiemu ״isJ, 
(gerassis); zakończenie ״a“ starosławiańskiemu IA n. p JO- 
BPAIA (/JOBPA-j-IA), TOyJK^AIA, litewskiemu (gero)-ji. 
końcówka ״e“ starosławiańskiemu ״oje“ n. p. /ljOBPOIG, 
(,HOBPO-j-IG). — Sćbleicber Formenlebre pag 2751 Leskien 
pag. 135; Miklosich III. Aufl. pag. 58.

Przypadek II. liczby poj. kończył się w języku staro­
polskim tak jak i obecnie w rodzaju męskim i nijakim na 
e״ ego“ a w rodzaju żeńskim na״ ­ej“. W rodzaju męs״ '
kim. Przymiotniki z tematem twardym: yednakego obiczaia 
ps. 67; cbleba nebyesskego nasycyl ge, ps. 104; od glosa ne- 
przyaczelzkego, ps. 54; czoła welikego, ps. 47; sinowe wiso- 
kego, ps. 81; ot mńsza lyckego, ps. 159; z cosczola swótego 
ps. 17; Temata miękkie: do domu boszego, ps. 41; od glu- 
pego, ps. 73; Imiesłowy. Particip. praeter. pass.: z nagoto- 
wanego przybitka, ps. 32; od •ymneysżonego duchu, ps. 54; 
Particip. praes. act.: wirzch włosa chodz<)czego ps, 67; ło­
wcza czarui()czego, ps. 57; z róki czin<)cego, ps. 70. zwók 
cocbai()czego se, ps. 41; od chilaięczego otemne złego, ps. 
100; w znaczeniu biernika przychodzi 21 razy. Particip. praet. 
pass.: widzal iesm nemilosciwego nadpowiszonego y podne- 
sonego, ps. 36; Patricip. praes. ac-t. zaś: 9 razy znacbodzi- 
my w psałterzu Floryańskim. W rodzaju nijakim: Przymiot­
niki o tematach twardych: od złota arabskiego, ps. 71; 
ezysla krotkego; ps. 104; od zamęczana ludzskego, ps. 30; 
szijdz!) czolestwa nebeskego Flor. prolog, podług welikego 
miłoserdza ps. 50. Temata miękkie: czloweczego czala s!)cz 
Ilor. Atan. miłoserdza boszego, ps. 32; Imiesłowy. Particip. 
praet. pass.: do masta murowanego ps. 59. sercza scruszo- 
nego y yczyszonego, ps. 50; Particip. praes. ąct.: w podo- 
benstwo czelęcza gedzóczego syeno, ps, 105; w rodzaju żeń-



slcim z rzadka w zabytkach końcówką 0״“: z rf/nky neprzy- 
iaczelske, ps. 106; od dusze rozumne. Flor. Atan. czas do- 
brey woley bosze, ps. 68; odwrotnie: z zeme iordańskey, 
ps. 41; glossem trębi rogowey, ps. 67; boiazni boszey ps. 33

Zakończenie ״ego“ w formie przymiotnika: dobrego, 
taniego, powstało ze zlania się rzeczownikowej końcówki II. 
przyp. 1. poj. ״a “ z odpowiednim przypadkiem zaimka ״i- 
ja-je“ t. j, z formą ״jego“. A zatem z pierwotuej formy dobra- 
jego, tania-jego, otrzymujemy przez ściągnięcie formy polskie 
przymiotnikowe dobrego, taniego. Ponieważ to ״e“ w zakończe­
niu ״ego" powstało, jak widzimy ze ściągnięcia dwóch sa­
mogłosek, przeto było ono w starożytnej polszczyźme u- 
ważane za długie i pochylone i dlatego to zaczęto je na 
wniosek Seklucyana kreskować. Z postępem czasu zatarła 
się jednak i tutaj różnica między śeieśnionem (e) a otwarłem 
e״ “, przeto obecnie tych form wcale nie kreskujemy. Formy 
żeńskie na ״ej“ powstały w podobny sposób przez zlanie się 
rzeczownikowej końcówki przypadka II. liczby poj. ״y “ 
z przypadkiem drugim zaimka i, ja, je, t. j. z formą ״jej“ a 
zatem z pierwotnej formy dobry-jej, tani-jej, otrzymujemy 
teraźniejsze formy dobrej, taniej. W ściągnięciu więc tego 
­e“ należy szukać pochyle״ y“ i״ e“ z dwóch- samogłosek״
nia tej pierwotnie długiej samogłoski, które to pochylenie 
manifestujące się również w wymowie, oznaczamy od czasów 
Seklucyana kreskowaniem samogłoski.

Obok powszechnych form żeńskich w psałterzu Flory- 
ańskim na ״ej“ n. p. dobrej i bardzo dawnych a rzadkich 
na ״e“ spotykamy często, jednak nie w psałterzu Floryań- 
skim formy na ״yj“ jak ״własnyj ,״ ״ wielkij“ (Chwalczewski) 
gdzie widocznie przy ściąganiu tych form brzmienie rzeczow­
nikowe ״y “ lub ״i“ wzięło przewagę nad brzmieniem zaim- 
kowem ״e“. — W formach ״dobrej, taniej“ wyrażamy obec­
nie wpływ tego rzeczownikowego brzmienia ״y “ lub ״i “ kres­
kowaniem. Zakończenie przypadka drugiego liczb. poj. ״ego“ 
i ״ej“ odpowiada zupełnie starosławiańskiemu zakończeniu 
w formach /fOHPAAPO (^OHPA-f IGFO), TOyiK^AAPO 
fem: flO E PM fl (^OBP׳L I+ (ie)I/ft) TOYTKM I^, litews-

4



kie mu masc. gero-jo fem. geros-is tylko pod względem uro­
bienia. Miklosirh III. 3te Aufl. str. 50. llanusz Materyały 
do historyi ״form deki. w jęz star. str. 420

Przypadek III. liczby poj miał tu jak i obecme na ro- 
dzajmeski i nijaki zakońezenie ״emu“ a na żeński ״ej“ n. p 
Maseulina. Temata twarde: sinowi rrolewskiemu, ps. 7!. 
ludu murzinskemu, ps. 74; nebeskemv gospodnv, ps. 113; 
vbogemu, ps. 9; cicbemu. ps 9; swóternu, ps. 15; prawemu, 
ps. 5, 7; lozywemv, ps. 119; szalonemu ps. 38. Temata mięk­
kie : ku bogu cudzemu ps. 43; ku ołtarzowy boszemu ps 42; 
blisznemu, ps. 14; wirz4׳memu. ps. 49; Partieip praes. aet. 
neymaiijczemu ps. 71. lvdv przyblyszayijczemv segemv, ps. 148; 
ywla^znyĄezemu ps. 100 Neutra. Przymiotniki. Temata twarde: 
wisokemy (ymenu) ps. 12; ymenu welikemu, ps. 98; swijtemv 
ps. 105; gospodnowemu, ps. 12; złemu ps. 34; W rodzaju 
żeńskim: Temata twarde: sele slusbye ludzkey, ps. 103; 
140; przistal wsz.ey drodze na dobrey. ps. 35; Temata mięk­
kie : prawdze boszey, ps. 18; Formy te powstały zupełnie 
jak i poprzedzające ze zlania się odpowiednich zakończeń 
rzeczownikowych z formami zaimkowemi• To co o kreskowa­
niu i formach na ״yj“ lub ״ij“ w poprzedzającym ustępie 
powiedziałem, należy dosłownie i tutaj rozumieć. -  Zakończenie 
przypadku III. 1. poj. ״emu“ i ״ej“ odpowiada starosławiańs- 
kiemu we formach /lOBPOyOyM Oy (׳/lOBPOy+TfiMOy)
ToyjK/ioyoyMoy, fem æobptii (/!:OBPT.-f(Te)H), Toy-
JK/jHII, litewskim masc geram — jam. fem. gérai— jei (ge- 
rai+joje). — Miklosicli III. Auił. 3. png. 59. Przypadek IV 
liczby poj. rodzaju męskiego i nijakiego kończył się jak I. 
lub I I , w rodzaju żeńskim na ą (ij). — Maseulina. Temata 
twarde: sbor ludzsky ogarnecze; ps. 7; chleb angelsky, ps. 
77; lvp welky, ps. 118, 161; kamen drogi ps. 18; dzen swóti 
ps. 75; w bog sziwi, ps. 83, we zli dzen, ps. 40; dzen czstny, 
ps. 117; przizapadni (watr) ps. 77; Temata miękkie: duch 
ksoszóczi, ps. 75; w obrzęd wyekyy, ps. 104; Partieip. praet. 
pass.: vsliszani vezinil ies si d̂, ps. 75, partieip. praes. act• 
sliszoczi czincze glos, ps. 65; wT rodzaju nijakim. Temata 
twarde : w sercze morske, ps. 45; serezse ludske, ps. 103;



słowo liche; ps. 40. lczęiszcze mosódowe, ps. 17; pyene nowe 
ps. 143; Temata miękkie: chleb serczse czlowyecze sczyr- 
dzy ps. 103; czolewstwo bosze Flor. prol; masto bosze ps• 
45; Particip. praet. pass. yslyszane yczyn rano miloserdze, 
ps. 142. W rodzaju żeńskim: Temata twarde: wesz!) wisokó 
Flor. pro]; w glow() poganzkę, ps. 17; welikę czas!), ps. 20> 
molwó zip, ps. 63; offer<) glosm) pacz lx)dó, ps. 26. szemó 
plodm), ps. 106; Temata miękkie: chwalę boszę, Flor. prol• 
przecor*) wekuió dal gim, ps. 77; posiał w ne ps<) much() 
ps. 77; Partieip. praet. pass; sbawonc) yczyn prawycz!) twoi!) 
ps. 107; 108; Particip. praes. act. maczerz syno radnyęezo 
se. ps. 112. — Forma żeńska biernika liczb. poj. na ״ą“ 
(<)) pzwstała również ze zlania się formy rzeczownikowej na 
ę z odpowiednią formą zaimkową ״ją“; zatem z pierwotnych 
form ״dobre—ją, tanie—ją“ otrzymujemy nasze przymiotni­
kowe formy dobrą, tanią. Przy ściąganiu tych dwóch form 
bierze jak zwykle w języku polskim brzmienie zaimkowe ״ą“ 
przewagę nad rzeczownikowym ״ę“. Otóż zakończenie ó u 
przymiotników rodzaju żeńskiego w psałterzu Floryańskim 
jest niczem innem jak tylko naszem ״ą“. Dziwić nas może 
ta okoliczność, że gdy w deklinacyi zaimkowej jest tutaj 
wszędzie ״ę“, u jednego tylko zaimka i—ja—je spotykamy 
tutaj właśnie ״ą“. Otóż Dr. Ant Małecki wyjaśnia formę 
 ją“ w ten sposób, iż uważa ją powstałą z pierwotnej formy״
jeję (jejam); w skutek takowego ściągnięcia samogłoska no­
sowa przedłuża się i pochyla w ״ą“. Miklosich (Gram. III. 
str. 440 — przeczy temu jakoby ׳ formę ״ją“ należało z 
formy ״jeję“ wyprowadzać, lecz każe ją w ten sam sposób 
wyjaśniać jak inne formy biernika rodzaju żeńskiego na ״ą“. 
Nie wchodząc, które z tych dwóch wyjaśnień jest bliższe 
prawdy, widzimy tylko, że obydwa wyjaśnienia potwierdzają 
zgodnie tę dla nas ważną okoliczność, że przypadek IV. li­
czby poj. dla rodzaju żeńskiego od zaimka i—j a —je musi 
być ״ją“, A zatem formy biernika liczb. poj. przymiotników 
dla rodzaju żeńskiego w Psałterzu Floryańskim na ó zakoń­
czone a powstałe właśnie ze ściągnięcia formy rzeczowniko­
wej ze wspomnianą formą ״ją“, nie mogły być inaczej wy­



mawiane jak dzisiejsze nasze formy przymiotnikowe czyli 
inaczej samogłoska ó u przymiotników żeńskich w naszych 
piśmiennych zabytkach odpowiada brzmieniu dzisiejszego 
ą״ “. Zresztą gdyby forma zaimka wspomnianego miała 
i tutaj właściwe zakończenie zaimkowe ״ę“, to mimo 
tego musiałoby zakończenie przymiotnikowe powstałe ze ścią­
gnięcia dwóch ״ę“ (dobre—ję) dać długą, a więc i pochyloną 
samogłoskę ״a“. Bierniki ״dobra, tania“ odpowiadają staro- 
sławiańskim 7łOT)P;|\I/l\ (30BP/)j\ +  Ijfy). TOy5K^jfrI/j\, 
litewskiemu gerą—ję. — Miklosicb Gram. III. p. 57.

Przypadek V. liczby poj. kończył się we wszystkich 
trzech rodzajach jak I.

Przypadek VI. licz. poj. miał w języku staropolskim 
na rodzaj męski i nijaki zakończenie ״ym“ lub ״im“ nie 
rozróżniał wiec jak obecnie rodzaju męskiego od nijakiego. 
Rodzaj żeński miał tutaj ״ą“ jak i obecnie.

Maseulina. Tematy twarde: swyerz maluczky z wely- 
kym, ps. 103; s sw^tim swot b(jdzesz, ps. 17; sowytyra plas- 
ezem, ps. 103; yózykcm lczswym ps. 108; z nnjszem bezwin- 
nim, ps, 17. Tematu miękkie: duchem przednim, ps. 50. si- 
nem czloweczim. ps. 79. — Imiesłowy. Particip. praet. act.
II. wandlym me wczyniia mylost, ps. 118. 130; Particip. 
praet. pass. z wibranim wibrani bodzesz, ps. 17; vezinon 
osromoczonim, ps. 73: Particip. praes. act. slughi twe ognyem 
zazegayóczym, Flor. 103.

W rodzaju nijakim : Temata twarde: czeskim sercem 
ps. 4; przezl obliczhn wa.trowim ps. 17, 34; s kadzydlem ba- 
ranowim, ps. 65- dusz(» laczynp nasycyl dobrym, ps. 106. 
odplaczali s(> mne zlim za dobre. ps. 34: Temata miękkie: 
słowem bozim, ps. 32; Partirjpium praet. pass. swyrcbowa- 
nym nenazrzenym nenazral gesm gych, ps. 138; Partieip. 
praet, act. II. s wóglyrn popysczalym, ps. 119: W rodzaju 
żeńskim: Temata twarde: krzescyańskó prawdo przyczy- 
sneny gesmy. Flor. Atan. czczó welikó, ps. 67. Przy urabia­
niu poprzednich form przymiotnikowych przyrastały — ja­
keśmy to widzieli — odpowiednie formy zaimka i—ja—je 
do form rzeczownych nie naruszając wcale takowych, przy



utwarzaniu zaś form VI. przyp. na rodzaj męski i nijaki 
odrzucał zaimek wspomniane zakończenie rzeczowne i ucze­
piał się samego źródłosłowu. Ponieważ zaś odpowiednie formy 
zaimka brzmią na oba rodzaje tak w języku staropolskim 
jako też i w starosławiańskim ״im“; przeto też i przymio­
tnik musi tu mieć koniecznie zakończenie im, ym, tak w ro­
dzaju męskim jako też i nijakim. Forma ta nie odróżniająca 
rodzaju męskiego od nijakiego była wyłącznie i powszechnie 
używaną we wszystkich zabytkach języka staropolskiegoj 
jako też i we wszystkich późniejszych utworach literatury 
polskiej aż do Kopczyńskiego, który idąc za pomysłem Szy- 
larskiego pierwszy wprowadził do języka naszego rodzajową 
różnicę zakończeń tego przypadku w ten sposób, że dla rodzaju 
nijakiego wprowadził właściwie zakończenie przyp. siódmego — 
Zakończenie instrumentalu sing. ״ym“ łub ״im“ na rodzaj męski 
inijakia ״ą “ narodź, żeński odpowiada zupełnie tymże zakończe­
niom w języku starosławiańskim we formach /I0I>PT)II1MI> 
(£OEPrLMK -fllM h ) fem. ^OEPOlAv־ł - ( ie )^ I ,  T057K- 
TPIIIMK fem. TOWK/ljGI.rft w litewskiem masę. geru— jfi, 
fem. gera—je Miklosich Gram. III. p. 56.

Przypadek VII. liczby pojedyńczej ma tutaj w języku 
staropolskim na rodzaj męski i nijaki również jedno zakoń­
czenie ״em“.. Nie robiono więc i tutaj przed Kopczyńskim 
różnicy między rodzajem męskim a nijakim. Na rodzaj żeń­
ski było tu — jak i obecnie zakończenie ״ej“ n. p. Temata 
twarde w rodzaju męskim: w ludu ezijszkem, ps. 34; w gne- 
we zemskem, ps. 34. w kosczele welikem, ps. 39; w domv 
panowem, ps. 133, 134. Flor. Isai. sec. Temata miękkie; 
w zacone boszem, ps. 1; W rodzaju nijakim: Temata twarde: 
na szirokem meszcze. ps. 30; w ramenv wysokem, ps. 135. 
w morszu czyrwonem Flor. Moy; w pokołeny drughem ps. 
101. w ymenv panowem, ps. 123; na mescze swętem, ps 
23; w miloserdzu oplwitem, ps. 91; w pocolenu prawem' 
W rodzaju żeńskim. Tematy twarde: w glinę glijbokey, ps. 
68. w globocosczy welikey, ps. 77; w czirekwi welikey, ps. 
34; w misly wisokey, ps. 67; na syon górze swętey, ps. 2. 
w zemi pustey, ps. 62; w starości oplwitej, ps. 91; Temata



miękkie: wszeme czvdzey, ps. 136; w drodze wekygey,ps. 138• 
Końcowe ״j “ odpadło: w pamóczy wekuye, ps. 111.

Ponieważ zaimek tworzący drugą część składową przy­
miotnika brzmiał w przypadku 7. liczby poj. na rodzaj 
męski i nijaki tak w języku staropolskim jako też i Staro- 
sławiańskim ״jem“, przeto i przymiotnik musiał mieć tutaj 
w obu rodzajach końcówkę ״em“, w której to końcówce to 
e״ 1! powstałe ze ściągnięcia dwóch samogłosek (ee) było 
długie a więc i ścieśnione a jako takie zbliżało się brzmie­
niem do samogłoski ״y “ lub ״i“. To ścieśnienie brzmienia 
było właśnio powodem, że od drugiej połowy XVI. wieku 
począwszy (p. Przyborowski — Vetustissima adiectivorum 
linguae polonicae declinatio. Posn. 1861) zaczęto tutaj obok 
właściwego zakończenia ״em“ pisywać powszechniej ״ym“ 
lub ״im“ opierając się więcej na wymowie, nie wyróżniają­
cej zawsze dokładnie brzmienia ״y “ i ״i“ od ścieśnionego 
(kreskowanego) ״e “. — Kopczyński chcąc usunąć tę rozma­
itość i chwiejnośc zaprowadził i w tym przypadku odmienne 
zakończenie na rodzaj męski, a inne na rodzaj nijaki w ten sposób 
że na rodzaj nijaki zatrzymał zakończenie przypadka 7. ״em“ zaś 
na rodzaj męśki wprowadził tutaj zakończenie przyp. VI ״ym“ 
lub ״im“. Nie podlega najmniejszej wątpliwości, że te Sztucznie 
utworzone formy nie zgadzają się ani z wymową ani też z du. 
chem języka polskiego. Duch i organiczny rozwój języka żąda 
bowiem rozróżniania przypadka VI. od VII a wymowa każe 
w obu przypadkach bez różnicy rodzajów ״ym“ albo ״em“ 
pisać. Przeciw teraźniejszemu sposobowi pisania i odróżniania 
rodzajów zamiast przypadków protestuje również gramatyka po­
równawcza ze wśzystkiemi słowiańskiemi narzeczami; tak 
bowiem język starosławiański, jakoteż wszystkie inne języki 
słowiańskie jak czeski, ruski, rosyjski, serbski i uowosło- 
wieński mają w instrumentalu sing. dobrym lub dobrim tak 
w rodzaju męskim iako też i nijakim, w lokatywie zaś 3,0- 
EPrBI6ME> w starosławiańskiem, dobrem (nowosławianSkiem 
i dołnoserbskiem). dobrem (czeskiein), dobrom (serb. i ro- 
syjskiem) również bez rozróżnienia rodzaju męskiego i nija­
kiego. Miklośićh Gram. III. p. 56, 152, 222, 266, 310, 36S.



L iczba p o d w ó jn a .

Jeżeli liczba podwójna u rzeczowników w psałterzu 
Iloryańskim jest w ogóle rzadka z powodu że poczucie licz- 
czby podwójnej zaczynało znacznie słabnąć w epoce z które! 
tekst psałterza pochodzi, to natomiast użycie tejże liczby 
u przymiotników należy tutaj już prawie do wyjątków a to 
już z tego względu, że w języku staropolskim używano czę­
sto przymiotnika w liczbie mnogiej obok rzeczownika, poło­
żonego w liczbie podwójnej. Smith. Gram. p. 62.

Przypadek I., IV., V. liczby pod w. rodzaju męskiego 
powstaje podobnie jak wszystkie poprzedzające formy przy­
miotnikowe ze ściągnięcia zakończenia rzeczownego ״a“ z za­
imkiem w odpowiedniej formie ״ja“ a zatem zamiast pier­
wotnej formy ״dobra-ja, tania-ja“ brzmiały te formy w ję­
zyku staropolskim dobra, tania. Język starosławiański ma tu­
taj zupełnie równobrzmiące formy pierwotne czyli nie ściągnię­
te w języku staropolskim n. p. jfOBPAlA (3.0EPA -f- IA, 
TOyJK/lAIA Miklosich Ygl. Gr. 111. p. 56. Przypadek I., 
IV., V. liczby pod w. rodzaju żeńskiego i nijakiego jest uro­
biony również z Zakończenia rzeczownego ״e“ lub ״i“ z za­
imka w odpowiedniej formie ״i “ a zatem z pierwotnej for­
my dobrze-i, tani-i otrzymujemy formy staropolskie liczby 
podwójnej dobrzej, tanij. Język starosławiański ma i tutaj 
formy równobrzmiące ze staropolszczyzną n. p. fem. neutr. 
30EPGII (30B PB -H 1) TOV>K,3,1111. Przypadek II. i VII. 
liczby podwójnej miał tu na wszystkie rodzaje zakończenie 
 ,dobru-ju״ dobru, taniu“, zamiast pierwotnego״ .u“ n. p״
taniu-ju“ n. p. dzal rękv ludzky, ps. 113, 12. Język staro­
sławiański ma tutaj również ״u“ n. p. 3 0 BPOyiO (3,0- 
E PO y+(ie)IO ), T ()y> K 30y!0 . Miklosich Ygl. Gr. III. p. 56.

Przypadek III. i VI. liczby podwójnej kończył się na 
 -dobryma, ta״ .ima“ we wszystkich trzech rodzajach n. p״
nima“ zamiast pierwotnego: dobrn-ima; tarm-ima. Instru- 
mentalis: przed oczyma gospodnowyma, ps. 108; 115; przed 
oblyczym albo oczyma angelskyma, ps. 137. Język starosła­
wiański ma i tutaj zupełnie równobrzmiące formy z języ­



kiem staropolskim n. p. ^OBPTjIIIMA masc. neutr. $ 0 -  
EPOMA+IIMA, fem. TlOEPAMA-f I1MA;) TOyJK^HHMA. 
Miklosicb Ygl. Gram. III. pag. 56. Odpowiednie przykłady 
zaimkowe, mogące uzupełnić odmianę złożoną przymiotników 
w liczbie podwójnej, podałem na str. 28.

L iczba m noga.

Przypadek I. liczby mu. ma w języku staropolskim na 
rodzaj męski ״i (y)“ na rodzaj żeński ״e“ a na nijaki ״a“. — 
Masc. Z końcówką — i. Temata twarde: bracza moia mali 
y welicy, Flor. prol. crolowe zemszczy, ps. 2; wszitczy tłuscy 
zemsczy, ps. 21; ptaczy nebeszczy, ps. 8; sinowe ludz- 
sczi, ps. 35; 56; 61, maluczczy y bydlyóezy yego, ps. 104; 
crolowie arabszczi, ps. 71; cedrowe lybanszczy, ps. 103; 
vzrz!j mnodzi, ps. 39; iescz bódó vbodzy, ps. 21; wszistczi 
bogaczy luda, ps. 44; podolowe będ<) oplwiczi, ps. 64; pta- 
cy perzasczy, ps. 148; wszitczi swijczi׳ iego, ps. 29; 33; siczi 
bódó ps. 21. wszistczi głupi sercza, ps. 75. lsciwi ne zpolo-
wó dnow, ps. 54; swatcowe krzywi, ps 26; ne martwy b(jd<|>
chwalycz, ps. 113; nemilosciwi, ps. 1; synowe yako nowy 
sczepowe, ps. 143; prawy przistali só, ps. 24; zgyncze vsrzo 
prawdziwi, ps. 51; ne só pamótlywy, ps. 77; s^dzywy bychó 
polknaly nas, ps. 123. otstóipcze zgloblyiwy, ps. 118; 113;
my szalosciwi bili, ps. 34; mili twogi, ps. 59; weseli, ps. 54
zli, ps. 34; grzeszny, ps. 36; łączni, ps. 33; moczni, ps. 53;
podobny, ps. 113; physzny lycłio czyniły só, ps. 118, 49;
sliczcze smertni, ps. 33; smotny oijoijó, ps. 67; nevsziteizny; 
ps. 13; werny ymany só, ps. 77. Temata miękkie: neprzya- 
czele za prawdó boszi, ps. 36; sinowe czudzi, ps. 17 (2 ra­
zi); rozumeycze głupi, ps, 93; bliszne mogi, ps. 37; netrze
wekygy, ps. Atan. Imiesłowy. Partie, perl. pass. pocriczi si) 
grzechi, ps. 31; dnowe pełny nalezeni będó, ps. 72. osromo- 
czeni będzcze, ps. 24; obleczeny, ps. 64; blogoslaweny, ps. 
83; pogn)szeni só, ps. 9; rozproszeni b(j>dzcze, ps. 67; sódi 
bosze spraweni, ps. 18; zamoczeny b<)dó, ps. 103. Particip. 
praes. act.; blogoslawióczi iemu, ps. 36; maluczczy y bydly-



()czy yego, ps. 104; zlemolwęczi iemv zaginę»), ps. 36. wese­
l s z y  si), ps. 125. Neutra z końcówką a: gdze so miloserdza 
!woia stara, ps. 88. wszelka zwyerz<)ta lesnaa, ps. 103; drwa 
owoczna, ps. 148; sidła smertna; ps. 17; nema tx)dzcze vsta 
lscziwa, ps. 30; wrota wekuia, ps. 23; słowa bosza, ps. 104 
swadeczstwa twoia werz()cza yczinili se s<), ps. 92. — W ro- 
pzaju żeńskim: glitboke uczinili se s<) misli twoie, ps. 91. 
gori wissoke, ps. 103; owcze gych płodne opylwyte w chodzeck 
ps. 143; strzały naocznego ostrzee, ps. 119 (w podwojeniu koń­
cowej samogłoski mamy ślad wzdłużenia, które powstało ze 
ściągnięcia), cosci ysmerzone, ps. 50. — W przykładzie:
wszytky kaszny gego poczwyrsona, ps. 110, jest przy rze­
czowniku żeńskim forma nijaka.

Wszystkie przytoczone formy powstały ze ściągnięcia 
odpowiednich form rzeczownych z formami zaimkowemi i-je- 
ja, a zatem forma rodzaju męskiego ״lsciwi“ powstała z pier­
wotnego lsciwi־i, forma żeńska ״tanie“ z tanie-je starożytna 
zaś forma rodzaju nijakiego ״leśna“ powstała z lesna-ja. 
-Łatwo więc w obec tego wyjaśnienia zrozumieć formy z pod- 
wójnem ״e “ i ״a“ w psałterzu Floryańskim i innych zabyt­
kach, jak roboty ludskee ps. 104, 43; zwyerz<)ta lesnaa, ps.103,21.

Wszystkie te formy uważano później za długie i ście­
śnione i dlatego to' formy pierwsze t. j. na ״eK kreskowano 
a drugich na ״a “ zakończonych nie kreskowano o czem się 
z druków Łazarzowych od r. 1560. jako bardzo dokładnych 
przekonujemy. Zakończenie ״y (i)", ״e“, i ״a״ odpowiada zu­
pełnie zakończeniom starosławiańskim we formach masc: 
^OEPIIII CHOBPH+11), fem. ^OBP׳LII/i\ (^O EPŁI+I/ft) 
neutr. flOEPAIA f/łOBPA-f-IA) o temacie miękkim: TO-
y>K£llM, TOy>K/l,rj\l/iV TO,Vr/I\7jAIA, w litewskim masc. 
gere-ji, fem, gero-ji. Mikłosich Gram. III. pag. 56.

Przypadek II. 1. mn. ma w dawniejszej jak i w teraź­
niejszej polszczyźnie na wszystkie trzy rodzaje zakończenie 
 -ich“. — Rodzaj męski. Temata twarde: od si״ ych“ lub״
now israhelskich, Flor. p ro l; sinow ludzskich, ps. 10; ztrza- 
li malutkich, ps. 63; vkogich, ps. 9; od wargy łychych, ps 
: dusze swótick swogich, ps. 33; od neprzygaczelow gne-



wliwich, ps. 17; czolowich, ps. 44; po radze nemilościwick, 
ps. 1. poswy<)czenye martwyeh, ps. 105; drogt) prawieb, ps. 
1; kosczola zglobliwich, ps. 25; szeme sziwich, ps. 51; od 
dobrich. ps. 38; droga zlich, ps. 1; na drodze grzesznicb ps 
1; dróg() nepokalanick, ps. 36; silno mocznick (neprzyacze- 
Iow), ps. 17; na przezwinnicb, ps. 14; od neprzyczol prosz- 
nich, ps. 7; oe:y pisznicb, ps. 17; na modlitw() smernich, ps. 
101; Temata miekkie: od czudzicb, ps. 18. scutcow boszich) 
ps. 27; Imiesłowy. Particip. praet. pass: stukane spętich, ps־ 
78; zagubonicb albo zabiticb albo zginolich, ps. 101; w do- 
broczy wybranych twogich, ps. 105; synowe wytrz<)sonych, ps. 
126; Particip. praes. act.: w ocolu boięcick se iego, ps. 38; 
chodzęczich ps. 67; witargn. me z czim/ezick lichot() ps. 58; od 
chwalai()czicb gy, ps. 34; dzalayanczychlyckot(), ps. 140; ne- 
nasrzęcich nas osromoczil ies, ps. 43; podlyg s()da mylvy<)- 
czycb, ps. 118. vsta molwócich, ps. 62; prze m)dzd neymai()- 
cich, ps. 11; ost()pai!)cych inne, ps. 3; boleści iako od rnla- 
dzai<)czicb, ps. 47; pra wieżo powiszai^czich gi, ps. 88; laiane 
wela przebiwai()cicb, ps. 30; od przeciwni()cieli se, ps. 16; 
przecori przegarai<)czick cze, ps. 68; • wszech pwah)cick weń, 
ps. 17; od porodzoczich wzól gy, ps. 77; od sstópaioczick, 
ps. 29; od mnoszstwa stroięozjch lichot(), ps. 63; szukai<)czich 
czebe, ps. 9; os<)dz sini vmarzai<)czich; ps. 78. tisóczow we- 
sel()czich se, ps. 67; sen wstai<)czich, ps. 72; Neutra; Tema­
ta twarde : z ust lwowich, ps. 21; ckcz<) mne zlich, ps. 69; 
z ust dzeczskick; ps. 8; z wrót smętnieli, ps. 9; — Temata 
miękkie: ne zapomneli dzal boszych, ps. 77. Imiesłów: z ust 
dzeczskick y ssących, ps. Femina. Temata twarde: z wod 
wylkych, ps. 143; dzala r<)kv ludzkych, ps. 134; ne wpsladząy- 
cze mol wycz wys<)kyck rzeczy, Flor. Ann. od pustich gor, 
ps. 74; domowich lichot, ps. 73; ze stydzeu zbawyczelowych 
Flor. Isai; temata miękkie: dróg boszich; ps. 17; od gor we- 
kugieb, ps. 75; Imiesłowy podług czekęczych wod, ps. 1.

Formy te powstały w ten sposób, że do czystego źród- 
łosłowu rzeezownego przyczepiał się zaimek w odpowiedniej 
formie ״ich“. W języku starosławiańskim należy szukać przy­
czyny, że tutaj samogłoska ״i“ lorrny ״ich“ nie wywiera



wpływu miękczącego na poprzedzającą spółgłoskę lecz się 
sama przemienia na ״y “. Między źrodłosłowem formy rze- 
czownej a zaimkami ״ich“ stało tu niegdyś ״ t> łub t “, któ­
re z tern ״i“ zaimka zlewało się w twarde ״y“ lub ״i“ Tak 
powstały formy dobrych, tanich. W podobny sposób powsta­
ły także formy przyp. III. 1. mn. dobrym, tanim. Język sta- 
rosławiański ma tutaj również zakończenie ״ichu,“ n. p. 710- 
EPT>IHX׳E (/10EPT>-1-HXE) TO.YGKrIIIłlX'E dła wszystkich 
trzech rodzajów. Miklosich Gram. III. p. 56.

Przypadek III. 1. mn. miał tu w języku staropolskim 
jak obecnie na wszystkie trzy rodzaje zakończenie ״ym“ lub 
 ;im“. — Temata twarde : synom ysrahelskym, ps. 102״
bałwanom canaanskym, ps. 105, synom ludzskym ps. 144; ma­
lutkim swogim, ps. 16; ybogim, ps. 9; przekor() opylwytim a 
gardzene physznym, ps. 122; prostim sercze wesele weszczdlo 
iest, ps. 96; swótim, ps. 15; dzeczom gawronowym, ps. 146; 
martwim, ps. 87; prawim slusza pofala. ps. 32; zlim ps. 74; 
małym, ps. 113; dobrym; ps. 124. pocoy grzesznim widecz, 
ps. 72; dagę karmó łasznym, ps. 145; vczyny gospodzyn, s^d 
nysczotnyra, ps. 139; pisznim, ps. 93: Neutra: pannjczen
iesm bil dzalom gospodnowim, ps. 76; ku swerzótom nero- 
zumnim, ps. 48. Feminina: przipodoban kobitam nerozum- 
nim, ps. 48. Temata miękkie: synom lydzskym albo czlowe- 
czym, ps. 106; wszem dnom swęthn borzim, ps. 73. Imiesło­
wy. Particip. praet. pass,: modlyly s<) rytym bałwanom, ps. 
105; wibranim mogim, ps. 88; znanim mogim, ps. 30; Parti­
cip. praes act. dal ies dzedzinę bohjczim se, ps. 60. wszem 
nasyle czyrpy^czym, ps. 102; czinęczim pich, ps. 30; zle czi- 
rnjczim, ps. 91; pokoy welyky mylyyanczym zakon twoy, ps. 
118, 161; iesmsewraczal odplaczaiijczim mne zla, ps. 7; otpo- 
wem rozgarzayoczym albo lay()czym mne, ps. 118; dzeczom ga­
wronowym wzyway<)czym gy, ps. 146; przecywo zgłob<)czim, ps.93.

Formy te powstały zupełnie wr ten sam sposób jak for­
my przypadka II. liczby mn. t. j. do czystego źródłosłowu 
rzeczownego dodaje się odpowiedni zaimek w formie przy­
padka III. liczby mn, ״im“. Przyczyna dlaczego ״i “ zaimka 
im“ nie miękczy poprzedzającej spółgłoski jest ta sama co״



w przypadku II. liczby mu. Zakończenie ״ym, im“ odpowia­
da zupełnie temuż samemu zakończeniu w języku starosła- 
wiańskim we formach masc. i neutr.3׳,OEPrE>IHMrE> (/jOBPTjMTj 
-|-11MT>), fern. /!,OBPAMTi-f I l ł l  -L o temacie miękkim TO.Y7K׳
flllllMTj, litewskim masc. gerems-ems. Scbl.Formenlehrepgi277 

Przypadek IV. liczby mu. ma tu na rodzaj męski i żeń­
ski zakończenie ״e“ na rodzaj zaś nijaki ״a“ n. p. Mascu- 
lina. Temata twarde : cedri libanske, ps. 28; sini luczske, 
ps. 11. przyraszy malutke swoge kv opocze, ps. 136; wszist- 
ky ptaki nebesske, ps. 49; poczty oslodczone dam sobe, ps. 
65, craie zemske, ps. 2. kaco welike pokazał ies mi zamętky 
ps. 70; dziwi welike, ps. 71; na dlugy dny, ps. 22. nad dro­
gę kamene, ps. 118, 121; rnnoge vczinil ies ti... dzywi twoie 
ps. 39; vboge ludzske, ps. 71; nauezi cyche drogarn swim, 
ps. 24; liche, ps. 50, swijte iego, ps. 49; tłuste, ps. 77; mło­
de gicb snadl ogen, ps. 77; pan osweeza ślepe, ps. 145. dal 
iest wi)gle ognowe, ps. 17; oczi gospodnowi na prawe, ps. 38; 
dny widecz dobre, ps. 33; mislil iesm dni stare, ps. 76; przes- 
angoli zle, ps. 77; we dni głodne, ps. 36; na grzeszne, ps, 
10; posadzyl tamo łączne, ps. 106; merne poloszil ies dni 
moie, ps. 38, pobył króle moczne, ps. 135; sylne z moaba 
odzerzszala drsztjczka, Flor. Moy; przespeie smerne, ps. 
24; yczinil iest ssody smertne, ps. 7; wszitky ytulnezem e. 
ps. 75; kv zwęzany... welebne gych, ps. 149. Temata mięk­
kie : przinescze gospodnu sini bosze, ps. 28; prze braczyń 
moyę y blyszne mogę, ps. 121; Imiesłowy Particip. pass: pod- 
noszy wszytky poruszone, ps. 144; wywysza albo podswyga 
srzazone albo yraszonee, ps. 145; roswy<)zuge spote, ps. 145 
wibrane israhel nagabal, ps. 77. iensze zbawone czini ps. 7, dale- 
co yczinil ies znane, ps. 87; Particip. praet. praes. act. bonjcze 
se boga chwali, ps. 14; chowai<jcz'e prosznoscy, ps. 30. na 
czinęcze zla, ps. 33. dal w potępę depczęcze inne, ps. 56; 
strzesze gospodzyn wszytky mylyyancze gy, ps. 144; nenawi- 
dz<)cze mne, 17. bolescy odzerszely przebywaięcze pbylistyny 
Flor. Moys; stijpayącze w obwyhzana przewedze gospodzyn 
ps. 124; zbawone czinisz kwaięcze, ps. 16; wsziśtky slroińcze 
lichoty, ps. 100; sędzy gospodue wadzęcze mne, ps. 34; ne*



werz^ee, pś. 67; wśtai^cze, ps. 91. prziwedze zam<)>czai(jcze 
nas, ps. 59; sa grzesznyky zostay(*cze zakona twego, ps. 118; 
49. Neutra z właściwą końcówką ״a“, kazy mislena ludzka, 
ps. 32; sgladzy... vsta Isciwa, ps. 11; miloserdza gospodnowa 
na weky piacz bódń, ps. 88. dzala panowa. ps. 117; ymai(>. 
cze prawa sereza, ps. 7, 10, 36; widzesz dobra bosza, ps- 
26; wolna vst rnogycb wdzóczna wezyn, ps. 118, 105; poznał- 
ges wszytka posledna y stara, ps. 138. lyata wekuia w mi- 
sli iesm ymal, ps. 76; myloserdza bosza, ps. 106; odpuSc1 
wszelyka dopuszczena, ps. 24; rozproszena, yzrahelska sbe- 
rze, ps. 146; z końcówką ,e “ przymiotniki rodzaju nijakiego 
molwil tesz ieste. ps. 40; prawe weselijez sereza, ps. 18. mol- 
wi zle. ps. 100. — Feminina. roboty lydskee osedly ś(*, ps־ 
104; riby morzke (pobił ies) iesz przechodź(* stdze morzke 
ps. 8. slotke brał ies karmę, ps. 54; zetrzesz lodzę tharske, 
ps. 47; welike rzeczy molw/tcy, ps. 11; w wisoke iesz ies 
yczinil welicosei, ps. 70; molwi gospodnowi molwi czsne, ps_ 
11; zawory szelazne, ps. 106; w weśze bosze, ps. 83, na hj- 
dzwe twoye naymocyneyśze, ps. 44; gori zSadle, ps. 67; 
w dusze zamijczaiócze me. ps. 26. Hanusz str. 446.

Formy przypadka IY. liczby ran. powstały ze zlania 
się form rzeczownych z formami zaimka je-je-ja. Z pierwot­
nej formy rodzaju męskiego i żeńskiego dobry-je, tanie-je. 
powstały przez ściągnięcie formy dobre, tanie, a z formy 
rodzaju nijakiego dobra-ja, taniaja powstaje forma dobra, 
tania. Formy te Spotykamy w psałterzu Floryańskim i in­
nych zabytkach jeszcze w stanie pierwotnym, •nieściągniętym 
jak: welikee rzeczy, (ps. 105, 22) zwyrzóta lesnaa (pś. 103, 
21), zupełnie podobnie jak w przyp. I. 1. inn. Ponieważ for­
my na ״e“ i ״a“ zakończone powstały jekeśmy to widzieli 
z dwóch samogłosek, przeto były one uważane jako długie 
i ścieśnione, a jako takie były pierwsze formy w późniejszych 
wiekach kreskowane. Staropolskie formy na ״e“ w ro­
dzaju męskim i żeńskim odpowiadają starosławiańskim for­
mom na ״ę“ masc. 7(0HP׳LII/j\ (l3,OIiP'4>I-j-l/j\) TOY/KJlpY 
I/i\, fem. dOI>PljI-j-J/j\, TOY>Ivj(/i\lp\, zaś staropolskie 
tormy na ״a“ w rodzaju nijakim odpowiadają starosławiań-



skim formom, zakończonym również na ״a“, n.p. ^OBPAIA 
(^OBPA-j-IA), o temacie miękkim: TOY/K/fAIA, litewskim 
masc. gerus-ius, tem. geras-es. Miklosich Gram, III. pag. 56•

Przypadek VI. 1. mn. miał w języku staropolskim na 
wszystkie trzy rodzaje zakończenie ״ymi“ lub ״imi“. Dla u- 
zupelnienia podajemy tu przykłady tak przymiotników jako- 
też i zaimków, które tworzą — jak widzieliśmy — drugą 
składową część form przymiotnikowych n.p. nad sinmi ludzs- 
kimi, ps. 65; bogoslawyl... wszem małym s welkymy, ps. 113. 
z bogatimi, ps 9; starzy se mlodzymy, ps. 148; medzy mar- 
twimi; ps. 87; s prawimi, ps. 68; nad syny synowymy, ps. 
102; se zlimi, ps. 25; s grzesznimi, ps. 27. medzi newinowa- 
timi, ps. 25; medzi newinnimi, ps. 72; medzy sylnymy Flor. 
Moy; s wybranymy, ps. 140; nad boyóczymy sebe, ps. 102; 
s ezinoczimi lichoty, ps. 27; se slonosztjczymy ps. 25. s prze- 
bywayęczymy, ps. 119; se stópaioczimi, ps. 87; Feminina: 
strzali swe goraiocymy vczinii, ps. 7. nade wszemy lichota­
mi twoimy, ps. 102, 3; se slzami mogimi, ps. 6; 6.

Ponieważ zaimek i-ja-je brzmiał w tym przypadku na 
wszystkie trzy rodzaje ״imi“ jakeśmy to właśnie i u innych 
zaimków widzieli, przeto też i przymiotnik nie może mieć 
tutaj innego zakończenia jak tylko ״imi“ we wszystkich trzech 
rodzajach. Zaimek ״imi“ spływa tutaj z rzeczownemi for­
mami w rodzaju męskim i nijakim na ״y'K lub ״i “ zakoń- 
czonemi w długie ״ymi“ lub ״imi“ n. p. dobry-imi=dobry- 
imi, tani-imi=tanimi,• w rodzaju zaś żeńskim przyczepia się 
forma zaimka do czystego źródłosłowu n. p. dobr-imi=do- 
brymi, tań-imi —tanimi, właściwie zamiast pierwotnych form 
dobrnimi, tannimi. Widzimy więc, że formy na ״ymi“ lub 
 -imi“ bez różnicy rodzajów sa tutaj jedynie właściwemi or״
ganicznemi i najstarszemi formami. Otóż jeżeli reforma Kop­
czyńskiego co do rozróżniania form przymiotnikowych i zaim. na 
rodzaje w przypadku VI. i VII. liczby poj. nie była koniecz­
nie szczęśliwa, to zastosowanie tej zasady tutaj jest nawet 
bezpodstawne. Formy bowiem na emi zakończone sprzeci­
wiają się stanowczo organicznemu rozwojowi form przymiot­
nikowych i nie dadzą się wyjaśnić na podstawie teoryi po­



wyższej, przyjętej we wszystkich narzeczach słowiańskich 
i przez wszystkich gramatyków. Widzimy więc, że pomysły 
i reformy Kopczyńskiego w ogóle jako sztucznie utworzone 
nie zgadzają się ani z duchem języka, który żąda tutaj roz­
różniania przypadka YI. 1. poj. od przyp. VII., ani też z wy­
mową, która nie rozróżnia w tych przypadkach rodzaju męs­
kiego od nijakiego, ani też z gramatyką porównawczą wyka­
zującą tutaj we wszystkich narzeczach słowiańskich w przyp. 
VI. liczby poj. i mn. ״ym“ lub ״im“ i ״ymi“ lub ״imi“tak 
na rodzaj męski jako też i nijaki. Słuszne więc są nawoły­
wania niektórych uczonych jak Przyborowskiego i Smitha 
(Gram. p. 61) aby dla przyp. VI. liczby poj. i mn. zatrzy­
mać wszędzie zakończenie ״ym, im“ i ״ymi, imi“, zaś dla 
przyp. VII. liczby poj. wprawdzie na powrót niepotrzebnie 
wyparte zakończenie ״ćm“ tak dla rodzaju męskiego jakotóż 
i nijakiego. Również i ks. Fr. Malinowski radzi według praw 
zdrowej logiki porzucić bezwarunkowo nowsze formy grama­
tyczne narzucone językowi naszemu przez X. Kopczyńskiego 
a odróżniające rodzaj męski od nijakiego, skoro te w obec 
umiejętności językowej są oczywistą niedorzecznością i po­
wrocie do starych umiejętnie uzasadnionych. Kryt. porów, 
jęz. pols. ks. Malinowski, str. 422.

Przypadek VII. liczby mn. kończył się jak i obecnie 
bez różnicy rodzajów ■ na ,;ych“ lub ״ich“ n. p. w rodzaju 
męskim : any chodzyl gesm w welykych, ps. 1 30; w podol- 
czech zlotich, ps. 44, w swótich swogich, ps. 67; w trzemych 
domowych, ps. 133; w stanoch prawych, ps. 117; we ssędzech 
psalmowich, ps. 70. we dnoch starieb, ps. 43; w swatlich, 
ps. 15; w obloczech powetrznich, ps. 17; w rókawech sze- 
lasznych, ps. 149; w mog<)czich, ps. 89; w synoch boszieb, 
ps. 88; we zlo ćzim)czieh, ps. 36; o nasczygayóczych mye, 
ps. 118, 81; we zwonkach dobrze wzęczych, ps. 150; w ro­
dzaju nijakim : w pisinech ludzskich, ps. 86; we złych, ps. 
106; w takych, Flor Isai séc. W rodzaju żeńskim : w wargach 
lsciwich, ps. 16; na wodach welikich, ps. 28; w krowach 
ludzskich, ps. 67; na rzekach babylonskych, ps. 136; w gó­
rach swytich, ps. 86; na drogach panowych, ps. 137; w sczas-



kach mószwycn, ps. I4t>; w wociacn sylnych, Flor. Moy; 
w trybach gi<)czich, ps. 97 ;

Formy te powstały zupełnie tak samo jak formy przy- 
padka II. 1. mn.

Nawet tutaj odpowiada zakończenie ״ycb, ich“ temuż 
samemu zakończeniu w języku starosławiańskim n. p. masc. 
neutr. /JOT>PrI:>IIIXT> (^OBP'l3XT>-f-łIX'L), fem. również 
3 0 B l,rLIHXrE. (30BPAX׳t + H X L) o temacie miękkim TO׳ y־ 
2KJpiHXrL, litewskim masc. gerus-iuse fem. geros-iose. — 
Miklisich Gram. III. p. 56. Sohleicher Formenlehre pag. 277.

Według deklinacyi przymiotniokowej (złożonej) odmie­
niają się zaimki, yaki, taky, ktori, kaszdy, wszełiki, gyny 
i ktoricoli w psałterzu Floryańskim znachodzące się.

Steiner Alojzy
c. k. profesor gimn.

Przyp. druk. W braku czcionek starosławiańskich (cyryliki) użyto 
grażdanki.



Grono profesorskie
przy k ońcu  ro k u  szkolnego 1889.

1. Kurowski Mateusz, Dyrektor, Zastępca Prezesa Rady szk. 
okręg., członek Towarz. nauczycieli szkół wyższych i Bur­
sy w Brzeżanach; uczył matematyki w Y. kl. 4 godziny 
tygodniowo.

Profesorowie :
2. ks. Soniewicki Michał, (w VIII. randze), zawiadowca bi­

blioteki dla biednych uczniów, uczył rei. obrz. gr. kat.
I.—VIII. i języka ruskiego w kl. II. 19 godź. tyg.

3. Dutkiewicz Piotr,, zawiadowca gabinetu bistoryi natural­
nej, uczył bist. nat. w I. ab, II.. III., V., VI.; matemat. 
w III., Yb 18 godź. tyg.

4. Spitzer Roman, uczył geogr. w I. ab, bist. III., Y., VII., 
VIII., języka poi. w VI. klasie, 18 godź. tygodniowo.

5. Flach Ignacy, uczył jęz. niera, w V., VI., VII. i VIII.
klasie, 16 tygodniowo.

6. Steiner Alojzy, gosp. I. a. kl., uczył łaciny w I. A., jęz. 
pols. w V., VII. i VIII. klasie 17, godź. tyg.

7. Dr. Garlicki Tomasz, gosp. VIII. kl., zawiadowca biblio­
teki nauczycielskiej, uczył łaciny i greki w VIII., języka 
polskiego w IV., propedeutyki tli. w VII. i VIII. klasie, 
17 godź. tygodniowo.



8. Nasalski Julian, gosp. VI. kl., uczył łaciny i greki w VI.
jęz. rus. w 1״ IV. i w VIII. klasie, 20 godź. tygodniowo.

9. Niebieszczański Andrzej, g. VII. kl., członek Rady miasta 
uczył łaciny w I. b i w V II, greki w VII. klasie, 17 g. tyg.

10. ks. Józefowicz Feliks, uczył rei. obrz. łać. w kl. I.—VIII.,
16 godzin tygodniowo.

11. Gliński Tomasz, uczył geogr. i hist, w II., IV., VI. i VII. 
kl., jęz. pols. w I. b. kl., 18 godzin tygodniowo.

12. Paszczyński Adam, gosp. V. kl., uczył łaciny i greki w 
V. kl.; jęz. pols. i niern. w III. kl,, 18 godź. tygodn.

Nauczyciele :
13. Baczyński Mikołaj, gosp. III. kl., uczył łaciny i greki 

w III., jęz. rus. w III,, V., VI. i VII. kl., 23 godź, tyg.
14. Sanat Bazyli, uczył mat. w I. ab., II., VI., VIL, fizyki 

w IV. i ATI. klasie, 21 godzin tygodniowo.

Z as tępcy  Nauczycieli:
15. Wasilkowski Władysław, (exam.), gosp. I. b. kl., uczył ״ 

języka niemiec. w I. ab״ matem, w VIII., fizyki w VIII. 
klasie, 17 godzin tygodniowo.

16. Furmankiewicz Alexander, gosp. '11. kl. uczył jęz. łać., 
pols. i niem. w kl. II., 16 godzin tygodniowo.

17. Guzdek Jan, gosp. IV. kl., uczył w niej jęz. łać., greek., 
i niem., jęz. poi. w I. a. kl., 17 godzin tygodniowo.

Iłistoryi krajowej w III. kl. uczył prof. Spitzer, 1 godzinę 
tygodniowo, w IV., AT. i ATI. kl. czył prof. Gliński 3 
godziny tygodniowo.

Religii mojż. w klasach I.—VIII. uczył pomocniczy naucz. 
Hersch Salater, 8 godzin tygodniowo.

Kaligrafii w 1. a. i b. klasie uczył prof. Flach, 2 godziny 
tygodniowo.

Gimnastyki uczył zast, naucz. AVasilkowski, 6 godź. tygodn.
Śpiewu uczył muzyk Burgiet Marcin, 4 godziny tygodniowo.



Zmiany w gronie profesorskiem.

1. Paszczyński Adam, naucz., przeniesiony do tutejszego 
Gimnazyum na własną prożbę z Jarosławia, rozp. wys. 
c. k. Ministeryum Oświaty z d. 21. lip. 1S88. 1. 10440.

2. Sanat Bazyli, mianowany rozp. wys. c. k. Minist. Ośw. 
z dnia 21. lipca 1889. 1. 4084. nauczycielem tutejszego 
Gimnazyum, przybył tu z Drohobycza i objął z począt­
kiem r. szk. urzędowanie.

3. Schnobrich Edward, zast. naucz., przeniesiony rozp. wys.
c. k. Rady szkol. kraj. z dnia 2G. sierpnia 1888. 1. 586, 
pr. do Przemyśla.

4. Novak Antoni, zast. naucz, przeniesiony rozp. wys. c. k.
Rady *Szkol. kraj. z dnia 5. września 1888, 1. 581. pr. 

do Drohobycza.
5. Gliński Tomasz, otrzymał rozp. wys. c. k. Rady szkol, 

kraj. z dnia 8. października 1888 1. 14562. zatwierdze­
nie w nauczycielstwie i tytuł c. kr. Profesora.

6. ks. Soniewicki Michał otrzymał rozp. wys. c. kr. Rady 
szk. kraj. rozp. z dnia 17. grudnia 1888 1. 18607. 
czwarty pięcioletni dodatek służbowy.

7. ks. Józefowicz Feliks otrzymał rozp. wys. c. k. Rady 
szk. kr. z dnia 18. września 1888 1. 12546, zatwierdze­
nie w nauczycielstwie i tytuł c. kr. Profesora.

8. Niebieszczanski Andrzej otrzymał rozp. wys. c, k. Ra­
dy szk. kraj. z dnia 16. września 1888. 1. 13075. pier­
wszy pięcioletni dodatek.

9. Steiner Alojzy otrzymał rozp. wys. c. kr. Rady szkoln. 
kraj. z dnia 4. września 1888 1. 13074. drugi pięcio­
letni dodatek.



Plan lekcyjny
na ro k  szkolny 1889.

I. K la s a .

R elig ia  : I. kurs: O wierze, nadziei i miłości.
II. kurs: O św. Sakramentach i o chrześciańskiej 

sprawiedliwości, podług rz. kat. katechizmu dr. A. Szu­
stera przeł. A. Zieliński, wyd. 3. Uczniowie gr. kat. 
obrządku uczyli się podług katechizmu A. !’orońskiego,
2 godziny tygodniowo.

Ł a c in a : Nauka o formach regularnych imienia i słowa, 
najważniejsze przyimki i 'spójniki: constr. acc. c. inf.; 
wszystko to ćwiczono tłumaczeniem przykł. z łać. na 
polski język i odwrotnie; memorowanie słówek i para­
dygmatów. Od listopada co 8 dni półgodzinna kompo- 
zycya, w 2. półroczu czasem zadanie domowe. Książki: 
a) Gramatyka Samolewicza, wyd. 4.; b) Zadania do tłu­
maczenia ułożone przez Samolewicza cz. 1. wyd. 4. — 
8 godzin tygodniowo.

J ęzy k  p o lsk i:  Gramat. 1 godź. Nauka o zdaniu pojedyń- 
czem, najważniejsze zasady głosowni w połączeniu 
z ortografią, formy imienia do liczebników; czytanie 
11/a godziny, wedle przepisanych wypisów T. I. wyd. 
4.; ćwiczenia w opowiadaniu i deklamacyi; ort. ćwicz. 
J/a godziny. Zadanie co 14 dni. dom. lub szk. Książka: 
gramatyka dr. A. Małeckiego. 3 godź. tygodn.

J ęzy k  r u s k i:  a) Gramatyka dr. Osadcy, l)  Czytanka Ro­
mańczuka tom 1. wyd. 3., zresztą jak język polski. —
3 godziny tygodniowo.

J ę z y k  n ie m ie c k i: Czasowniki mocne i słabe w praes. i 
impf., dekłinacye, głównie deki. mocna rzeczowników, 
tudzież rodzaj rzeczowników, przymiotniki. Szyk słów 
w zdaniach głównych i podrzędnych; 7 odmian czasow­
ników mocnych; odm. czasów zwanych przeszło teraź­
niejszymi, tudzież czasowniki bringen, denken, dunken, 
tliuu i t. d. Co 15 dni zad. dom. lid) ext. \V 2. półr. 
có dwa tygodnie ćwiczenia ortogr. Książki: Gramatyka 
Molina wyd. 2. i wypisy Molina wyd. 2. Ostatni w ty­
godniu należycie w szkole opracowany polski ustęp



przekładali uczniowie w niedzielę piśmiennie na język 
niemiecki. — 6 godź. tygodn.

G eografia: Ogólne pojęcia i wiadomości wstępne z kosmo­
grafii i geografii matematycznej; geogr. topiczna i fizy­
czna wszystkich części ziemi; najważniejsze wiadomości 
z geografii politycznej, przegląd polityczny Europy. 3 
godź. tyg. Książka: Benoni-Tatomir, wyd. 4. Atlas Ko- 
zen-Gustawicz.

M a tem a ty k a : Arytmetyka i Geometrya na przemianę. Czte­
ry działania w oznaczonych i nieoznaczonych liczbach, 
oraz dziesiętne ułamki i pospolite. Geometrya: linie, 
kąty, konstrukcya trójkątów z uzmysłowieniem tychże 
własności Jedno zadanie szkolne na miesiąc.-— 3 go­
dziny tygod. —■ Książki: a) Arytmetyka Zajączkow­
skiego, b) Geom. Jamrógiewicza.

H isto r y a  n a tu r a ln a :  Zoologia: Zwierzęta ssące, owady, 
raki, pająki, robaki, miekczaki i gwiazdy morskie — 
wedle książki Nowickiego, wyd. 5. Zwierzyniec obraz­
kowy Nowickiego; — 2 godziny tygodniowo.

II. K lasa.
R e lig  ia : Dla uczniów obrz, lać. historya biblijna star. przy­

mierza podług książki ks. T. Dąbrowskiego, dla uczniów 
obrz. gr. kat. podług Tyca cz. I. B. J. — 2 godź. tyg.

Ł a c in a  : powtórzenie i uzupełnienie nauki o formach regu­
larnych i nie regularnych tak imienia, jak i słowa. Ze 
składni tyle, ile do lektury w kl. jest niezbędne; ćwi­
czenie w constr. acc. c inf., abl. abs., nieco z nauki 
używania przypadków, tłumaczenie tudzież memorowa- 
nie paradygmatów i słówek. W 2. płr. właściwa prepa- 
racya. Zadania : co 10 dni kompozyeya półgodzinna, 
raz w miesiącu zadanie domowe. Książki: Gramatyka
jak w I. klasie, ćwiczenia Samolewicza cz. 2., wyd. 3. 
8 godź. tygodn.

J ę z y k  p o l s k i : Gramatyka 1 godź. Nauka o zdaniu złożo- 
nem w połączeniu z nauką o interpunkcyi ; nauka o 
głosowni i formach z I. klasy powtarza i uzupełnia 
się. Nieco z konjugacyi. Czytanie 1 V,2 godz:; ortografia 

godź. Książki: Gramatyka jak w kl. I. Wypisy T. 
II. wyd. 5. Zadania jak w I. kl. -— 3 godź. tygodn.

J ę z y k  r u sk i:  Jak język polski. Czy tanka Romańczuka t. II. 
wyd. II.

J ęzy k  n ie m ie c k i:  Powtórzenie przedmiotu wziętego z ł .  kl. 
z większą dokładnością i szczegółami; czasy złożone



i tryby, forma bierna, używanie ״haben und sein“ do 
tworzenia czasów przeszłych, używanie słówka ״zu“ w wy­
razie bezokolicznym, czasowniki zwrotne i zaimkowe, 
liczebniki i zaimki. — Zadania i tłumaczenie jednego 
polskiego ustępu, jak w I. kl. Książki : Gram. Sclio-
bera wyd. 4. i wypisy Rebena wyd. 4. — 5 godź. tyg.

H isto r y a  i  G eo g ra fia : Starożytna historya aż do r. 47G. 
po Chr. w połączeniu z geografią starożytna — 2 godź. 
tyg. Geografia: I. płr. ciąg dalszy geogratii matemat., 
Azya i Afryka, oro- i hydrografia Europy.• 11. płr. — 
Szczegółowa geografia polud. zachód. Europy—2 godź. 
tyg. Książki: Welter-Sawczyński wyd. 5. Barauowski- 
Dziedzicki wyd. 3. Atlas Kiperta.

M a tem a ty k a : I. płr. Powtórzenie ułamków i skrócone mno­
żenie i dzielenie, stosunki, proporcye i zastosowanie 
tychże. Ił. płr. Miary, wagi, monety, rachunek procen­
towy; z geometryi przystawanie trójkątów; czworo- 
i wieloboki; oznaczenie powierzchni, zmiana i po­
dział figur geom., kolo. Zadania jak w I. kl. Książki: 
Arytmetyka Zajączkowskiego.— Geometrya jak w־ I. kl. 
— 3 godziny tygodniowo.

H isto r y a  n a tu r a ln a :  Zoologia: ptaki, plaży i ryby. Bota­
nika: Książki: a) Zoologia jak w I. kl. b) Botanika
Hiickla, wyd. 3. Tablice ścienne Schreibera; — 2 go­
dziny tygodniowo.

111. K l a s  ti.
R e lig ia :  Historya bibl. nowego przymierza według ks. T. 

Dąbrowskiego dla ucz. obrz. lać. — według Tyca B. J. 
cz. II. dla uczniów obrz. gr. kat. — 2 godź. tygodn.

Ł a c in a :  Gramat. 3 godź. w trzech po sobie następujących 
dniach. Składnia zgody i rządu; nauka o przypadkach, 
konstrukcya partie, gerundium, supinum. — Czytanie 
3 godź. Cornelius Nepos: Miltiades, Themistocles, Ari­
stides, Lysander, Hannibal, Pelopidas, .Phokion, Cato, 
około 70 rozdź. Preparacya. Trzy półgodzinne kompo- 
zycyę, w 4. tygodniu zadanie. Książki: Gramat. jak w 
kl. II. Wypisy łacińskie Próchnickiego. Nepos wyd. 
Próchnickiego — 6 godź. tygodniowo.

G reka: Nauka o formach regularnych do verba na /״ ,
o akcentach, zasady głosowni wćwiczone, jak przy ję­
zyku łacińskim ; memorowanie słówek i paradigmatów. 
Od połowy listopada co 14 dni zadanie domowe i kom- 
pozycya na przemianę. Książki: a) Gramatykn Curtius



Samolewicz wyd. S.; b) Przykłady Szenkla-Samolev>łc^a 
wyd. 4. — 5 godź. tygodn.

J e ż y k  p o lsk i:  Gram. 1 godź. Dokładna nauka o formach 
słowa, cała składnia z wykluczeniem składni szyku. — 
Czytanie 2 godź. Zadanie co 14 dni domowe i szkolne 
na przemianę. Książki: a) Gram. jak wyżej, b) Wypisy 
t. III. wyd. 4 . - 3  godź. tygodn

J ę z y k  r u sk i:  Gramat. jak wyżej. Czytanka Partyckiego — 
3 godź. tygodniowo.

J ęzy k  n ie m ie c k i:  2 godź. powtórzenie i uzupełnienie przed­
miotu branego w kl. II.; słowa złożone rozdzielne
1 nierozdzielne, przysłówki, przyimki i spójniki. —
2 godź. czytanie. Tłumaczenie piśmienne ostatniego 
ustępu jak w I. kl. Zadania: co 14 dni extemporałe, 
lub domowe. Księżki: Gramat. jak w II. kl., wypisy 
Hamerskiego wyd. 8 , - 4  godź. tygodniowo.

H isto r y ą  i  G eografia : na przemianę: a) Ilistorya średnio­
wieczna biograficznie opowiadana w związku z historyą 
krajów monarchii austryackiej, rekapitulacya d at; b) 
Geografia matematyczna ze względu na rzeczywiste i 
pozorne ruchy; geografia specyalna reszty części Europy 
t. j. północnej i wschodniej — z wyjątkiem monarchii 
austr. Geografia Ameryki i Australii. Książki: Ilistorya. 
Welter-Sawczyński t. II. wyd. 3. Atlas : jak w I. kl. 
Geografia jak w II. kl. — 3 godź. tygodniowo.

M atem atyk a: Godziny rozdzielone jak w I. kl. a) Arytme­
tyka : Cztery działania w literach, nawiasy, potęgowa­
nie, pierwiastki kwadratowe i sześcienne; b) Geometrya; 
podobieństwo figur prostolinijnych; nauka okolę. Kon- 
strukcya i opisanie paraboli, elipsy i hiperboli. Książki: 
a) Arytmetyka Mocnik-Grzybowski, b) Geometrya jak 
w I. kl. — 3 godź. tygodn.

H isto r y ą  n a tu r a ln a : W i. płr. Mineralogia podług Łom­
nickiego, w II. płr. fizyka podług Rodeckiego. Ogólne 
własności ciał, nauka o cieple i najważniejsze zasady 
chemii. — 2 godź. tygodniowo.

TY. K lasa.
R e l ig ia : Liturgika podług Jachimowskiego dla uczniów 

obrz. rz. kat. według A. '!,orońskiego dla uczniów obrz. 
gr. kat. — 2 godź. tygodn.

Ł a c in a : Gram, w dwóch po sobie następujących godzinach. 
Nauka o czasach i trybach, part. i sup,; o właściwo­
ściach w używaniu imion. Przykłady Jerzykowskiego



oddź. 2. Przeczytano Oaesar de belh gali. lib. T., II., 
III. ed Hoffmann. Od maja dwie godziny czytanie Ce­
zara, dwie Owidego. Preparacya. Zadanie dom. w ka­
żdym 4. tygodniu, co dwa tygodnie całogodź. k< mpoz., 
Gramatyka Samolewicza. — Ovidius wyd. Sedlmajcr. 
Cezar Prammera. — G godź. tygodniowo.

G rek a: Przy powt. form i reguł z ki. III. najważniejsze 
z fleksyi nieregularnej : yerba na ״׳; ze składni najwa­
żniejsze zasady przy sposobności ćwiczeń z przykładów 
Scbenkla-Samolew. Memorowanie słówek i paradygma­
tów. Preparacya. Tłumaczenie z polskiego pisali ucz­
niowie w tekach. Zadania ro 14 dni na przemianę szk. 
lub dom. Książki jak w III. kl. - 4 godź. tygodn.

J ęzy k  p o lsk i:  Gram. podług Małeckiego 1 godź. Składnia 
szyku gruntownie przećwiczona i powtórzenie w ogóle 
gramatyki, o ile było by potrzebnem; w II. półroczu 
wierszowanie, styl w listach i stosunkach życia pra­
ktycznego. używany przy sposobności odpowiednich za­
dań piśmiennych. Czytanie 2 godź. z Wyp. t. IY. Za­
dania jak w kl. III.

J ęzy k  r u sk i:  Jak język polski. Książki: Wypisy Partyckiego 
t. IV., gram. jak w kl. III.

J ę z y k  n ie m ie c k i : Gramatyki 2 godziny. — Powtórzenie
przedmiotu branego w III. kl. Składnia zgody i rządu 
Czytanie 2 godź. Zadania jak w III, k l , piśmienne tłu­
maczenia jak w I. kl. Książki: Gramat. jak w III. kl. 
Wypisy Hamerskiego wyd. 2. — 4 godź. tygod

H isto r y a  i G eo g ra fia : W I. płr. nowsza historya do roku 
1789.; w 2. plr. Rys geograficzno-historyezny i staty­
styczny Monarchii austryacko-węgierskiej. Książka a) 
Welter-Sawczyński t. 3. wyd. 4. — II: półrocze b) To­
pografia Szaraniewicza wyd. 3. — 4 godź tygodn.

M atem atyk a: Rozdzielenie jak w kl. I. a) Arytmetyka: 
Zrównania 1, stopnia z jedną i więcej nieznajomemi, 
Złożone stosunki i proporeye, reguła trzech, łańcucho­
wa, procent, składany. !>) Stercometrya. Książki: Mocnik- 
Krawczykiewicz, Moe.-Sternal. — 3 g dź. tyg.

F iz y k a :  Równowaga i ruch ciał, hidro- i aerostatyka, a- 
kustyka, magnetyzm, elektryczność, optyka, wreszcie 
główne zasady z astronomii i geografii fizycznej. 
Książka : Fizyka Rodeckiego. — 3 godź. tygodn.



V. K la s a .
R e lig ia :  Apologetyka i ogólna dogmatyka według Mar- 

tina-Jachimowśkiego, dla uczniów obrz. gr. katol. 
Wapler-Pelesz. - - 2  godź. tygodn.

Ł acina : 1. plr. Czytanie Liv. fZiugerle) I. XXII. 2. plr, 
()widy przez trzy tygodnie, w czwartym Liwiusz. 
z przemian: Cztery wieki, Deucalion, Plnlemon Nio- 
be, Daedalus et Icarus; Eaeton, Tristia: IV, 4. 55. 
V. 8. Ełibro amorum III. 9. Ex Ponto I. 28. Poprze­
dziła nauka o prozodyi. Preparacya. Gram. ćwicz, 
styl. 1 godź. z ćwicz. Trzask, dla gmin. wyż. cz. I. 
Gramatyka Samolewicza, partya o przypadkach. Ovi- 
dius Sedlmajera. Co miesiąc jedno zadanie domowe i 
koiripoz. — 0 godź. tyg.

Greka: Czytano z Xen. Chrest. Szenkla wyd. Borzemskiego 
Anab. do bitwy pod Ivunnxa. Charakterystyka Cyrusa. 
Cyropedia do pierwszego polowania Cyrusa. W 2. płr.; 
Homera Iliady I. i III. ks. według Ilocheggera.— Pre­
paracya, 1 godź. z gramatyki Curt. o formach, o ary- 
kule, przypadkach, zakończenie składni w 1. półroczu; 
przy Homerze formy jońskie. Co miesiąc zadanie do- 
mowe lub szkolne na przemianę. — 5 godź. tyg.

J ę z y k  p o lsk i:  Czytanie 2 godź., gram. 1 godź Etymologia 
podług gramatyki prof. A. Małeckiego; objaśnienie i 
porównani» form staro-sławiańskiego języka z dzisiej­
szym polskim. Wypisy Mecberzyńśkiego część pierwsza 
wyd. 2. Szkolne czasy Dęboroga, Syrokomli; Wiesław 
Brodzińskiego, wyd. Mrówki; zadanie co 3 tygodn. — 
3 godź. tygodn.

J ęzy k  r u s k i : Gram. 1 godź. nauka o formach języków 
staro-sławiańskiego i staro-ruskiego, ich etymologia
1 składnia na podstawie głosowni i nauki o formach 
języka, staro-sławiańskiego wedle Mikłosicha.— czytanie
2 godź Książka: Chrest. Ogonowskiego. Strast. weczer 
Ustyanowicza. Zadanie co 3 tygod. — 3 godz tyg.

J ę z y k  n ie m ie c k i : Czytanie z wypisów Jandaurka cz. I. 
wyd. 2., ustępy zastosowane do przygotowania uczniów 
Zadanie co 2 tygodnie, przeważnie szkolne — 4 godź. 
tygodniowo.

H isto r y a  i G eografia: Starożytna, orientalna i rzymska
historya do Augusta w połączeniu z geografią doty­
czących państw. Wstęp, historya orientu (Azyi i Afry­



ki) bywają ukończone we wrześniu, geografia i histo- 
rya Grecyi do wędrówek doryckicb, w I. połowie paź­
dziernika. — Książka: Gindeli t. I. wyd. 3.— 4 godź. 
tyg. — Atlas Schuberta.

M atem atyka: Algebra 2 godź. System liczbowy; 4 działa­
nia algebr.; własności i podzielność liczb, nauka o u- 
łamkach wyczerpująco aż do potęgowania; zrównania
I. stopnia.—Geom. 2 godź. aż do stereo metry i. Książki : 
Algebra : Mocnik-Bodyński wedle XV. wyd. Geometrya 
Mocnika w tłum. pols. dr. Staneckiego— 4 godź. tyg.

H isto ry a  n a tu r a ln a :  1. płr. Mineralogia w połączeniu z 
geologią i geognozyą; w płr. 2. Botanika w połączeniu 
z fizyologią i geografią, roślin, szczególnie w pobliżu 
rosnących. Książki: wedle Łomnickiego uczono w 1. 
plr. mineralogii; dla botaniki używano botaniki Rosta­
fińskiego. — 2 godź. tygodn.

VI. K las a.
R e lig ia :  Szczegółowa dogmatyka. Książki dla obydwu ob­

rządków jak w kl. V. — 2 godź. tygodn.
Ł a c in a  : 1. płr. czytanie Sali. Catil. — 2. płr. Gic. in Cat.

1. (Halm). Z Wirgilego Georg. Laudes yitae rust., ecl. 
I. Z Eneidy ks. III. i IV. wedle Hofmanna. Caes hel­
ium civ. lib. I. (Hofm.) Preparacya. 1 godź. gram. styl. 
ćwicz, wedle Trzask., jak w kl. V. Z gramatyki Samo- 
lewicza nauka o czasach, trybach i o formie listów łać. 
Zadania jak w V. kl. — 6 godź. tygodniowo.’

G r e k a : 1 płr.: Czytanie Homera Iliady (Hochegger) ks. 6., 
7., 8., 9. — 2 płr. Jlorodot V. ATI. (Wilhelm) Xeno- 
fon, ustępy z Cyropedyi. — Preparacya 1 godź. gram. 
Curt, o przyimkach, czasach i trybach. Zadania jak w 
kl. V. — 5 godź. tygodn.

J e ż y k  p o l s k i : Czytanie z wypisów Mecherzyńskiego tom I. 
Jan Bielecki i Ojciec zadżumionych, Mohort, wydanie 
Mrówki lub luxenburgskie. Zadanie co 3 tygodD. jedno 
3 godź. tygodn.

J ę z y k  r u sk i:  Czytanie w ] . plr. z Chrestomatyi, przy czem 
język czytanych ustępów z dzisiejszym językiem ru­
skim porównywano. W 2 płr. Czytanka Barwińskiego 
cz. I. cała. Igor. Hatałka Połtawka. Zadania jak w kl. V. 
— 3 godź. tyg.

Jeżyk n iem ieck i: Czytanie z Jandaurka dla VI. kl. Zada­
nia jak w k. V. — 4 godź tygod.

H isto r y a  i  G eografia: 1. płr. Dzieje Rzymian do upadku



zach. rzym. Państwa. 2 ph\: Wieki średnie; gruntowne 
wyłożenie historyi papiestwa i cesarstwa. Geografia jak 
w ki. V. Książki: Gindeli tom 2 .  Atlas Schuberta. — 
3 godź. tyd.

M atem atyk a: Godziny rozdzielone jak w kl. I. Algebra: 
potęgi, pierwiastki, logarytmy, równ. 2. rzędu z jedną 
niewiad. Geometrya: w 1 płr. stereometrya; 2 płr. try- 
gonometrya. Książki jak w kl. V.; logarytmy Wierzbi­
ckiego. Zadania w I. kl. — 3 godź. tyg.

H isto r y a  n a tu r a ln a :  Zoologia w połączeniu z palentolo- 
gią i geograficznem szerzeniem się zwierząt. Książka: 
Nowicki wyd. 4. — 2' godź. tyg.

VII. K l a s a ,
l t c l ig ia :  a) Etyka katolicka wedle Soleckiego dla uczniów 

obrz. łać.; b) Etyka katol. wedle dzieła: Wappler-Piur- 
ko, dla ucz. obrz. gr. kat. 2 godź. tyg.

Ł a c in a : Czytanie: Aeneis (,Hoffmann), ks. "VII. VIII. Cic. 
Pro Milone, Laeliuś. (Tempśky) Preparacya. Jedna go­
dzina na gram. i stylistyczne ćwiczenia podług Próch- 
nickiego. Z gram. Samolewicza: nauka o inf.; or. o b ł; 
gerund; supinuro, part. Zadania jak w V. kl. Niekiedy 
dawano wolne wypracowania na podstawie czytanych 
ustępów. 5 godzin tygodniowo.

Greka: 1 płr. Demostenes: 1„ 2.. 3. Olint., 3. Filip. aeół 
rwv er Afć ׳7׳ »rjffft), — wedle Paulego; w 2. płr. Odyss. 
(Pauli) IG., 17., 18., 19. i 20.; jedna godzina Demoste­
nes. — Preparacya. Gramat. —(partie, inf. partykuły) 
zadania jak w V. kl. — 4 godź. tygodn.

J ęzy k  p o ls k i : Czytanie z wypisów Mecherzyńskiego t. II. 
z odpowiednemi wSzechstronnemi objaśnieniami, w szcze­
gólności: Życiorysy i ważniejsze ustępy pisarzów okresu 
romantycznego. Marya Malczewskiego. Konrad Walen- 
rod Mickiewicza. Lilia Wcneda Słowackiego. Zadania 
co miesiąc 1, przeważnie domowe — 3 godź. tygod.

Język  r u sk i:  Czytanie z czytanki Barwińskiego cz. II. cała  
MaruSia Kwitki. Zadania jak wyżej. 3. g. tyg.

Język n iem ieck i: Wyp;sy Eggera II. cz. 7. wyd. Hermann 
und Dorothea, Minna v. Barnhelm wedle Graesera. Za­
danie co 3 tyg dom. — 4 godź. tygodn.

H isto r y a  i G eografia : I. Historya nowoczesna do Ludwika 
XVI. II Zakończenie do l81ó. r. Geografia jak w kl. V. 
Wykład wedle Gindelego Markiewicza t. III., wyd. 2. 
— 3 godź. tygod.



M atem atyk a: rozdzielenie jak w I. kl. Zrównania kwadra­
towe z dwiema niawiadomemi i wyższe ; — Diofanta; 
progresye, kombinacye, twierdzenie binomialne, rachu­
nek procentowy. Geometrya. Powtórzenie trygonometryi, 
analityczna geometrya w płaszczyźnie. Książki nauko­
we jak w kl. V. — 3. godź. tygodn.

F iz y k a : I. Ogólne własności ciał, mechanika, hidrostatyka 
i aerostatyka; II. ciepło i chemia wedle Soleckiego i 
Ireunda— 8 godziny tygodniowo.

P r o p ed eu ty k a  łilo zo tii:  Logika wedkig Kremera. — 2 g. 
tygodniowo.

VIII. Klasa.
R e lig ia :  Ilistorya kościoła katolickiego wedle Robitscha — 

Jachimowśkiego. — Dla ohrz. gr. Wapler-Stefanowicz. 
W 2 godź. tygodniowo.

Ł a c in a  : Horac. (Grisar) — I. carmin lib. I. 1. 3. 4. 10.12. 
14. 20. 22. 29. 37. II. 3. 7. 14. 17. iS. III. 2. 5. 23. 
30. IV. 4. 7. 9. 15. Carmen saec. — Sat. I. 2. 8. II. 
Epod. 1. 1. 7. — Epist. I. 1. — II. Tac. (Müller) Ann.
III. 1—19., IV. Germ. 1—27. — Jedna godzina gram. 
styl. ćwicz, z Prócbnickiego z użyciem gram. Samolew. 
Zadania jak w kl. V. — 5. godź. tygodn.

G reka: I. Platon, Apologia, Lysis, Charmides (Ed. Herm.) 
Sofokles, Electra (Ed. Schubert) Z końcem 2. półro­
cza dalszy ciąg Odyssei. Z gx-amatyki Curtiusa w je­
dnej godzinie tygodniowo; dokończenie nauki o partyku­
łach i powtórzenie ogólne. Zadania jak w V. kl. — 
5. godź. tygodn.

Jeżyk p o lsk i;  Czytanie z wypisów Mecherzyńskiego t. II. 
Życiorysy i wzory pisarzy okresu romantycznego (Mi­
ckiewicz — Magnuszewski); Pan Tadeusz; Marya Stuart 
Słowackiego. — 3 godź. tygodn.

J ęzy k  r u sk i:  Czytanie z czy tanki Barwińskiego cz. III. ca­
ła. Jaropełk Światośławowicz Ustyanowicza. Zadania 
jak w kl. VII. — 3 godź. tygodn.

J ęzy k  n ie m ie c k i:  Wypisy Eggera, Maria Stuart (Graeser).
Zadania jak w kl, VII — 4 godź. tygodn.

I lis to r y a  i  Geografia: I Ilistorya Monarchii austr. węg., 
oraz statystyka. W II. plr. powtórzenie greckiej i rzym­
skiej historyi. Książki : Tomek Markiewicz. Statystyka 
austryacka Szaraniewicza wyd. 3. — 3 godź. tygodn. 

M atem atyk a  : ćwiczenia , w rozwiązywaniu matematycznych



zadań i zwięzłe powtórzenie matematyki — 2 godziny 
tygodniowo.

F iz y k a  : I. Magnetyzm, elektryczność, falowanie; II. aku­
styka, optyka, główne zasady astronomii i meteorolo­
gii. Książka jak w kl. VII. — 3 godź. tygodn.

P ro p ed eu ty k a  f i lo z o f i i : Psychologia empiryczna wedle
Criigera-Sawczyńskiego. — 2 godziny tygodniowo.



K R O N I K A
Zapisy, examina wstępne i popi-awcze odbyły się w zwy­

kłym czasie t. j. w dniach 29., BO. i 31. sierpnia, 1., 2. i 3. 
września, w którym to ostatnim dniu odprawili równocześ­
nie księża katecheci w koś! iele i w cerkwi uroczyste wstępne 
nabożeństwo ; na końcu tegoż hymn ludu odśpiewała mło­
dzież. Od 4. września regularna nauka.

Do examinôw wstępnych do pierwszej klasy zgłosiło 
się w terminie lipcowym 29, we wrześniowym 49, razem 78 
uczniów, między tymi 19 prywatystów. Uznano za przygoto­
wanych 51 uczniów7 publicznych i 15 prywatystów, reprobo- 
wano 8 publicznych i 4 prywatystów. Z przyjętych uczęszcza­
ło do szkół ludowych w Brzeżanach 40, w Podhajeach 5, 
w Rohatynie 4, w Przemyślu 1, w Sokalu 1.

Opuściło zakład w ciągu roku 17 ze szkoły ludowej 
brzeżańskiej, 1 z podhajeckiej, 1 z rohatyńskiej. Powtarzać 
pierwszą klasę będzie 9, którzy do szkoły ludowej w Brze- 
żanąch uczęszczali, po jeduemu z tych, którzy uczęszczali w 
Podhajeach i w Przemyślu. '/ 40 uczniów' brzeżańskiej szko­
ły przejdzie do w׳yższej klasy 14; z podhajeckiej 3, z roha­
tyńskiej 4 i 1 ze sokalskiej.

Do wyższych klas zdaw׳ało examin wstępny 10, nie 
przyjęto 4 uczniów.

Dnie imienin Najjaśniejszego Pana i Najjaśniejszej Pa­
ni, również i uroczystość czterdziestoletniego wstąpienia na 
Tron Jego Ces. i król. Apostolskiej Mości Cesarza Franciszka 
Józefa I., uczciła młodzież gimnazyalna w׳ kościele i w cer­
kwi nabożeństwem, odśpiewaniem Te Deum i hymnu ludu.— 
Lecz i w smutnych nabożeństwach brała udział młodzież. 
I tak : W głębokim smutku i ze szezerem żalem modliła się 
ona po strasznym ciosie, jakim ręka Opatrzności dotknęła 
Rodzinę Najmiłościwszęgo naszego Cesarza i Króla przez 
śmierć Jego Ces. i Król. Wysokości, Następcy Tronu, Rudolfa.



Odbyły się również żałobne nabożeństwa za duszę ś.p. 
Najjaśniejszego Cesarza Ferdynanda i Najjaśniejszej Cesa­
rzowej Maryi Anny.

Trzy razy w ciągu roku przystępowali uczniowie do św. 
Sakramentów Pokuty i Ołtarza; brali udział w procesyach 
Jordanu i Bożego Ciała i przyczynili się tak śpiewem, mu­
zyką, jak i ubieraniem ołtarza przy gmachu szkolnym, do 
uświetnienia i podniesienia uroczystości. — Izraelici miewa­
li w sobotę po południu exortę i udawali się pod przewo­
dnictwem swego nauczyciela religii na nabożeństwo do synagogi

Wieczorki ku uczczeniu Mickiewicza i Szewczeńki od­
były się pięknie i uroczyście w gmachu szkolnym, a cała 
młodzież brała żywy w nich udział, wspierając się wspólnie 
przy wykonywywaniu programu. Pierwszy wieczorek zagaił 
profesor p. 'Alojzy Steiner, drugi p. profesor Mikołaj Ba­
czyński. Całe prawie grono profesorskie było na nich obe­
cne i dało szczery wyraz uznania młodzieży, która swoich 
wieszczów tak czcić i uwielbiać umie.

Piśmienny examin dojrzałości odbył się w‘ dniach 8. 
do 6. czerwca, ustny pod przewodnictwem c. kr. Inspektora 
szkół średnich, Wgo Jana Lewickiego, w dniach 17. do 22. 
czerwca.

Z końcem czerwca i w pierwszych dniach lipca odbyły 
się examina postępowe, a rok szkolny 1889. zakończono 13. 
lipca uroczyste!!! nabożeństwem i hymnem ludu.

Bursa im. Jakubowicza utrzymywała 25 uczniów, z 
których dwóch mają postęp celujący, reszta stopień pierw­
szy. Prezesem Bursy jest Wielmożny Pan Franciszek Wolfarth 
właściciel dóbr Kurzany, prawdziwy jej dobrodziej, pre­
fektem wieloletnim zast. naucz., p. Władysław Wasilkowski. 
Znacznymi datkami wspierają Bursę Świetne Rady powiato­
we: Brzeżańska, Podhajecka, Przemyślańska i Rohatyńska. 
C. k. Dyrekcya gimnazyalna i Zarząd Bursy musi na tern 
miejscu złożyć szczere podziękowanie Wielmożnemu Panu 
Dr. Leonowi Madeyskiemu, adwokatowi krajowemu, Wielmożne 
mu Panu Ferdynandowi Szydłowskiemu, notaryuszowi, którzy



z uznania godną życzliwością i z zupełną bezinteresomnością 
doprowadzili do skutku podjęcie przez ś. p. Fundatora Bur­
sy, Józefa Jakubowicza, zapisanego funduszu, zostającego o- 
becnie pod opieką i zarządem W. p. Ferdynanda Szydłows­
kiego, — nareszcie Wielmożnemu Panu Doktorowi Albertowi 
Zaudererowi za zupełnie bezinteresowne leczenie uczniów za­
kładu. — Dochód wynosił 2132 z Ir. w. a.

W Bursie ruskiej mieszkało pod dozorem prefekta n. 
gimn., p. Bazylego Sąnata 20 uczniów, z których jeden o- 
trzymał stopień celujący, ośmnastu stopień pierwszy. Prze­
wodniczył Bursie ks. profesor Soniewicki Michał. Świetne 
Rady powiatowe przyczyniły sit; i w tym roku znaczniejszymi 
datkami do utrzymania zakładu, a cały dochód wynosił 
2712 złr. w. a.

Zarząd c. kr. pływalni wojskowej nadesłał 10 biletów 
 wstępu do pływalni dla uczniów gimnazjalnych na przeciąg־
czasu kąpielowego za co c. kr. Dyrekcja szczerze dziękuje.

Z grona młodzieży zabrała w tym roku śmierć nieu­
błagana dwie ofiary: Ferenza Ludwika i Prociuka Józefa, 
obu z czwartej klasy, cierpiących od dłuższego czasu na 
chorobę piersi. Niech im ziemia będzie lekką!

Rozporządzenia Władz szkolnych.

1. Rozp. z dnia 19. września 1888. 1. 8733. podaje 
wskazówki do utrzymania lokalnośei szkol, w zdrowym stanie.

2. Rozp. z dnia 16. listopada 1888 1. 11851. zabra­
nia uczniom podczas wycieczek wakacyjnych prosić o wspar­
cie mieszkańców kraju.

3. Rozp. z dnia 2. grudnia 1888. 1. 18571. nie zezwa­
la osobom, mającym prawo mieszkania w gmachu szkolnym, 
na odwynajmywanie części pomieszkania obcym partiom.

4. Rozp. z dnia 12. marca b. r. 1. 3634. poleca na mo­
cy istniejących przepisów, aby każdy nauczyciel przed wstą­
pieniem w związki małżeńskie uwiadomił o tym zamiarze 
przełożoną władzę.

5. Rozp. z dnia 31. marca b. r. 1. 5509. poleca, aby 
w święta odbywały się regularnie dla młodzieży exorty i 
nabożeństwa.



6. Rozp. z dnia 6. maja b. r. 1. 412. pr. zaleca, aby 
nauczyciele liczniej przystępywali do Towarzystwa nauczy­
cieli szkół wyższych.

7. Rozp. z dnia 24. maja b. r. 1. 8107. poleca, aby 
externisci wnosili na trzy miesiące przed ukończeniem roku 
szk. podania o przypuszczenie do matury.

8. Rozp. z dnia 27. maja b. r. 1. 3210. zatwierdza wys. 
c. k. Namiestnictwo akt fundacyjny dla stypendyum im. 
,Kopernika“, które to stypendium utworzył dla uczniów brze- 
żauskiego Gimnazjum Dyrektor Mateusz Kurowski.

9. Rozp. z dnia 31. maja b. r. 1. 9263. zezwala tercy- 
anom w wyjątkowych tylko wypadkach trzymać uczniów na 
kwaterze.

10. Rozp. z dnia 7. czerwca b. r. 1. 9162. zawiadamia, 
że następujące uroczyste dnie wolne są dla młodzieży od 
exorty i wspólnego nabożeństwa: 1) Nowy Rok; 2) Jordan; 
3) Wielkanoc; 4) Zielone Święta; 5) Boże Ciało; 6) Boże 
Narodzenie.

11. Rozp. z dnia 7. czerwca b. r. 1. 8106. poleca, aby 
examina odbywały się w terminach ustawą przepisanych, 

mianowicie: examina prywatne i wstępne do pierwszej kla­
sy, — (termin pierwszy,) — tylko przed wakacyami, examina 
zaś poprawcze, wstępne do pierwszej klasy, — (termin dru­
gi), — i wstępne do klas wyższych, tylko po wakacyach.

12. Rozp. z dnia 30. czerwca b. r. 1. 10843. poleca, a- 
by żałobne nabożeństwo za duszę Najj. Ces. Ferdynanda i 
Najj. Ces. Maryi Anny odbywało się osobno dla Gimnazjum. 
Rano nie ma być nauki szkolnej.



Książki dozwolone
bądź to do użytku szkolnego, bądź dla biblioteki.

1. Samolewicz, Zwięzła gramatyka jęz. lać. dla klasy 
I. i II. Rozp. 12. czerwca 1889 I. 9665.

2. W. Klak, Korneliusa Neposa Żywoty sławnych mę­
żów, 24. grudnia 1888 1. 19361.

3. Zipper, Cesarz i Król Franciszek Józel I., 28. wrz. 
1888 1. 14105.

4. Hymn ludowy z illustracyami, 13. październ. 1888 
1. 731. pr.

5. Wypisy polskie tom IV., wyd. 2., 11. listopada 
1888 1. 17467.

6. Czterdzieści lat panowania Cesarza Franciszka Józefa 
I., 24. list. 1888 1. 1822.

7. Lewicki, Zarys historyi polskiej, wyd. 2 2 4  .grud .״ 
1888 1. 19482.

8. Ziemba, a) Psychologia; b) Młodość Mickiewicza, 
21. stycz. b. r. 1. 20465.

9. Normalien für Gymnasien und Realschulen. Część 
druga, 2. marca b. r. 1. 3262.

10. Zajączkowski. Arytmetyka dla 1. i 2. kl., wyd. 2. 
16. kwietnia b. r. 1. 6405.

11. Wypisy polskie tom III., wyd. 5., 7. maja b. r. 
1. 6405.

12. Tempsky-Wotke, Demost. Or. sei. 10. maja b. r. 
1. 12234.

13. Kummer. Deutsche Gramatik. 2. Auli., 10. maja 
b. r. 1. 7461.

14. Graeser, a) Lessing, Abhandlungen über die Fabel
b) Schiller Wallenstein; c) Göthe, Egmont; d) Coelius; 
e) Regulus, Voss Luise, 10. maja b. r. 1. 2543.

15. Ogonowski, Gramatyka jęz. rusk., 10. maja b. r, 
1.7696.



16. Fidorer, Cbrestomatia z pism Xenofonta 14. maja 
b. r. 1. 8160.

17. Mayer, Geograpbie der óst. ung. Monarchie. 31. 
maja b. r. 1. 8802.

18. Scheindler, Homeri II. Epitome. 28. maja b. r. 
1. 8901.

19. Platonis Lacbes, Tempsky-Kral. 11. czerwca b. r.
I. 19792.

20. Hamerskiego wypisy dla klasy V., wyd. 3. 11. 
czerwca b. r. 1. 9776.

21. Germann-Petelenz, ćwiczenia niem. dla II. klasy
II. lipca b. r. 1. 11630.

22. Stablberger, Deutsche Sprach- und Sprechlehre. 
11. lipca b. r. 1. 10443.

23. Zajączkowski, Arytmetyka i algebra dla III. i IV. 
kl. 7. lipca 1888 1. 9343.



Tematy do wypraeowan piśmiennych,

I. W  języku  polskim .
W klasie V.

1. Poranek na wsi. (Obraz przyrody). 2. Opis pożaru 
na wsi. (szkolne). 3. Jak poznaje Halina swoje wieś rodzin­
ną?— (na podstawie Wiesława Brodzińskiego). 4. Opis pira­
mid na podstawie obrazu, zawieszonego w sali klasy Y. 
5. Rozwinąć myśli, zawarte we wstępie Pieśni o ziemi naszej, 
(szkolne). 6. Opis kolosu rodyjskiego na podstawie obrazu, 
zawieszonego w sali klasy V. 7. Opis właściwej Polski na 
podstawie Pieśni o Ziemi naszej W. Pola. 8. Bitwa pod 
Grunwaldem (szkolne). lJ. Bitwa pod Kunaksą (opis na pod­
stawie ustępu z Anabazy Ksenofonta). 10. Jakich pomocni­
ków ma człowiek w królestwie zwierząt? 11. Jaki widok 
przedstawia się oczom naszym ze Storożysk? 12. Opis i zna­
czenie zegara, w życiu człowieka, (szkolne).

W klasie YI.
1. Koń, wielbłąd i ren—(porównanie). 2. Pogląd na o- 

kres scholastyczny literatury polskiej. 3. Nasza jesień (opi­
sanie i porównanie z innemi porami roku). 4. Mikołaj Rej 
z Nagłowic — (jego żywot, pierwszorzędne pisma i znaczenie 
w literaturze polskiej). 5, życie miejskie a wiejskie (porów­
nanie). 6. Treść Jana Bieleckiego. 7. Jakie czyny zjednały 
Bolesławowi 1. przydomek Chrobrego ? 8. Treść ostatniego
tremu Jana Kochanowskiego. 9. Boże Narodzenie i Wielka­
noc (porównanie). — 10. Waleta Włoszczonowska Kaspra
Miaskowskiego. 11. Przegląd dziejów Austryi od założenia Mar­
chii Austryackiej przez Karola Wielkiego około roku 800. do 
dynastyi Habsburgów (1282). 12. Bitwa na boryszkowskiej
grobli (na podstawie Mohorta Wincentego Pola.

W  k la s ie  V II.
1. Wyjaśnić, że majątek jest środkiem do urzeczywi­

stnienia wielu chwalebnych zamiarów. 2. Środki komunikacyj­
ne dzisiejsze a dawniejsze (szkolne). 3. Litawor w Grażynie



Mickiewicza, a Wojewoda w Maryi Malczewskiego. 4) Dla 
czego tak wielu ludzi jest ze swego stanu niezadowolonych? 
5. Jakie myśli i uczucia nasuwają się człowiekowi w prze­
dedniu Nowego Roku (szkolne). 6. Jaki obraz cywilizacyi 
skreślił A. Mickiewicz w Grażynie? 7. Dlaczego A. Mickie­
wicz porównywuje pieśń gminną z arką przymierza? (szkol­
ne). 8. Jakie korzyści odnosimy z nauki obcych języków?
9. Charakterystyka Ślaza na podstawie Lilii Wenedy, trage- 
dyi Jul. Słowackiego, (szkolne). 10. Dodatnie i ujemne stro­
ny wojny.

W klasie VIII.
1. Wpływ muzyki i poezyi na życie człowieka ? 2. Cha­

rakterystyka samoluba, (szkolne). 3. Wyjaśnić myśl zdama 
ró (T״ r if isQ o v f i O . t i juoi, t o  d’uvQiov r.ig o / o f v ; (Chria). 4. Wyka­
zać, przez co Europa ma przewagę nad mnemi częściami 
świata? 5) Rozwinąć myrśl zdania: ״festina lente“. 6. Pa­
mięć i jej znaczenie. 7. Opis uczty u Nazydyena na podsta­
wie satyry Horacego (szkolne). 8. Jaką rolę odgrywa ksiądz 
Robak w Panu Tadeuszu, Adama Mickiewicza ? 9. Proces 
Pizona w sprawie otrucia Germanika na podstawie Tacyta.

II. W  języku  ruskim .
AV klasie V.

1. OnncaTii Haiłiip u e amt ii ni i ii gem. iioc.ihgmixn 
npasHUHT. niKÓm>HbixTj. 2 .  I I o j k h t o k t , gepeBa b t . goiwarnHkjWT, 
fa3gÖBCTB׳b. 3. Ilogaxti ronoBm! toukh nepBoro goroBopy 
Pycn an PpercaMir (szkolny). 4. ilopanoKT, oct.UHr.ii[ (ohiict,). 
5. H rei ii iiohchtokt, iwa cm . 3Ó 3B־kprrT׳B goiwoür.ixn? 6. Hkh 
3acjiyrri Rojognumpa BeanKoro nogHCcnxT, IDiapioHT, b t . 

 -Hoxua.Th KacaHy B.TagriMtrpy?“ (szkolny). 7. Xaparcxepri״
CTriKa Krrpa Mo-rogrnoro — rióczra h'eerro׳i>OHTa. 8. Uouchtokt. 
BieTa.Tl.BT.. 9 .  HoacHHTir noexnwHH oópaar.r b t . ״  C .t o b Ij b t , 

HOByto Hegt,aro“ Kirpriaa TypoBcrcoro (szkolny). 10. Hrcfr 
yac.Tynr h o .t o h c h b t ,  HpocjiaBT, Myrgpr,rö o k o .t o  Pycn? 11. 0 -  
imcT, IopgaHbCKOH ptrcir— hóc.th Ila.TOMHHKa /(amMa Mhh- 
xa (szkolny). 12. BecHan Mojrogöcxr, (nopÓBHaHe.) 13. /(hajri.- 
hoctł Cmrroc.TaBa (Iropeeiiwa — 'aa HecxopoiWT, '(se­
mestralny).

W klasie VI.
1 .  / i r c T , onacye^ahTomicegi, iroxogn Hropa C i i .T T o e .T a -  

Bund Ha Ho.TOBgt 2 .  2. 2. J K h t s  b t ,  oópa3li nop׳B porty.



3. BtiRasaTH 3BH3B noe.'UTnunxT, qacîift 2-ro poa/pluy im, 
C.TOBa o noÆKy yropeBÔM׳b (szkolny). 4. BaacHÔCTi, nTiipt 
BT, IIJ)H])03־t . 5. 3m1>HFjI BT, yeiaBO^aBCTBi pHMCKÔMT, IIO- 
poôiieHH Mepe3i, ABrycra. 6. Hkt, oiincye .T'IjTOiihcl Cy- 
npac.Ti.CKa óimsy no/p, (Vpuioio? (szkolny). 7. Hh־iit bh.thbt, 
Mae Mope na JKUTeakm, noóepeambran ? 8 . KopncTH 3׳b
iro/topovRH ubiuoii. 9. Hkt, otuicye CaMOBipeur, ״ Hopirv 
Paay V“ (szkolny). 10 3Hanone uaHOBaHa OnoHa 1. /pa  
HliMonnnHiii. 11. BbiKasam 3BH3b ycTyny 3Ô CaoBa o noa- 
ky IlropeBÔM'B n. 3. U.־ia׳n, HpocaaBHEi“ 3T, nt-Toio noe- 
mok) (szkolny). 12. TpeBa.ia iipapa irpoBa îiTT, 30 h'Iî.tii (no- 
BkcTKa). 13. BbiKa3HTii cBoncTBa ;(y:'ir,i Ha flyurb ״iipo Ko­
sami Baft^y“ (semetralny).

W klasie VII.
1. IIlo no6yam־ae nacT, 30 ochobhoh HayKit MaTepHO- 

ro H3MKa? 2. 'lu noxo;P’i pkcapkBT, piiMCKHXT, 30 IlTa.iit, 
npnHoo.Tn HkaiipiMT, xoccht,? 3. XaparrrepucTHKa 1 Ia׳ra.׳i- 
kh h Ilexpa ht, oaepls KoT.iapeBCKoro ,.Haia.TKa-lIo.TTaBKa“ 
(szkolny). 4. IIoacHeHH iipmioB־hflKH : ״Kto pano ncrae, to- 
My Boi't, aae.“ 5. BbiKaaaTii 11 iiohchiitii io.tobftv mmc.tb 
yKpbny BT. iiobIiCth KbIstkh ״ IlepeKOTHiioae“ (szkolny). —
6. X ô3 .,b Mbic.Teft Bł eiiii.Tory MOBbi HnpepoHa śa Mhjiohomt׳
7. O uoTpeôk h pôiKHbixTi po^ax־b npapk. 8 . XapaKTepu- 
cTHKa ôaH^ypucTa— kôc.th M. lIlainKennaa 9. :lnaakne M. 
IIIauiKeBuaa B׳b .7niTeparypk pycKoô. 10. ., B b־  uopoacHUHaxT, 
ôvBae HaHCiObHtniiiin BtproMOHTi.“ 11. Xô,p. Mbic.Teft bt, 
.SacukBl,“ IlleBHeHKa (semestralny)״

W klasie VIII.
1. noro na:;־(, Be.iiiKiiMH pkKaMH .tcvkiitt, tukt, 

MHOI’O MkCTT, 2. COHT, H Bl’O IICHXO.TbOI'H'IHe BbiaCHeH6 
3. Sacayni .leoiio.Tb.pt I. a !a  ABcxpil,. 4. XapaKiepucTHKa
rO.TOBHOJI OCOÔbl Bï IIOBtCTH MapKa BOBMKa ״IlHCTHTyTKa“ 
O. ‘!()My P hM.THHC He .־ÏMOr.TH IIÔAÔHTH PepMaHÔBi, ? 6. O
CKÔ.ibKO motkc Ha/ffea ôyxn TaKoacb Hcepe.TOMT, HeipacTb p a  
noaoBiKa V 7. 3naneHe naHOBaHa O iera 7p a  Pycn Ha 1103- 
CTaBk IlcTopin yKpaiiHbi Ky.Timia. 8 , 3HaaeHbe iiokoio Ah- 
Ta-TbKiiaaca. 9. IIopÔBHaTH bæhcxh h KpyrT, ^kjaHa raxace Bn 
ATeHaxT, h CirapTÈ (zadanie maturalne).



III. W  języ k u  niem ieckim .
W klasie V.

1. !Übertragung aus dem Polnischen. 2. Aus dem Le­
ben Kaiser Josef II. Erzählung. 3. Inhaltsangabe des Ge­
dichtes : ״Der Mohr und der Weisse“ von Lichtwer 4. Die 
Argonautenfahrt. 5. Inhaltsangabe des Gedichtes: ״Belsazar 
von Heine. 6. Der Yerrath des Orontes. Nach Xenophons 
Anabasis. 7. Böse Gesellschaften verderben gute Sitten. Er­
klärung des Sprichwortes und Darlegung durch ein Beispiel
8. Kaiser Maximilian auf der Martinswand. Auf Gruudlage 
des Schulunterrichtes. 9. Der Kampf der Horatier und Cu- 
ratier, nach Livius. 10. Aus dem Leben Kaiser Rudolf I. 
Erzählung. 11. Erzherzog Karl und Erzherzogin Sophie als 
Taufpathen. Erzählung. 12. Wozu man das Papier gebraucht?
13. Die Tagesordnung eines fleissigen Schülers. 14. Welche 
Dienste leistet dem Landmanne des Wasser? 15. Die Ein­
richtung meines elternlichen Wohnhauses. 16. Die Erziehung 
in Sparta. Auf Grundlage der Schullectüre. 17. Die vier 
Zeitalter — nach Ovid. 18. Mein heimatlicher Ort. 19. Ste­
ter Tropfen höhlt den Stein. Erklärung d. Spr. durch ein 
Beispiel, 20. Kaiser Josef II. gerechte Strenge. Erzählung.

W klasie YI.
1. Vergleichung des menschlichen Lebens mit einem 

Flusse. 2. Warum wurde Siegfried erschlagen? 3. Warum 
dauerte der erste punische Krieg 23 Jahre ? 4. Der Reiter' 
am Bodensse von G. Schwab. Inhaltsangabe. 5. Einfluss der 
punischen Kriege auf Rom. 6. Regierung des Tiberius.
7. Vorzüge der Gebirgsgegenden vor denen des flachen Landes.
8. Beschreibung des Jahrmarktes einer kleineren Stadt Ga­
liciers. 9. Kenntnisse sind der beste Reichthum 10. Der 
Postillon, von Lenau. Inhaltsangabe. 11. Tüeodorich, der 
Gross“. 12. Des Säugers Fluch von Uhland. Inhaltsangabe. 
13. Chlodwigs Regierung. 14. Änderung der Staatsverfassung 
unter Constantin, dem Grossen. Na h dem geschichtlichen 
Schulunterrichte. 15. Der erste Kr uzzug — dtto. 16. Ge­
schichte einer Schulbank. 17. Tanne und Eiche. 18. Wodurch 
wurde den Römern nach der Schlacht b ei Cannae die Fort­
setzung des Krieges ermöglicht? 19. Wert des Turnens. — 
20 Blumenrache von Freiligrath. Inhaltsangabe.

W klasie VII.
1. Ursachen und Folgen der Entdeckung des Seeweges 

nach Ostindien. 2. Der goldene Mittelstand. 3. Ursachen



und Verlauf der Kriege zwischen Franz I. und Karl V. — 
4. Welche Gründe veraulassten Karl V. die österreichischen 
Erbländer seinem Bruder Ferdinand abzutreten ? 5. Durch 
welche Beweggründe trachtet Demosthenes die Athener zu 
bewegen, dass sie Hilfstruppen nach Olynth schicken? — 
6. Müssiggang ist aller Laster Anfang. 7. Was gewann die 
Menschheit durch Schiffarth und Handel? 8. Die Unruhen 
in Ungarn nach der S ’hlacht bei Mohacs (1526 — 1538) —
9. Einfluss der Wälder auf die Cultnr׳ der Länder. 10. Re­
gierung Rudolf II. 11. Inwiefern änderte Göthe den ge­
schichtlichen Stoft in Hermann und Dorothea und warum ?
12. Sparen ist ein grosser Zoll. 13. Der österreichische Erb­
folgekrieg. 14. Culturhistorisehe Bedeutung des Rheins. —
15. Charakter des Vaters in Hermann und Dorothea.

W kltisio VIII.
1. Bedeutung der Marken in allgemeinen, und der 

Ostmark im besonderen. 2 Was that Rudolf der 1׳ um Ord­
nung im deutschen Reiche herzustellen? 3. Ursachen der 
(Schwächung der Königsmacht in Deutschland. 4. Epaminon- 
das und Gustav Adolf. 5. Bedeutung der ersten zwei Auf­
züge in Maria Stuart für die Entwickelung der Handlung. 
6. Walleusteins Leben und Thaten. 7. Reformen Maria 
Theresias. 8. Ist der Vorwurf begründet, dass Schiller zum 
Naclitheile der Elisabeth für die schottische Maria Partei 
ergriffen habe ? 9. Der Krieg Österreichs mit Frankreich 
im J. 1809. 10. Wie erklärt Andreas Hofer dem Vicekönig 
Eugen die Liebe des tirolischen Volkes für das öster. Herr­
scherhaus ? Nach ״Trauerspiel in Tirol.“



Tematy maturalne,
1. Cic. Brutus s. de clans oratoribus cap. XCI. od słów: 

 -Erat eo tempore — do : et corpori mediocris hal)itus ac״
cesserat*.

2. Przełożyć na język łaciński z wypisów polskich tom
2. dla niższego gimnazyum, Lwów 1874. str. 122. z ustępu: 
Życie i śmierć Sokratesa, od słów: ״Nauka Sokratesa— do: 
bogom za odwrócenie ich gniewu“.

3. Przełożyć na język polski: Hom. Od. ed. Pauiy, lib. 
XVI. od 185: Tin׳ à'fjiiiifitt' knura.... do 219.: ״wg âoa roi f  
i/.uióp vn ofjçvtn dnxyvov tifîov“.

4. Z języka polskiego : Zasługi klasztorów w wiekach 
średnich około oświaty i literatury.

5. Z języka niemieckiego : Welche Folgen hatte der 
Umstand, ilass Karl VI. oline miinnliche Nachkommen starb.

6. W języku ruskim : IIopÓBHarn BJiacTH u Kpyni ;(־);- 
.7ian.'i ïi.ixuce bt> ÂTeiiaxT! n Cnaprb.

7. Z matematyki : 3 3
a) 1 /X  +  [ / y =  a

X +  y =  h
Po rowiązaniu podstawić a =  2, b =  8.

b) Umierając zostawia ojciec 14-letniemu synowi 3000 złr. 
procentujące się po 5°/״. Po ile może opiekun z po­
czątkiem każdego roku na wychowanie chłopca z kasy 
pobierać, jeżeli kwota ma wystarczyć chłopcu do u- 
kończenia 24. roku życia?

c) Dwa światła o 40 dm od siebie odległe, oświecają przed­
miot ustawiony w pewnej odległości na ich kierunku 
z jednakowćm natężeniem. Jaka jest odległość świateł, 
jeżeli jedno jest dwa razy silniejsse od drugiego.

d) Jakiem równaniem przedstawi się koło opisane na trój­
kącie którego boki dane są:

2 y =  x +  4, y +  x =  2, y =  2 x—1 ?׳



2biory naukowe.

I. B ib lio teka .
A. Biblioteka nauczycielska liczy z końcem b. r. szk. 

dzieł 2876 w 4922 tomach.
Znaczniejsze dzieła w ubiegłym roku zakupione, są : 

Schwippe], Jahrbuch des höheren Unterrichtswesens.— Hübl, 
Normalienindex für Mittslschulen. — Jurenka, Schulwörter­
buch zu Ovid. Nas. carm. — Strzemcha, Geschichte der 
deutschen Nationalliteratur. — Bergh. Griechische Literatur- 
Geschichte. — Müller, Lehrbuch der griechischen Biihnen- 
Alterthümer. — Oesterreichisch-ungarischo Monarchie in Wort 
und Bild. (Ciąg dalszy). — Strohmer die Ernaehrung des 
Menschen. — Glatzbrock-Schlosser. Einführung in das phy­
sikalische Practicum. — Weinhold, Vorschule der Experi­
mental-Physik. — Düntzer: a) Lessings Mina von Barnhelm 
b) Göthe, Lyrische Gedichte, c) Uhlands Balladen und Ro­
manzen. — Dunker, Abhandlungen aus der griech. Geschichte. 
Assmann-Majer, Geschichte des Mittelalters— Wohlschlaeger, 
Die Zeitreihe der Papste.

Kraszewski, Poezye. — Liard Logika. — Zarański, 
Pierwiastki dziejów ojczystych. — Małecki, Gramatyka hi- 
storyczno-porównawcza języka polskiego. — Murra j-Werner, 
Zasady psychologii. — Chmielowski, Adam Mickiewicz. — 
Spasowicz-Bem, dzieje literatury polskiej. — Piłat, Pamię­
tnik towarzystwa literackiego im. A. Mickiewicza. — 
Buliński, Historya kościoła polskiego. — Zdziechowski, Messy- 
aniści i słowianoftle. — Szaraniewicz, Monografii do histo- 
ryi hałyckoi Rusy.— Uowajski, Jistorya wełykoho Kniażestwa 
litowskoho. — Ogonowski, Studien auf dem Gebiethe der ruth. 
Sprache. Stallbaum, Platonis Parmeni^es. — Schmid, Platonis 
Parmenides. — Waguer, Platons Sophist.

B. Biblioteka uczniów ma 451 dzieł i otrzymała w u- 
biegłym roku: Smolle, Czterdzieści lat panowania Cesarza 
Franciszka Józefa. — Zipper, Siedm cudów świata.— Satki, 
O wodzie. — Zorian. Z krzyżackich bojów. — Ziemba, Mło­
dość Mickiewicza. — Germanu, Mitologia dla młodzieży, — 
Zipper, Cesarz i Król Franciszek Józef I. — Parasiewicz, 
Obrazki z potopu. — Kalinka, Żywot św. Jozefata Koncewi­
cza. — Tatomir, Apostołowie słowiańscy. — Parylaka:



Maria Malczewskiego, Jana Kochanowskiego Treny, Słowackiego, 
Ojciec zadżumionych. — Nieritz, Die Türken vor Wien, 
1683. — Oesterreichisch-ungarische Monarch'e in Wort u. 
Bild. — Kolberg, Nach Ecuador.־ Paniitschke, Die Sudan- 
laender.—Gr-aesera wydania autorów niemieckich tomików 22.

W darze otrzymała biblioteka: Od wysokiego c. kr. 
Min. Ośw. ostatnie roczniki wiedeńskiej Akademii Umieję­
tności. — Od wysokiego Wydziału krajowego: Wiadomości 
statystyczne i Akta grodzkie. — O l wydawców książek szk. 
dziełka rozmaitej treści

Czasopisma: Ateneum. — Muzeum. — Dziennik ustaw 
i rozporządzeń krajowych (Dar wysokiego c. k. Namiestnictwa). 
— Gazeta lwowska. — Przewmdnik bibliograficzny. — 
Verordnungsblatt des k. k. Min. für Cultus und Unterricht. 
Zeitschrift für österreichische Gymnasien. — Zeitschrift für 
österr. Realschulen. — Zeitschrift für populaere Astronomie. 
Zeitschrift für math. naturw. Unterricht

2. G abinet f iz y k i
Kątomierz wielki. — Model wagi. — Przyrząd klinowy. — 

Cztery drewniane figury dla praw środka ciężkości.— Kurek 
Babineta. — Model tłoku machiny parowej. — Eolipila. Fa- 
lowuica Macha.—-Metalowy maximuni — minimum termometer. 
Akkumulator Volkmara. — Jednostka galwanicznego oporu. 
Kommutator Rumkorfa. — Galwanometer pionowy.



Pieniężne  s to su n k i  szkoły.
Datki na zbiory od 408 uczniów . . 408 złr. — ct.
Taxy wpisowe od 119 nowych uczniów . 249 złr. 90 ct.
Taxy za duplikaty świadectw . . 22 złr. — ct.
Pozostała z zeszłego roku gotówka .______57 złr. 50 ct.

Była wiec na żbiorv naukowe kwota 737 złr. 40 ct. 
Na bibliotekę wydano . 406 złr. 81 ct.
Na gabinety 272 złr. 82 ct.

Razem . 679 złr. 63 ct.
Opłata szkolna wynosiła 5535 złr. w. u., — więc o 720 

złr. więcej, jak w roku szkol. 1888.
Dwunastu uczniów pobrało stypendia w kwocie 1759 złr. — 

Kasa biednych uczniów otrzymała na książki od Sza­
nownego Zarządu dóbr brzeżańskicb po śmierci JW. lir. Stan. 
Potockiego kwotę . . . .  100 złr. - -  ct.
Puszka miała . . . . .  67 złr. 54 ct

Razem 167 złr. 54 ct. 
Wydano . , 138 złr. 54 ct.

Zostaje . 29 złr. w. a.

F u n d a cya  im . K opern ika .
W lutym r. 1887. przedłożył podpisany Dyrektor 

wys. c. kr. Prezydium Rady szk. kraj! akt fundacyjny i 500 
złr. w. a. w papierach Banku krajowego, oraz 80 złr. w. a. go­
tówką w tym celu, aby na wieczne czasy istniała fundacya 
im. Kopernika, z którejby biedny uczeń brzeżańskiego 
Gimnazyum po ukończeniu tutaj szkół w ośmiu latach,po zdaniu 
examinu dojrzałości w pierwszym terminie, — szczególnie 
śpiewak, — mógł otrzymać jednorazową zapomogę, na razie 
tylko 20 złr. w. a. wynoszącą, a nie mogącą nigdy przenosić 50 złr. 
w. a. Z czasem może być wiecej takich zapomóg. Fundusz wy­
żej wymieniony, zebrany z odczytów, lub w inny sposób, przyjęło 
Wys. c. kr. Namiestnictwo rozp. z dnia 27. maja b. r. 1. 
32105. pod swoje opiekę i fundacya tego roku weszła w życie. 
Na czas życia zastrzegł sobie podpisany Dyrektor nadawanie 
tego stypendium; potem będą do tego mieli prawo dyrektorowie 
brzeżańskiego Gimnazyum.

Do tej uwagi czuł się podpisany Dyrektor z tego wzglę­
du spowodowany, że wdawniejszych rocznych sprawozdaniach 
o powiększaniu się kapitału zdawał publicznie sprawę.

o o o jg o o o o



K lasyfikacja ucaiiów
przy końcu  roku  szkolnego 1889.

K la sa  1. A.
10. Lautscbny Kazimierz 
11• Majdany Jan
12. Malawski Włodzimierz
13. Malinowski Jędrzej 
le .  Nawrocki Andrzej
15. Nutek llersch
16. Płoszezak Kajetan
17. Sawczyński Michał
18. Surowiecki Józef
19. Turkiewicz Michał
20. Wojtasiewicz Władysław
21. Wrzak Michał.

Stopień celujący:
1. Ilajdukiewicz Michał.

Stopień pierwszy :
2. Burstyn Leibisch
3. Czechowicz Kazimierz
4. Dydyk Stefan (mł.)
5. Galik Władysław
6. Gottwald Leopold Józef
7. .Tanowicz Hipolit
8. Ju ński Czesław
9. Juński Stefan

K la sa  I  B.
10. Kuliczkowski Michał
11. Kulmatycki Stanisław
12. Maleńki Bazyli
13. Maślak Stefan
14. Mikulski Antoni
15. Morgen Dawid
16. Orlewicz Emil
17. Padlewski Skorupka Miecz.
18. Straehanowski Jan
19. Trampler Adalbert
20. Turkiewicz Stanisław
21. Zadorecki Cyryl.

Stopień celujący :
1. Born Artur
2. Widawski Kazimierz.

Stopień pierwszy:
3. Buczek Jan
4. Chomyk Włodzimierz
5. Eckert Ludwik
6. Herwy Edward
7. Jarymowicz Michał
8. Korduba Włodzimierz
9. Krynicki Włodzimierz.

K la sa  II.
Stopień celujący; 3. Teitelbaum Paweł

1. Chorąży Michał f■ ^ S a l a m o n  _
2. Tańczakowski Jarosław Zukrowski Antoni.



25. Kolarzowski .Leon
26. Kolmer Walery
27. Kopciuch Stefan
28. Kuczma Józef
29. Kurytowicz Kazimierz
30. Kwieciński Roman
31. Malawski Karol
32. Mozer Emil
33. Ogonowski Jan
34. Oth Zenon
35. Radecki Michał
36. Rattner Jakób
37. Saphier Szymon
38. Strowski Tadeusz
39. Tańczakowski Włodzimierz
40. Tereszczuk Adalbert
41. Topolnicki Jan
42. Trusiewicz Zygmunt
43. Trzciński Marceli
44. Turkiewicz Longin
45. Waniura Bronisław.

Stopień pierwszy:

6. Bittner Mikołaj
7. Bobrowski Ludwik
8. Caparowicz Michał
9. Chimiakowski Jakób

10. Choma Paweł
11. Czartołomny Piotr
12. Czechowicz Mieczysław
13. Dochot Oktaw
14. Dydyk Stefan, ("starszy)
15. Falk Cbaim (prywat.J
16. Ferenz Włodzimierz
17. Fok Kazimierz
18. Funkelstein Zimmel
19. Oirzejewski Franciszek
20. Greczkowski Onezyn
21. Giinsberg Eliasz
22. Illebowicki Tytus
23. Jaworski Tadeusz
24. Jorkasch Józef

K lausa III.
78. Jankowski Józef
19. Jędrzejowicz Zdzisław
20. Jonas Jossel
21. Korytko Miron
22. Kwieciński Jan
23. Lichtgarn Dawid
24. Madejski Maryan
25. Mark Dawid
26. Monciebowicz Bogdan
27. Monias Abraham
28. Mucykowski Bazyli
29. Nowakowski Stanisław
30. Ostrowski Witold
31. Pohrilles Chaim
32. Rzemieniecki Jakób
33. Schenker Saul
34. Streisand Chaskiel
35. Szczurowski Zenon
36. Tyczyński Stanisław
37. Wagner Józef
38. Zadorecki Maryan.

Stopień celujący ;
1. Kusznierz Stefan
2. Niebieszczański Mieczysław
3. Pniewski Benedykt
4. Turzański Aleksander
5. Wesołowski Eustachy.

Stopień pierwszy:
6. Abend Schmeril
7. Appel Berisch
8. Baranowski Józef
9. Bemann Henryk

10. Bilski Mieczysław
11. Boos Seweryn
12. Czachurski Adam
13. Czeluściński Józef Bolesław
14. Falber Feibisch 
15 Flach Gustaw
16. Gersten Zender
17. Goldschlag Kassiel

K la sa  IV.
Stopień pierwszy:

6. Adwentowsk! Bolesław
7. Farb Feibisch
8. Grochowski Zygmunt
9. Koca u Stanisław

10. Kopciuch Bazyli

Stopień celnjący :
1. Butz Karol
2. Holzer Maurycy
3. Nagaj Zygmunt
4. Scholz Józef
5. Seroiczkowski Aleksander.



18. Szadkowski Piotr
19. Szczurowski Mikołaj
20. Tarnawiecki Julian
21. Ujejski Juliusz
22. Zaleski Jan
23. Zaliwski Stanisław (prywat.)
24. Zawadzki Ludwik.

11. Korzyński Michał
12. Kusznierz Bazyli
13. Leinwand Salamon
14. Lielienfeld Maurycy
15. Lóbel Leibisch
16. Maresch Feliks
17. Świderski Leon

K la sa  V.
12. Gurgula Włodzimierz
13. Hlebowicki Klemens 
14 Komarnicki Celestyn
15. Omeis Józef
16. Ostarhowicz Karol
17. Pajkusz Teodor
18. Romach Mikołaj
19. Schenker Maurycy
20. Słoniewski Wiktor
21. Smółka Włodzimierz
22. Strilczyk Andrzej
23. Szostkiewicz Karol
24. Tarnawski Viktor
25. Wakalski Józef.

Stopień celujący:
1. Baczyński Teodozy
2. Ilergmann Juda
3. Bobowski Stefan
4. Piurko Michał.

Stopień pierwszy :
5. Bartków Eustachy
6. Bcjanowski Włodzimierz
7. Borzęcki Jan
8. Duma Cypryan
9. Dyki Julian

10. Flach Henryk
11. Fried Aleksander

K la sa  VI.
17. Korytko Eugeniusz
18. Korzeniowski Henryk
19. Kulmatycki Jan
20. Leszczyński Miron
21. Lepki Bogdan
22. Majewski Mieczysław
23. Makohoński Eustachy
24. Marków Jacek
25. Mohrbach ■Mojżesz
26. Paprocki Michał
27. Pisecki Alexander
28. Rauch Itzig
29. Rodzynkiewicz Zdzisław
30. Sosnowski Bazyli
31. Spitzer Bolesław
32. Susser Mechel 
?3. Swerhun Filip
34. Szymański Mieczysław
35. Wolfarth Zdzisław
36. Zajączkowski Tytus.

Stopień celujący :
1. llerwy Emil
2. Janiszewski Jan
3. Zaremba Emil.

Stopień pierwszy :
4. Bardach Natan Ignacy
5. Biliński Jan
6. Dubanowicz Józef
7. Dżułyński Mieczysław
8. Gurgula Jarosław
5. Gutkowski Aleksander

10. Hlebowicki S Tron
11. Irzykowski Alfred
12. Jaryczewski Sylwester
13. Jedrzejowicz Tomisław
14. Kłodnicki Feliks
15. Kohlberger Stanisław
16. Korduba Mieczysław

K lasa  VII.
3. Bilecki Edward 
4 Buchelt Zygmunt
5. Czechowicz Władysław
6. Dulewski Zygmunt
7. Dworski Eugeni

Stopień celujący:
1. Dyki Józef.

Stopień pierwszy:
2. Bereżański Bazyli



21. Mayer Alfred
22. Muszkiewicz Szymon
23. Muzyka Karol
24. Perlmutrter Karol
25. Pisecki Jan
26. Schenker Izaak
27. Stern Józef
28 Stetkiewicz Mikołaj
29. Telichowski Włodzimierz
30. Tyszkowski Maryan
31. Wirski Zudwik
32. Ziółkowski Mieczysław.

8. Eber Efraim
9. Feller Aron

10. Flisiński Michał
11. Gottlieb Maryan
12. Ilapij Mikołaj
73. llilibricht Aleksander
14. Iwa«ieczko Eugeni
15. Karwowski Stanisław
16. Kinal Andrzej
17. Kolmer Juliusz
18. Kwieciński Maryan
19. Maniewski Konrad
20. Maślak Jan

E x a m in  dojrzałości.
Do examinu dojrzałości zgłosiło się uczniów publicznych 22, 

externistow 6, razem 28.
Chlubne świadectwo otrzymał 12. Pawłowski Michał

1. Dyki Włodzimierz. 13. Pilecki Zygmunt
14. Rutkowski Jan

Za dojrzałych uznani: 15. Salpeter Michał
2. Gelber Schama 16. Schenker Adolf
3. Goldstaub Salamon 17. Soniewicki Włodzimierz
4. Huk Prokop 18. Szydłowski Ludwik
5. Kieruicki Jan 19. Weidmann Efraim
6. Kowenicki Waleryan 20. Załucki Bazyli
7. Kuryłowicz Julian 21. Zarzycki Włodzimierz.
8. Landau Józef
9 Lewicki Bazyli Externiscä.

10. Lotocki Korneli 22. Reicli Chaim
17. Orzelski Ludwik 23. Seratiński Kazimierz.

Na rok reprobowano z publicznych uczniów jednego, 
z externistów trzech, jednego bez terminu.

Z powyższych 23 abiturientów udaje się na teologią 7, 
na prawo 11, na medecynę 4, na filozofią 1.

W roku szkolnym 1883. zapisano do pierwszej klasy 
64 uczniów; z tych zdawało obecnie examin dojrzałości tylko 
9 i wszyscy zdali examin pomyślnie.
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Z powyżej klasyfikowanych uczniów miało:

Po lat 11 12 13 1 J l5 16 17 18 19 20 21 22 23

W klasie I. a. 12 2 8 7 i 2 1 _ _ __ _ 32
1. b. 13 7 8 4 1 — — — — - — — — 33

II. — 19 15 8 4 4 1 51
III. - — 12 8 8 11 4 1 — — — — — 44
IV. — — — 10 6 10 7 2 — — — ■ ־ — 35

V. — — — — 11 9 01 1 2 1 1 — — 35
VI. — — 5 16 14 3 4 2 — 1 45
VII. — — — 2 7 4 10 3 5 6 3 40

5) VIII. 10 7 5 3 2 — 27
Razem 25j28|43|37|32 42 55|29 20 lljlOl 6 4 342

Wedle stanu było synów księży 48, właścicieli dóbr 13, 
nauczycieli 12, urzędników publicznych 50, urzędników pry­
watnych 57, lekarzy 6, adwokatów i notariuszów 5, dzie­
rżawców 19, przemysłowców 75, wieśniaków 30, sług 18.



Ogłoszenie.

Examina poprawcze odbywają się nieodwołalnie dnia 1.,
2. i 3. września, zapisy zaś uczniów 29., 30. i 31. sierpnia; 
późniejsze zgłoszenia się do zapisu mogą tylko z powodu cię­
żkiej słabości, lub jakiegoś bardzo niezwykłego wypadku być 
uwzględnione.

Uczniowie tutaj mieszkający mają zapisać się 29. sierpnia. 
Uroczyste wstępne nabożeństwo odbędzie się na dniu

3. września, o 1/4 do 9. rano.
Examina wstępne do 1. klasy rozpoczną s ie i. września

0 godź. 9. rano, — w którym to celu uczniowie zaopatrzą 
się w przybory do pisania,— popołudniu zaś ustne. Uczniowie 
ze szkół ludowych przedłożą świadectwo z ostatniego pół­
rocza z zawartą t a m ż e  u w a g ą ,  że u c z e ń  z a m i e r z a  
w s t ą p i ć  do s z k o ł y  ś r e d n i  ej.

Z  nauki religii uczeń tyle ma posiadać wiadomości, ile 
w ogóle szkoła ludowa udziela.

W  języku polskim wymaga się biegłego czytania i pi­
sania, znajomości głównych zasad nauki o formach, rozró­
żniania i analizy zdań, oraz ortagrafii.

Z  rachunków 4 działania rochunkowe w całych liczbach
1 pewność w tabliczce mnożenia.

W  języku niemieckim, ma uczeń umieć czytać, pisać, 
rozróżniać części mowy, odmieniaćrzeczowniki, zaimki i cza­
sowniki czynnie, a biernie przynajmniej w czasie teraźniej­
szym; nareszcie rozeznawać główne części pojedyńczego zdania, 

Z innych zakładów przybywający uczniowie przedłożą 
oprócz świadectwa szkolnego także metrykę ; gdyby zaś 
przed zapisem dłuższy czas nie uczęszczali do szkół, wykażą 
się świadectwem pobytu przez gminę wystawionem, a przez 
c. kr. Starostwo potwierdzonóm.

Wpisowe wynosi 2 złr. 10 ct.; datek na zbiory 1 złr.; 
szkolne, które w pierwszych sześciu tygodniach każdego pół­
rocza ma być uiszczone, 15 złr.

W Brzeżanach 18. lipca 1889.

ui>2> d l i i z o n j s f i i
Dyrektor c. kr, Gimnazyum,



Om yłki druku.
Str. viersz zamiast ma być

8. 24 BB^OBOI^ BBflO BO I^
8. 31 VI VII.

15. 2 COEOI/h COBOI^
20. 13 ÆTyxiA ÆoyxiA
26. 36 jéj Jei
27. 26 juz już
81. 35 1(10 ieio
35. 16 swój twój
36. 1 39 49
37. 30 (x)nózegog (x)aÓTSQog
37. 31 opuszczono ־. pełnego
39. 2 obelon vbelon
39. 34 opuszczono gospodnowo
40. 37 25 24
41. 28 rięOTMB^ IIPOTHBA
42. 5 agelow angelow
42. 9 opuszczono po wyrazie poj.: jak liiez , po
43. 28 lub niekreskowanie
44. 6 za
44. 12 stzrosł. starosł.
48. 18 czoła crola
48. 32 czolestwa crołestwa
51. 11 radny<)czo raduyoczo
52. 4 a a
52.. 8 a a

M■ 18 /(O Broi^+(ie)^i +(ie.׳iA
55. 5 już
57. 9 ostrzee ostree


